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Przegląd Polityczny,
. (wrv.

W  konjisyi budżetowej delegacyi austryackiej 
dawał minister finansów wspólnych, z okazyi ob­
rad nad wydatkami oŁhipacyjnemi, te same wy­
czerpujące wyjaśnienia o stosunkach administra- 
cyjnych i ekonomicznych B ośni i Hercegowiny, 
które dawał już poprzednio w komisyi delegacyi 
węgierskiej.

Ponieważ wymiana nuncyów będzie prawdopo­
dobnie w tym roku zbyteczną, spodziewają się 
w kołach delegacyjnych ukończenia czynności de- 
legacyj wspólnych w końcu przyszłego tygodnia.

Zapowiedziana nominacya jenerała broni bar. 
Filippowicza na bana Kroaeyg wywołała w W ę­
grzech, jak  donoszą dzienniki wiedeńskie, silną 
niechęć. Dzienniki węgierskie zaznaczają powsze­
chny brak zaufania i niezadowolenie, jakie spra­
w iła wiadomość o złożeniu najwyższej władzy ad 
ministracyj uej w Kroacyi w ręce Filippowicza, i 
utrzymują, i|e wybór ten nie był rezultatem swo­
bodnej i wolnej od wszelkich wpływów decyzyi 
T-iszy. Niektórzy twierdzą nawet, żó bar. Filip- 
powicz powółapy został w tym celu, aby urze­
czywistnić, ideę tryady poruszonej przez Helferta 
w Vaterlandzie i stworzyć tak zwany trializm, 
któryby sparaliżował wpływ obu dotychczasowych 
połów państwa.

Ministrowie Tisza i Bedekowicz konferowali 
wczoraj z Filipowiczem i nadżupanem Utiiseno- 
wiczem.

Mimo poprzednich zaprzeczeń zdaje się jednak, 
że parlamentowi niemieckiemu przedłożonym bę­
dzie wniosek pomnożenia artyleryi. Wnoszą to 
z kilku napomknień dzienników półurzędowych, 
które oświadczając ^że,.nie obejdzie się zapewne 
bez pewnych przedłożeń, zmierzających do utwier­
dzenia siły armii."

Uroczystość pamiątkowa zaprowadzenia refor- 
macyi (Lutlierfeier) rozpocznie się dziś obchodem 
solennym w uniwersytecie berlińskim. W  zapro­
szeniu Rektora nazwano Lutra D r Germaniae.

Następca tronu niemieckiego udać się ma, jak 
wiadomo, niebawem do Madrytu w celu oddania 
wizyty królowi Alfonsowi.

Podróż ta  nastąpi zatem tak prędko i w tak 
uroczystej formie, że niektóre dzienniki upatrują 
w niej pewnego rodzaju demonstracyę.

Liberalne dzienniki niemieckie witają radośnie 
podróż Następcy tronu do Madrytu, jako nową 
rękojmię dla wzrastającego wpływu Niemiec, dla 
odosobnienia francuskich zachcianek odwetowych 
i utrzymania pokoju.

Król Alfons ofiarował cesarzowi niemieckiemu 
w podarunku wspaniały zbiór broni ze sławnej 
fabryki Toledańskiej. Ta uprzedzająca i wzaje­
mna grzeczność obu tych państw jest zewnę­
trznym objawem przyjaznego zbliżenia się. Następ 
pca tronu niemieckiego nie uda się przez Francyę, 
"ale obierze drogę morzem z Genui do Barcelony.

Korespondent berliński Independence Beige za ­
stanawiając się nad obecnemi stosunkami Niemiec 
z Turcyą, podaje w tej kwestyi następujące szcze­
góły: Od trzech lat, jak  wiadomo, wielu urzędni­
ków i wojskowych niemieckich weszło w służbę 
cesarstwa ottomańskiego. Nie utracili oni jednak 
stanowisk swoich w hierarchii administracyjnej i 
wojskowej niemieckiej, tak  że kiedy zechcą po 
upływie term inu' ograniczającego ich zobowiąza­
nia względem Turcyi, mogą powrócić do swej oj­
czyzny i nadal jej służyć. P. W ettendorf np. obe­
cnie podsekretarz stanu w ministerstwie skarbu 
w Konstantynopolu, wyniesiony został z godności 
radicy rządowego do dostojeństwa pruskiego radcy

tajnego. Przy tej sposobności korespondent In d e­
pendence Beige przypomina, że p. vón Koehler, 
pułkownik pruski, obecnie jenerał dywizyi i pod- 
naczelnik jeneralnego sztabu tureckiego, miano­
wany został jenerałem  brygady w armii nie­
mieckiej. P. von K oehler, wypracował projekt 
reformy wojska ottomańskiego, który obecnie 
przedstawił Sułtanowi do zatwierdzenia. Wszystko 
to ma być dowodem nader przyjaznych stosun­
ków , jakie łączą Niemcy z Turcyą. Co do p. 
Wettendorf, to potwierdza się wiadomość, że przy­
był on do Niemiec bez żadnej misyi specyalnej. 
W ziął urlop dla poratowania zdrowia. Jednakże 
rozmawiając w kołach politycznych niemieckich, 
musiał dotykać kwestyi skarbowośei tureckiej. 
Korespondent dodaje, że p. W ettendorf, powra 
cając do Konstantynopola, uda się do Paryża, 
gdzie czas jakiś prawdopodobnie zabawi.

Jednem z pierwszych przedłożeń, którem zajmie 
się Izba włoska po załatwieniu budżetu, będzie 
sprawa reformy uniwersytetów. Sprawozdanie od­
nośnej komisyi zostało już wypracowane przez 
dep. Berio i ogłoszone. Powiada ono, że upadek 
uniwersytetów włoskich należy głównie temu przy­
pisać, że odebrano im samorząd, wskutek czego 
poleca jak  najusilniej przyjęcie reform Baccallie- 
go, które przywracają uniwersytetom dawniejsze 
swobody.

Z Hiszpanii donoszą, że marszałek Serrano 
przyjmie posadę ambasadora w Paryżu , co nie 
przeszkodzi jednakże, iż wybrany zostanie preze­
sem senatu. P. Sagasta wybrany będzie prezesem 
Izby. Gabinet Posada Ilerrera nie traei nadziei, 
iż zdoła przeprowadzić reformy administracyjne 
i wojskowe, oraz rozszerzenie prawa wyborczego, 
ponieważ tak  Sagasta, jak  Now arro-Rodriguez, 
przewódjcy obecnej większości parlamentarnej, za 
jęli stanowisko pojednawcze, jakkolwiek znają wa­
runki, na podstawie których naczelnicy lewicy 
weszli do gabinetu, podejmując się misyi połą­
czenia wszystkich frakeyj liberalnych i wytworze­
nia z nich jednolitego stronnictwa. P. Morret, 
zgromadziwszy nowych gubernatorów prowincyj 
przemówił do nich, polecając im, aby walczyli 
przeciw partykularyzmowi, aby zwracali pilną 
uwagę na agitacye rewolucyjne, które nie ustają 
i starają się oddziaływać szczególniej na żywioły 
wojskowe, oraz aby uczynili co tylko będzie w ich 
mocy, ażeby doprowadzić do zgody i jedności 
wszystkie frak eye liberalne. W  końcu radził im 
udać się do dwóch przewódców stronnictwa, do 
m arszałka Serrano i p. Sagasty, i w rozmowie 
z nimi szukać natchnienia do działalności swojej.
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(§§) Fiskalizm nie może już przygnieść naszego 
przemysłu naftowego silniej, aniżeli dotąd. Za to 
teraz z innej strony grozi temu biednemu prze­
mysłowi niebezpieczeństwo, które wcześnie zaże­
gnać należy, bo trudniej przyszłoby to później, 
gdyby się ogół przedsiębiorców już oswajać za 
czął z nowym ciosem dla swoich praw i intere­
sów. Niebezpieczeństwo nowe polega na coraz 
częściej ujawniającej się tendencyi władz górni­
czych do takiej ingerencyi w sprawach kopalni/- 
ctwa naftowego, która niemal niweczyłaby prawo 
wypływające z patentu cesarskiego z r. 1862. 
Patent ten, jak  wiadomo, wydany wskutek przed 
stawienia Reprezentacyi kraju wprost do tronu 
wniesionego, wyłącza naftę i wosk ziemny z ka- 
tegoryi minerałów zastrzeżonych, o których tra ­
ktuje ustawa górnicza, i zastrzega właścicielowi

zupełne prawo rozporządzania olejami ziemnemi* 
w jego gruntach się znajdującemi. Mimo to wła­
dze górnicze zaczęły w ostatnich czasach wyda­
wać akta wyłączności górniczej (t. z. Freischiirfe) na 
obszary tylko dla przemysłu naftowego odpowie­
dnie. Ustawa górnicza nie wymaga wprawdzie, aby 
dla uzyskania prawa wyłączności przedsiębiorca 
dokładnie wskazywał cel swoich poszukiwań, t. j. 
minerał poszukiw any, więc urząd górniczy może 
nadawać to prawo bez względu na to , czy do­
tychczasowy stan nauki i badań górniczych po­
zwala w pewnej miejscowości spodziewać się zna­
lezienia jakich minerałów zastrzeżonych,— jednak­
że wśród pewnych okoliczności (np. w razie obję­
cia prawa wyłączności całego terjenu, na którym 
notorycznie tylko nafty poszukiwać można), postę­
powanie takie albo jest bezcelowem, albo stanowi 
tylko obejście wspomniottego patentu cesarskiego. 
W takich wypadkach przedsiębiorca może bez 
podstępu wyzuć właściciela gruntu naftowego 
z praw zagwarantowanych mu aktem cesarskim, 
bo nie każdy właściciel jest tak  biegły w znajo­
mości ustaw i przepisów, żeby się oparł energi­
cznie i na właściwej drodze.

Donioślejszą jeszcze infrakeyę w prawa przy­
znane przemysłowi naftowemu aktem cesarskim 
stanowi nadawanie kopalń na oleje ziemne j  wosk 
ziem ny, który dla upozorowania kompetencyi 
nazywany bywa w takich razach przez urząd 
górniczy smołowcem. W  ciągu ostatnich dwóch 
lat wypadki takie zaszły w Solanach i Uhercach 
(w powiecie Liskim). Stało się to wprawdzie za 
zgodą właściciela gruntu, więc bez ujmy dla je ­
go praw, bo do aktu nadania wciągnięto nawet 
układ zawarty z przedsiębiorcą, ale charakter 
prawny sprawy nie traci, mimo to, cechy anor­
malnej wobec zacytowanego patentu, co gorsza, 
anormalnośó ta, może zmienić się w precedens 
niebezpieczny. Świadczy o tern fakt, który zaszedł 
w r. b. w Truskawcu. Tam starostwo górnicze 
postąpiło w podobny sposób co do kopalni wo­
sku ziemnego, ale już bez zgody interesowanych 
właśeieioli gruntu, nawet mimo ich opjozyeyi, po­
partej bardzo silnie, bo rozpoczętemi już robota­
mi górniczemi i konsensami władzy przemysło­
wej na prowadzenie tych robót. Tu już zaszło 
stanowczo naruszenie prawa, wypływającego z za­
cytowanego patentu cesarskiego. W prawdzie pa­
tent ten mówi o nafcie, a wosku ziemnego nie 
wymienia, ale istnieje osobne rozporządzenie mi- 
nisteryalne z r. 1865, które dobrodziejstwo przy­
znane w patencie cesarskim co do nafty rozciąga 
także na wosk ziemny.

Do rzędu anormalności prawnych, objawiają 
cych się na polu przemysłu naftowego w osta­
tnich czasach, możnaby jeszcze zaliczyć także 
coraz dalej posuwająca się ingerancyę władz gór­
niczych przy nadzorowaniu robót kopalnianych. 
Ingerancya ta  pożądana i wskazana względem na 
dobro publiczne tam, gdzie chodzi o uregulowa­
nie górniczo-policyjnych stosunków (np. w kopal­
niach wosku ziemnego w Borysławiu), może także 
doprowadzić nietylko do kolizyj, lecz i do ujmy 
dla przemysłu naftowego, jeżeli przekroczy gra­
nice dawniej zakreślone.

Na te wszystkie symptomy niebezpiecznego 
zwrotu w postępowaniu krajowych władz górni­
czych zwrócił już uwagę W ydział krajowy, któ­
rego przedstawienie do rządu znaleźć powinno 
całkowite uwzględnienie. Chodzi tu przecież nie 
o łaskę, nie o ustępstwo, lecz poprostu tylko o 
zaniechanie zamachów na cenne prawo, przyznane 
krajowi naszemu przez Monarchę aktem, który 
ze względu na datę swoją pod względem mocy 
prawnej stoi zupełnie na równi z ustawa.
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O  Prace obu Delegacyj postępują teraz_ szybko 
i ukończą się z pewnością 13-go, a najpóźniej

14 t. m. Wczoraj i dzisiaj obradowały obie D e-1 
legaeye: mianowicie węgierska odbyła dwa pu­
bliczne posiedzenia, na których przyjęła ostate­
cznie kilka działów budżetu, zaś komisya budże 
towa Delegacyi austryackiej obradowała wczoraj 
i dzisiaj, w przytomności wszystkich członków 
Delegacji, nad budżetem ministerstwa wojny.

Na wczorajszem posiedzeniu komisyi budżeto­
wej Delegacyi austryackiej, del. hr. F a l k e n -  
h a y n ,  sprawozdawca z budżetu wydatków zwy­
czajnych na utrzymanie armii w 1884 r., przed­
łożył komisyi swoje wnioski co do tych wydatków, 
zgodne prawie zupełnie z projektem rządowym. 
Gdy przewodniczący hr. II  oh  en  w a r t  otworzył 
ogólne nad nitni rozpraw y, pierwszy głos zabrał 
del. S t u r m ,  i w długiej mowie starał się wyka­
zać z zamknięć rachunków tych zwyczajnych wy­
datków na armię w latach zeszłych, błędy popeł 
niane przy układaniu budżetu. Mianowicie starał 
się udowodnić, że aby budżet zwyczajnych wy­
datków na armię okazał się mniejszym, prelimi­
nuje rząd w kilku ważnych pozycyach budżeto­
wych kwoty znacznie mniejsze, niż na te  wydatki 
potrzeba, i niż na nie istotnie wydają, jak  to oka­
zują zamknięcia rachunków. I t a k :  na pensye wy­
służone oficerów i jenerałów wyznaczano dawniej 
w budżecie 10 milionów złr. rocznie, następnie 
10V2 milionów, zaś od lat paru 11 milionów złr. 
rocznie; a jednak, ponieważ ilość tych pensyj co 
rok wzrasta, okazało się z zamknięć rachunków, 
że wyznaczano corocznie od lat 10 ciu mniej o pół 
miliona, niż wydatek rzeczywisty wynosił. Także 
przeszło o pół miliona preliminowano i prelimi­
nują mniej na wyżywienie armii, niż wydatek rze­
czywisty każdorocznie wynosi, jak  to wykazują 
później’ zamknięcia rachunków. Wreszcie niektóre 
pozycye wydatków ministerstwa wojny^ prelimino­
wane są w dziale wydatków nadzwyczajnych, cho­
ciaż wydatki te corocznie powtarzają się i są rze­
czywiście wydatkami zwyczajnemi; takim np. jest 
wydatek około 300.000 złr. rocznie na wynagro­
dzenie szkód zrządzanych w budynkach wojsko­
wych przez klęski elementarne. W szystkie wy­
datki na armię umieszczone w budżecie na 1884, 
wynosić będą rzeczywiście 97 milionów, a są pre­
liminowane tylko na 95 milionów. Z takiego spo­
sobu budżetowania powstaje potem potrzeba u- 
ehwalania kredytów dodatkowych na każdy rok 
bieżący.

W  odpowiedzi na te zarzuty del. Sturma za 
brał głos minister wojny B y l a n d t  i starał się 
udowodnić, że obrachowania p. Sturma są mylne. 
Lecz według mego zdania, obalił zupełnie zarzu­
ty p. Sturma, tylko co do preliminowania kwot 
na wyżywienie arm ii; albowiem ministerstwo woj­
ny preliminuje te wydatki na podstawie cen ży­
wności i kontraktów o dostawę tej żywności za­
wartych do chwili układania budżetu, a gdy pó­
źniej kontrakty o dostawę żywności są zawarte 
na podstawie ły ch  samych lub niższych cen, kwo­
ty wyznaczane w budżecie na wyżywienie armii 
wystarczają zupełnie, lub nawet w cząstce są za­
oszczędzone; w przeciwnym razie wydatek jest 
większy istotnie, niż preliminowano, a przekro­
czenie ’ budżetu jest uzasadnione szczegółowo 
w zamknięciu rachunków.

Po zamknięciu rozpraw ogólnych, sprawozdawca 
del. F a l k e n h a y n  poddawał pod uchwałę koiriif 
syi wnioski swoje co do pozycyj wydatków zwy­
czajnych na armię, wnioski zgodne zupełnie z rzą­
dowym ich projektem, streszczonym w liście moim 
z 24 października. Przy kilku pozycyach rozwi­
nęły się dłuższe rozprawy, mianowicie przy wy­
datkach na zakup koni dla arm ii, gdzie ostate 
eznie przyjęto propozycye rządowe. Przy wy­
datkach na utrzymanie szkół wojskowych zabrał 
głos del. C z e r k a w s k i ,  aby odpowiednio życze­
niu, wyrażonemu na naradzie delegatów polskich, 
ponowić kilkakrotnie już czynione w latach po­
przednich wezwanie do ministra wojny, iżby przy­
najmniej w niektórych szkołach wojskowych w y­

k ł a d a n o  j ę z y k  p o l s k i .  Del. Czerkawski przed­
stawiwszy, że z wyjątkiem jedynie szkoły kadetów 
w Łobzowie pod Krakowem, w żadnym innym 
zakładzie naukowym wojskowym nie jest naucza­
n y  język polski, a w nawet Itych szkołach, w któ­
rych znaczna liczba uczniów należy do narodo­
wości polskiej, jakoto w szkole wojskowej w Ko­
szycach wykładany jest z języków słowiańskich 
tylko język czeski, — zapytał się ministra wojny, 
czy będzie się starał temu wykazanemu złemu 
zaradzić i zaprowadzić wykład języka polskiego 
w tych szkołach w o j s k o w y c h w  których częsc 
uczniów należy do narodowości polskiej ? _

Na to zapytanie minister wojny B y l a n d t ,  od­
powiedział, jak następuje: W edług ustawy, języ­
kiem urzędowym i służbowym jest język niemiecki. 
Pomimo tego wszyscy oficerowie są obowiązani, 
aby w oznaczonym okresie czasu nauczyli się ję ­
zyka krajowego tego pułku , do którego^należą, 
a nauczyli się o tyle, iżby z żołnierzami mogli 
się rozmówić w ich ojczystym języku. Ci oficero­
wie, którzy temu obowiązkowi nie uczynią zadość 
w oznaczonym okresie czasu, — są wyłączeni od 
awansu. Ministeryum wojny stara się, aby już przy 
kształceniu młodzieży na oficerów mieć na oku 
wyżej wspomnianą potrzebę i dtatego wychowań- 
com szkół kadeckich jest dozwolone wybrać z ję ­
zyków krajowych ten, którego chcą się uczyć obo­
wiązkowo. Jak i z tych języków krajowych wię­
kszość uczniów szkoły wojskowej wybierze, taki 
jest w tej szkole wykładany. Otóż ponieważ np. 
w szkole wojskowej w Weisskirchen znaczna 
liczba uczniów oświadczyła, że chcą się uczyć ję ­
zyka polskiego, język ten jest w tej szkole wy­
kładany. Czy w szkole wojskowej w Koszycach 
znaczna część uczniów żądała wykładu języka 
polskiego ? nie wiem, ale jeżeli zażądała naucza­
nia tego języka, to go w tej szkole nauczają, bo 
to leży w interesie arm ii, aby oficerowie mogli 
się porozumiewać z żołnierzami w ich ojczystej 
mowie.

Del. Czerkawski nic nie odrzekł na tę odpo­
wiedź ministra wojny. Lecz ja  muszę z powodu 
tej odpowiedzi jen. Bylandta dodać kilka uwag. 
We wszystkich szkołach wojskowych, — tak  ka­
deckich,’ jak  i s p e c j a l n y c h j ę z y k i e m wykłado­
wym wszystkich nauk jest język niemiecki; ale 
istnieje obok tego przepis, iż każdy uczeń zakła­
du wojskowego ma się obok tego uczyć albó ję ­
zyka węgierskiego, albo jednego z języków sło­
wiańskich w monarchii używanych, a wybór pod 
tym względem zostawiony uczniowi. Ale ponie­
waż przy zakładach naukowych wojskowych są 
tylko nauczyciele języka węgierskiego i języka 
czeskiego, przeto powyższy przepis teoretyczny 
jest w ten sposób zastosowany, że uczniom po­
zostaje tylko wybór między językiem węgierskim 
a czeskim. Chociaż który z uczniów oświadczy, 
że chciałby się uczyć języka polskiego, żądaniu 
jego nie staje się zadość, bo przy szkole nie. ma 
nauczyciela tego języka, wyjąwszy bardzo rzad­
kich wypadków, jaki zdarzył się w W eisskirchen, 
a który zawdzięczać należy zbiegowi szczęśliwych 
okoliczności. Zresztą niekiedy nauczyciel Czech 
oświadcza, że on umie wszystkie języki słowiań­
skie, chociaż w rzeczywistości tylko czeski posia­
da. C« się tyczy wyuczenia się przez oficerów 
w oznaczonym czasie języka krajow ego, nauka 
ta ogranicza się niekiedy do wyuczenia się tylko 
przezwisk.

Dzisiaj komisya budżetowa Delegacyi austry­
ackiej obradowała nad budżetem wydatków nad­
zwyczajnych ministerstwa wojny na 1884 r., k tó ­
rego główne pozycye podałem w liście z dnia 25 
października. Sprawozdawca komisyi z tego dzia­
łu  budżetu delegow. C z e r k a w s k i  przedstawiał 
obszernie uzasadnione wnioski swoje co do tych 
wydatków, zgodne po największej części z propo­
zycjam i rządu, a względem niektórych pozycyj 
zażądał jeszcze wyjaśnień od ministra wojny. — 
Między innemi przy żądanej sumie 160,000 złr.,

Z literatury zagranicznej.

Die Familie Mendelsohn, von S. Hensel

(Dokończenie),

W raca nareszcie z wędrówek swoich, a wraca 
z pełnemi rękoma muzyki religijnej, Liederów 
bez słów; symfonią w łoską, noc W alpurgii, peł­
no pieśni różnych odnosić można do tej chwili.

Tymczasem Rebeka Mendelsohn oddała swą 
rękę profesjorowi matematyki przy uniwersytecie 
berlińskim, Gustawowi D irichlet, w domu zaś ro­
dziców Fanny Hensel wprowadziła niedzielne m u­
zykalne poranki, które niezmiernem cieszyły się 
powodzeniem. Cały piękny świat berliński groma­
dził się pod cieniem drzew obszernego ogrodu na 
Lipskiej ulicy, i oswajał się z najlepszemi utwo­
rami mistrzów, których wykonaniem głównie kie­
rowała Fanny.

Rodzina pragnęła widzieć Feliksa na czele a- 
kademii m uzycznej, której dyrektor, Z elter, u- 
m arł w r. 1832. Gdy jednak ta posada zawiodła, 
młody mistrz przyjął miejsce dyrektora Towarzy­
stwa muzycznego w Dusseldorfie, z pensyą sze­
ściuset talarów rocznie. Skromne były to początki, 
ale Feliks umiał rozszerzyć zakres swej czynno­
ści na całe niemal Niemcy. Objął jednocześnie 
trojakie kierownictwo koncertów, _ opery i muzyki 
religijnej w Dusseldorfie, a że miasto przeważnie 
katolickie dbało o doskonałość kościelnej muzyki 
u  siebie, Feliks Mendelsohn ją ł obiegać stare nad- 
reńskie biblioteki, i w Bonn, w Kolonii, w Elber- 
feld odnalazł skarby starych pieśni i melodyj, 
które w ninj obudziły chęć napisania Mszy po­

dług starych wzorów. Myśli tej jednak nie miał 
urzeczywistnić. Inne wciąż wołały go zajęcia lub 
natchnienia. I  tak w roku 1835 przyszło mu k ie ­
rować wielką uroczystością muzyczną w Kolonii, 
na którą zjechała się cała jego rodzina, bez ża­
dnego wyjątku. Nawet stary przybył ojciec, o- 
ciemniały od ro k u , na to chyba, aby przed śmier­
cią doświadczyć większej od przywiązanych dzieci 
opieki i czułości. Córki pełniły przy nim straże 
miłości, zastępowały, jak  niedyś córki Miltona, 
zmysł utracony. Feliks miał dla ojca istną cześć, 
a pracując nad głównem dziełem swego ducha, 
Paulusem, wciąż miał na myśli rozkosz, jaką 
sprawi ukochanym swoim, a zwłaszcza ojcu. Nie 
było mu jednak danem tą pociechą uwieńczyć 
wszystkie inne, które składać był zwykł u stóp 
rodzica. Stary Abraham doczekał jeszcze zamia­
nowania syna dyrektorem lipskiego Gewandhausu, 
co stanowiło wysoką w niemieckim świecie mu­
zycznym godność i powagę. Raz jeszcze dzieci 
zebrały się w około rodziców, dni kilka zeszło po 
dawnemu, muzyka przeważnie wypełniała godzi­
ny połączenia. Tym razem do rodzinnego kółka 
należał i Moscheles, którego gra tak była podo­
bną do gry Feliksa, że jego ociemniały ojciec 
rozróżnić nie umiał. Bije nareszcie godzina roz­
stania i rozsypki, Feliks ją  oznajmia zebranym 
naśladowaniem trąbki pocztowej na fortepianie, a 
znów Moscheles żegna przyjaciół smętnem An­
dante. W  końcu tegoż roku 1835, stary Mendel­
sohn gaśnie równie spokojnie jak  ojciec jego u- 
mierał. Listy Feliksa z owej epoki najpiękniej 
odsłaniają czystą, podniosłą i czułą jego duszę. 
Złamany sieroctwem pisze do przyjaciela: „Trze­
ba mi wszystko rzucić , lub inne rozpocząć życie. 
Przeszłość niepowrotnie zginęła. Od kilku lat mia­
nowicie,. ojciec mój stał się był dla mnie przy­
jacielem , całą duszą do niego należałem. Nie było 
godziny, w którejbym o nim nie myślał. Nic mi 
nie zostaje, jeno obowiązek, i do niego chcę też 
wszelkiemi przykuć się s iły : tego też po mnie żą­

dałby ojciec, gdyby jeszcze się przy życiu znaj­
dował , a nie przestanę starać się zadąwalniać go 
wszystkiem, tak , jak  gdybym jeszcze mógł cie­
szyć się jego radością. Z podwojonym zapałem 
teraz wezmę się do ukończenia mego oratoryum 
(Paulusa), dotąd tak  niecierpliwie] wyglądanego 
przez drogiego ojca. Uczynię wszystko, co będzie 
możliwem, aby dzieło jaknajdoskonalszego docze­
kało się końca, a wtedy zdawać mi się będzie, 
iż kochany ojciec jeszcze’ śledzi mą pracę." — 
W  innym liście łączy z dniem zgonu ojca datę, 
w której rozpoczął nowe życie, z nowemi posta­
nowieniami, zapałami i modlitwą.

Zrazu wszystkim się zdaje, że świat kirem po­
kryty, a życie stanęło niepowrotnie. Muzyka pierw­
sza budzi ich z odrętwienia, koi żałobę serdecz­
ną, wiąże ich z ziemią, która cała zrazu im się 
grobem być zdawała. Już w czasie świąt Bożego 
Narodzenia, w małem kółku domowem, odbywają 
się pierwsze częściowe próby Paulusa-, na dniu 
3 lutego rodzina święci urodziny Felixa wykona­
niem całego oratoryum, przez siebie i dla siebie wy­
łącznie. Dopiero w 1836 roku Paulus ma uświe­
tnić muzyczną uroczystość w Dusseldorfie podczas 
Zielonych Świątek. Każdy jak  może otrząsa się 
z smutku, aby brać udział w tryumfie b ra ta : — 
wszyscy bieżą do Dusseldorf, z jedną wciąż skar­
gą w duszy: Dlaczegóż ojciec tej chwili nie do­
żył? Fanny, jak  zwykle, najbardziej zajęta bra­
tem, najwięcej uniesiona jego dziełem. Po pierw­
szej próbie takie wrażenia posyła m atce: „. . .  U- 
wertura cudowna, chóry wspaniałe, Feliks zamie­
ścił w orkiestrze udział organów przepyszny. Część 
widzenia inaczej wypadła, aniżeli ją  sobie wysta­
wiałam, ale ustęp ten tak jest porywający, tak 
bardzo ergreifend, że chyba mało podobnych mu 
znam w muzyce. Bóg sam w nawałności zda się 
przechodzić. Kiedy po ostatnim chórze wybuchły 
oklaski, dziękowałam Bogu, że tu nie przybyłaś, 
droga matko, sądząc bowiem po wrażeniu, jakie 
ta niedoskonała próba wywarła na słuchaczach i

na mnie, młodszej, silniejszej, mniej zdolnej roz­
rzewniania się, aniżeli ty, droga matko, myślę, iż 
nie byłabyś zniosła tak  wielkiego wrażenia. Ja  
sama nie pamiętam, abym kiedykolwiek była do 
znała zarazem tak silnego wrażenia radości i 
smutku."

I tak  rodzina Mendelsohnów wraca do życia, 
do szczęścia a u f Fliigeln des Gesanges ; po zwy- 
cięzkiem oddaniu szczytnego oratoryum w Dussel­
dorfie, zaczyna sią dla Feliksa najświetniejszy o- 
kres twórczości i powodzenia. Zaślubia on nieba­
wem piękną Cecylię' Jeaurenand, znajduje w ży­
ciu domowem urok i szczęście, miłe otaczają go 
dziatki, snują się świetnem pasmem dzieła na­
tchnienia, powstaje obok Paulusa: Eliasz, Sonata, 
uwertury, pieśni bez słów. Fryderyk Wilhelm IY 
zasiada na tronie pruskim, i z znanem zamiłowa­
niem sztuk pięknych, powołuje do Berlina mi­
strzów pędzla i tonów. Ukoronowany mecenas, 
wytwarza nad Spreą nowe Ateny, jeżeli nie z do- 
morodnych talentów, to z przyciąganych i ciągną­
cych tam zewsząd gwiazd artystycznego świata. 
Dotąd Szekspir głównie nęcił Feliksa Mendel- 
sohna; Fryderyk Wilhelm IY podsuwa mu klasy­
czny wątek Antygony, zwraca ku starożytnym 
wzorom. Mistrz chwyta w lot myśl królewską, ob­
rabia ją  wespół z Tieckiem, pierwsze próby od­
bywają się w Poczdamie wobec wyborowej publi­
czności, następnie w ciągu roku 1842 Antygona 
przedstawioną jest z całą archaiczną wiernością 
scenarium i układu teatru greckiego na scenie ber­
lińskiej. Podczas, gdy król pruski raduje się, iż 
wznowił przeszłość klassyczną i dał początek a r­
cydziełu, inny dwór serdecznie wita twórcę A n ­
tygony. W  tymże roku Feliks ponawia wycieczkę 
do Anglii, gdzie wśród wielu powodzeń doznaje 
i tej satysfakcyi, że królowa W iktorya i jej m ał­
żonek wobec niego śpiewają ustępy z Paulusa, 
tudzież pieśni* ułożone przez brata lub siostrę, bo 
i Fanny, ośmielona radami Feliksa, nie waha się 
teraz grywać wobec szerszej publiczności i wyda­

wać a nawet podpisywać swe utwory. Do rodzi­
mego je j talentu, przybył niebawem nowy płomień, 
rozniecony podróżą włoską. Inni członkowie ro­
dziny Mendelsohnów nadto się zrośli z północą, 
aby się dać upoić czarem południa, jedna Fanny 
zupełnie ulega urokowi W łoch. Ledwo stanęła 
w Wenecyi, już pisze, że niemal ani chwili nie 
ma suchych oczu, tak  ją  zewsząd piękno wabi, o- 
garnia, rozczula. W  Rzymie paroxyzm zapału do­
chodzi do ostateczności. Państwo Hensel głównie 
się zbliżają do francuskich artystów z Yilla Me­
dici; Verno, Ingres, Gounod itp. najczęstszymi to­
warzyszami. Co wieczór schodzą się razem i mu­
zykują: „Gounodowi muzyka niemiecka wpada 
teraz do mózgu jak  bomba do domu, bodaj czy 
w nim nie dokona wielkiego zniszczenia." Jedne­
go dnia Fanny zapisuje: „Dziś grałam niemal ca­
łego Fidelia  i wiele innych rzeczy, w końcu so­
natę C dur Beethovena. Gounod był jak  pijany 
i niestworzone plótł rzeczy, aż go przyjaciele wy­
prowadzić musieli."

Innym znów razem, w majową noc księżycową 
całe towarzystwo wybiera się do Kolosseum; w ra­
cając przez Forum, Gounod wdrapuje się na po­
krytą kwieciem akacyę, i obdziela wonnemi ga­
łązkami wszystkich uczestników tej nocnej wy­
cieczki. Jeden z nich zaczyna nucie koncert Ba­
cha, drudzy chórem podchwytują znajome tony, 
i tak śpiewając, wracają do domu. Innym razem 
czarowny wieczór na Monte Pincio nęci panią 
Hensel, jej męża i bliższych znajomych. Czas cu­
downy, lucciole błyskają niby ziemskie gwiazdki. 
Po wstępie do malarza Schadowa, księżyc zachę­
ca do nowej po Rzymie wędrówki; idą więc aż 
do Villa Medici, i tam z ogrodu i belwederu nie­
zapomnianym cieszą się widokiem. Trudno nie 
przytoczyć tu  listu F anny , opisującego ostatni 
dzień pobytu w Rzymie.

Dzień ten, wieńczący tyle błogich wspomnień, 
miał przeminąć, jak  wiele innych w Villi Medici 
i Akademii francuskiej r
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która jest czwartą ratą na powiększenie zapasu 
broni ręcznej, zapytał się : dlaczego Ministerstwo 
żąda uzupełnienia zapasu ręcznej broni systemu 
dotychczas używanego, gdy samo przewiduje, że 
może zajdzie potrzeba uzbrojenia później armii 
w karabiny repetierowe?

Jen. B y l a n d t  odrzekł, że dotychczas żaden 
system karabinów repetierowyeh nie odpowiada 
wszystkim warunkom praktycznego użycia, że 
ten system karabinów jeszcze się doskonali; że 
obok korzyści w pewnych razach, ma także nie­
korzyści, i dotychczas żaden rząd wielkiego mo­
carstwa nie przyjął tych karabinów dla uzbroje­
nia całej swej armii, co pociągłoby za sobą bar­
dzo wielki wydatek. Lecz każda armia ma i mieć 
musi w arsenałach zapas tych karabinów, które- 
mi jest uzbrojona, mianowicie w Austryi potrze­
bne jest powiększenie niedostatecznego zapasu ka­
rabinów i rewolwerów dla jazdy.

Dłuższe także rozprawy rozwinęły się nad dzia­
łem wydatków na działa stalowe wielkiego wa- 
gomiaru dla uzbrojenia warowni wznoszonych dla 
obrony portów i arsenałów Poli od strony morza. 
Te warownie w Poli mają być uzbrojone, oprócz 
dział mniejszych, 16 olbrzymiemi działami stalo- 
wemi, przeszło 10 metrów długiemi, a których 
wylot ma średnicy 48 cm., a ładunek waży prze­
szło 800 kilo, tj. 6 centnarów. Ośm takich dział 
już stoi w bateryach przed Połą pod żelaznemi 
sklepieniami, a na cztery działa 28 cm. i cztery 
15 c. metrowe, potrzebne jeszcze do uzbrojenia 
Poli, zażądał rząd na rok przyszły 744,000 złr. 
Komisya przyjęła wszystkie wnioski sprawozda­
wcy, zgodne z projektem rządowym.

Delegacya w ę g i e r s k a  na wczorajszem publi- 
cznem posiedzeniu uchwaliła budżet wydatków 
ministerstwa spraw zagranicznych, wspólnego mi­
nisterstwa skarbu i wydatków na marynarkę wo­
jenną. Przed uchwalaniem wydatków na zarząd 
sprawami zagranicznemi, przedłożył sprawozdaw­
ca del. F a l k  swoje obszerne, a znane sprawo­
zdanie, w którem parafrazował wyjaśnienia mini­
stra Kalnókiego, dane o położeniu politycznem. 
Poezem w ogólnych rozprawach zabierali głos 
delegaci: Gwido B a u s n e r n  dla wygłoszenia za­
let przymierza monarchii austryacko-węgierskiej 
z Niemcami i hr. B a n f f y dla zaznaczenia, że 
pokój jest zapewniony, ale, że nie należy wzglę­
dem południowych sąsiadów, zwłaszcza względem 
Rumunii, czynić ciągłych ustępstw, lecz żądać, 
aby wypełniała warunki traktatu.

Na dzisiejszem krótkiem publicznem posiedze­
niu,  ̂Delegacya węgierska zatwierdziła tylko pro­
tokół wczorajszego posiedzenia i wybrała człon­
ków kdjnfjsjyi do wymiany nuncyj z delegacyą 
austryacką.

Pan Namiestnik przeniósł konceptowego prakty­
kanta Namiestnictwa* Jana H e s s l e r a *  z Na­
miestnictwa do Doliny.

Sprawy miejskie.
Posiedzenie Rady miejskiej d. 8 listopada.

Przewodniczy prezydent Dr We i g e l .
Przed przystąpieniem do porządku dziennego 

odczytuje Sekretarz pisma nadeszłe do Rady, 
z których wymieniamy niektóre obchodzące szer­
szy ogół. I  tak:

Pismo Rady szkolnej okręgowej, zawiadamia­
jące, iż Rada szkolna krajowa zatwierdziła żąda­
ną przez Magistrat zmianę statutu kursu prakty­
cznych robót kobiecych w tym kierunku, że do 
kursu tego przybędzie nowy’ oddział nauki kroju 
sukien damskich i dziecinnych, tudzież nauki wy­
robu sztucznych kwiatów, zaś istniejący już od­
dział szycia bielizny rozszerzonym będzie nauką 
wyrobu'koronek; zarazem zatwierdziła Rada szkol­
na kraj. przedłożony plan nauk tychże przedmio­
tów i przyjęła do wiadomości proponowane siły 
nauczycielskie.

Pjsmo p. Juliusza G r o s s e g o ,  w którem tenże 
oświadcza, iż składa godność radfey. Przyczyny 
złożenia mandatu podaliśmy już onegdaj w kronice.

Pismo X. S i e m a s z k i ,  w którem*prosi o sub- 
wencyę na dom dobrowolnej pracy w naszem mie­
ście.
• Pismo, w którem Wydział krajowy, zamierza­
jąc przedsięwziąć osuszenie gruntów przy szpitalu 
św. Łazarza, uprasza o wyjednanie zezwolenia na 
przekop kanału pod ul. Grzegórzki do starej W i­
sły, bez czego rzeczywiste osuszenie stałoby się 
niemożliwe. Wydział krajowy uprasza Prezyden-

„Uproszono nas, aby dzień 31 maja spędzić 
w Akademii i muzykować w ogrodzie. Ogród ten, 
zwykle dla publiczności otwarty, tegoż dnia z roz­
kazu p. Ingresa zamknięto, puszczono tylko bliż­
szych przyjaciół i znajomych. Stary Ingres był wsió- 
dmem niebie: słyszeć tyle muzyki, akompaniować 
utworom Beethowena!... Muzykowaliśmy też pra­
wie bez przerwy aż do drugiego śniadania. Wtedy 
nastąpiło chwilowe uciszenie. Ingres zaprowadził 
nas do swej pracowni, pokazał pokój turecki Yer- 
neta, zawiódł na wieżę, gdzie dotąd nigdy jeszcze 
nie byłam i zkąd po raz ostatni oglądałam za­
chód słońca, nie bez łez obfitych. Noc prawie za­
padła, gdy zeszliśmy do wielkiej sali, gdzie tym­
czasem wniesiono fortepian. Szczególne ogarnęło 
nas uczucie. Preludyowałam przez czas dłuższy 
zcicha, niezdolna inaczej się odezwać; wszyscy 
szeptali stłumionym głosem i doznawali pewnej 
tęsknoty. Zagrałam adagio z koncertu z G dur i 
inne urywki z Beethowena. Była to godzina z tych, 
których już zapomnieć nie można. Zewnątrz, na 
balkonie, ciepłe nęciło powietrze; w ogrodach bły­
skały nieprzeliczone lucciole, w przestrzeni gwia­
zdy spadające, w mieście tysiące świateł. Gdzieś 
daleko, na przeciwnem wzgórzu, jaśniał kościół 
suto oświecony; w nas samych głębokie grało 
wzruszenie. Zebraliśmy się razem, aby jeszcze 
śpiewać w tej sali, zaczem, jakby na ostatnie po­
żegnanie, po kilka razy odegrałam jeszcze fanta- 
zyę Mozarta i capriccia... Wybiła północ, wszyst­
ko się skończyło!... Płaczesz, a nie wiesz dla-1 
czego? Jak tu dość Bogu dziękować za te dwa 
miesiące nieprzerwanego szczęścia i najczystszych 
roskoszy? Unoszę w duszy niezatarte wspomnie­
nia, dzięki Tobie, Boże!“

Słusznie powiedziano, że Rzym jest próbierzem 
dusz, i że miarą ich bywa wyniesione ztamtąd 
wrażenie. Goethe powtarzał, iż kto raz w życiu 
oglądał Rzym, już nigdy zupełnie nieszczęśliwym 
być nie zdoła. Panny Hensel odzywa się z za­
chwytem szlachetnego upodobania we wszystkiem,

ta o wpłynięcie na bezpośrednich sąsiadów szpi­
tala p. Wajrostę i Miaskowskich, ażeby ze wzglę­
du na użyteczność publiczną, do kosztów tej re- 
gulacyi ze swej także strony przyczynić się chcieli. 
Wydział kraj. wyraża nadzieję, że i Rada miasta 
przyczyni się do zamierzonych robót.

Poćzem P r e z y d e n t  zabiera głos, przypomi­
nając, że w r. z. na interpelkcyę r. m. Dra Pareń- 
skiego odpowiedział, że jak wówczas, ani piśmien­
nie, ani ustnie nie zgłaszał się nikt do Prezydyum 
w sprawie postawienia pomnika Piusa IX na W a­
welu, czego zakazał był Magistrat za b. Prezy­
denta miasta. Niedawno zaś kapituła udała się do 
Namiestnictwa z zażaleniem, że Magistrat prze­
szkadza postawieniu pomnika w rzeczonej kate­
drze, jakoby ze względów policyi budowniczej. 
Namiestnictwo, kazawszy sobie przedłożyć wszy­
stkie akta tej sprawy, nie uczuło się kompeteń- 
tnem, albo spowodowanem do stanowczego roz- 
strzygnienia tej sprawy, lecz odstąpiło ją  Wydzia­
łowi krajowemu, [który na ręce Prezydyum nadesłał 
następującą odpowiedź:

„W powołanem zażaleniu z d. 16 maja b. r. 
uprasza kapituła krakowska Namiestnictwo, o „ob­
jaśnienie prawa," czy Magistratowi m. Krakowa i 
Radzie miejskiej, jeżeli przepisy policyjne budo- 
wnicze pod względem bezpieczeństwa publicznego 
zachowane będą, przysługuje jakie prawo* wzbra­
niające wystawienia w katedrze na Wawelu ta ­
kiego pomnika, na wystawienie którego Biskup 
dyecezyalny, jako najwyższy pasterz kościoła ka­
tedralnego i kapituła katedralna, jako jedyna o- 
piekunka katedry,udzielili prawnie zezwolenie swe, 
albo gdy kapituła z wiedzą X. Biskupa dyecezyi 
postanowi odpowiedni wystawić pomnik?

„Pisma kapituły, zawierającego takie" żądanie, 
jak właśnie przytoczono, nie można żadną miarą 
uważać jako rekurs przeciw zarządzeniom Magi 
stratu z 29 kwietnia b. r. w sprawie policyjno- 
budowniczej. Niema więc przedmiotu do orzekania 
w tej sprawie."

Prezydent mając według regulaminu § 9 obo­
wiązek donosić na każdem posiedzeniu o ważniej­
szych sprawach, w pośrednim czasie nadeszłych 
podaje do wiadomości Rady pełnej ten re­
skrypt Wydziału krajowego, według którego ani 
Namiestnictwo, ani Wydział nie uznały zażalenia 
konsystorza i kapituły za rekurs i przekazały 
przedmiot ten do rozstrzygnienia Rady miejskiej.

Również P r e z y d e n t  zawiadamia, iż przedsię­
biorstwo kolei konnej gotowem jest znieść obecne 
tabliczki drewniane na przystankach, a zastąpić 
je żelaznemi.

Dyrektor budownictwa p. N i e d z i a ł k o w s k i  
powołując się na uchwałę Rady, która Magistra­
towi poleciła, aby dopilnował, iżby przedsiębior­
stwo kolei konnej, albo ściśle stósowało się do 
kontraktu obowiązującego, według którego może 
używać do pociągu wozów tylko jednego konia, 
albo ażeby weszło w rokowania w tym względzie 
z gminą—oświadcza, iż przedsiębiorstwo wniosło 
rekurs w tej sprawie do Namiestnictwa. Nie mógł 
więc Magistrat, mimo że termin wykonania wzglę­
dnego uchwały przeznaczonym był do 1 listopada, 
nic przedsięwziąć ze swej strony właśnie z po­
wodu wniesionego rekursu.

P r e z y d e n t  zawiadamia Radę, iż w wprzy- 
szłym miesiącu odbędą się na podstawie nowej 
ordynacyi wyborczej — wybory do Izby handlo- 
wo-przemysłowej. Do uczestniczenia Rada ma 
prawo przeznaczyć delegata i jego zastępcę. Wy­
brano jako delegata r. m. G w i a z d o m o r s k i e -  
go a na jego następcę r. m. C h ę c i ń s k i e g o .

R. m. B o c h e n e k  podał następujący wniosek:
„Spis ludności, sporządzony w d. 31 grudnia r  

1880 z uwzględnieniem po raz pierwszy stanu o- 
światy, o ile takowy przez znajomość czytania i 
pisania się objawia, wykazał wielkie zacofanie na­
szego kraju na tern polu w porównaniu z innemi 
prowineyami Cislitawii. Nietylko przeciętna całego 
kraju stwierdza smutne zaniedbanie oświaty; wy­
rażają je również daty zaczerpnięte z tych miast, 
które w kraju naszym przodują w oświacie. I tak 
podczas gdy na 100 mieszkańców, nieumiejących 
czytać i pisać*, przypada w Tryeście 34, w Lu- 
blanie 27, w Bielsku 22, w Celoweu, Bernie i O- 
pawie 18, w Gracu 17, w Wiedniu 15, w Lincu 
13, w Pradze i Salęburgu 12, w Inspruku 11, — 
w Krakowie na 100 mieszkańców przypada 34, 
którzy nie umieją ani czytać, ani pisać, czyli in­
nemi słowy, trzecia część ludności naszego miasta 
nie posiada najpierwotniejszych warunków wszel­
kiej oświaty. Z pośród znaczniejszych miast mo­
narchii, Kraków ustępuje mało zaszczytnego w tej 
kolei przodownictwa tylko Lwowu z 43% i Czer- 
niowcom z 60%, nieumiejących ani czytać, ani 
pisać. Taki stan rzeczy jest tern więcej pożało-
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co piękne i wzniosłe: „Taka podróż dozwala wie­
czne gromadzić skarby!" Listy jej z Rzymu są 
istnym poematem, w nich przegląda się jej du­
sza, a wizerunku dopełnia miłość synowska; jej- 
to bowiem syn, Sebastyan, tak ochrzcony zapewne 
z czci dla wielkiego Bacha, stać się miał biogra­
fem tej wyjątkowej rodziny.

Tymczasem same pogodne snują się pod jego 
piórem obrazy; Feliks Mendelsohn powtarza raz 
po raz : szczęśliwy ze mnie człowiek! Fanny na 
innem pisze miejscu, iż gdy rano myśli o nowo 
rozpoczynającym się dniu szczęścia i pracy, czuje 
się głęboko wzruszoną i szczęśliwą. Pessymizm 
nowoczesny, teorye zwątpienia, rozczarowanie dzi­
siejszego pokolenia nie znajdują tu  odgłosu. Po­
goda i zdrowie wioną z tych kartek, a harmonia 
nietylko w duszach rodzeństwa, ale i w ich prze­
znaczeniach widoczna. Śmierć nawet łagodnie 
przychodzi,' w maju 1846 r. Fanny Hensel czuje 
nagle opadające na klawiszach ręce, i w kilka 
godzin zasypia snem wiecznym, a trumna wśród 
kwiatów salonu zastępuje ulubiony jej fortepian. 
Miarą jej wartości, to złamanie dwóch serc osie 
roconych jej stratą. Mąż i brat nigdy się już nie 
podnieśli po tym ciosie. Hensel na zawsze od­
biegł sztuki, Feliks w niespełna pół roku pośpie­
szył za siostrą. Ciało jego zostało przewiezione 
z Lipska do Berlina, aby spocząć obok tej, która 
z nim wszystko od dzieciństwa tak wiernem dzie­
liła sercem.

Z całej świetnej rodziny Mendelsohnów, tych 
dwoje najlepiej poznawać nam przychodzi za bio­
grafem. Jeżeli zbyt obficie czerpaliśmy w jego 
zajmującej pracy, to na to, aby czytelników za­
chęcić do bliższego poznania książki, z której do­
rywczo wyrwane kartki złożyły się w niniejsze 
luźne sprawozdanie.
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wania godny, iż miasto nasze, dzięki tradycyom 
swoim, uchodzi za granicą za punkt, w którym 
oświata z całego obszaru ziem dawnego państwa 
Polskiego najgłębiej zapuściła korzenie. Zarzut 
zatem zacofania na polu oświaty, rzucony nam 
w oczy i udowodniony spada brzemieniem swo- 
jem na całą Ojczyznę naszą. Czy przyczyną za­
niedbania oświaty w mieście naszem jest oboję­
tność przeszłości, czy też opieszałe dzisiaj wyko­
nywanie ustawy o przymusie szkolnym, czy inne 
jeszcze, w każdym razie dotrzeć do niej i wydo­
być ją na wierzch należy, aby złe uchylić. Dla 
instyiucyi samorządnej, jaką jest gmina, niema 
zapiawdę piękniejszego zadania, jak  zatrzeć na 
tem polu winy przeszłości i z wytężeniem wszel 
kich sił wysunąć się na tem polu na stanowisko 
przodujące.

„Na podstawie powyższego przedstawienia rze­
czy, Rada miasta poleca sekcyi szkolnej, aby zba­
dała przyczyny mało zadowalającego stanu oświa­
ty w mieście naszem i wskazała sposoby podnie­
sienia takowej."

Rada uznaje nagłość wniosku i odsyła go do 
odnośnej sekcyi.

R. m. R e d y k  zwraca się do Prezydenta z na- 
stępnemi interpeljicyami:

1) Przed niedawnym czasem uczynił r. m. Fein- 
tuch wniosek, ażeby Tow. wzajemn. ubezpieczeń 
przyczyniało się pewnym procentem na rzecz stra­
ży ogniowej. Sekcya zaś, proponując przejście nad 
tym wnioskiem do porządku dziennego, użyła mię­
dzy innemi motywami i tego, że Towarzystwo pła­
ci corocznie gminie na rzecz straży pewną kwotę. 
Tymczasem na ten cel nic do Kasy miejskiej od 
trzech lat nie wpływa. Jakież są tego przyczyny?

2) W lipcub. r. budownictwo wygotowało koszto- 
rys, wedh g którego adaptacya budynku po Kasie 
Oszczędności na cele szkolne wyniosłaby 5,000 
złr. Uchwała Rady w tej mierze nie zapadła, — 
sekcya szkolna nie oświadczyła się za urządze­
niem tam szkoły — zatem komisya ekonomiczna 
żadnych robót nie mogła w tym kierunku przed- 
sięwziąść, choć głównie jej z tego powodu robio­
no zarzuty. Czy więc sekcya szkolna zamierza 
wstawić odpowiednią kwotę w budżet roku przy­
szłego, — celem przerobienia budynku po kasie 
Oszczędności na szkołę? — dotąd bowiem nie 
uczyniła tego.

R. m. R e d y k  zwraca dalej uwagę Rady, że 
bywając obecnie częściej na placu Szczepańskim 
z powodu brukowania tegoż, zauważył, że plac 
ten jest szczupłym na targ, wozy bowiem często 
zapełniają przyległe ulice, mimo to pomieszczono 
tam przekupniów z nićmi, garncarzy itd. Należa­
łoby ich usunąć.

P r e z y d e n t  obiecuje dać odpowiedź na inter- 
pelńeyę radcy m. Redyka na przyszłem posie­
dzeniu^

Następnie złożył r. m. A r m ó ł o w i c z  Stani­
sław ślubowanie. Wszedł on do Rady w miejsce 
zmarłego radfey Deichesa. Prezydent wyraża ży­
czenie r. m. Armółowicza, iż pragnie wejść do 
sekcyi ekonomicznej.

Z porządku dziennego zabiera głos r. m. Zol l ,  
ko sprawozdawca sekcyi szkolnej:
Rada szkolna krajowa orzeczeniem swojem z 

dnia 1 września 1875 postanowiła ilość szkół lu­
dowych w Krakowie, tudzież płace nauczycieli 
etatowych, wkładając na gminę miasta Krakowa 
obowiązek, płacenia na ten cel rocznej kwoty 
30.900 złr. Kiedy później zorganizowano jeszcze 
jedną szkołę i podniesiono płacę młodszych nau­
czycielek, kwota ta zwiększoną została o prze­
szło 5000 złr. w. a.

Oprócz nauczycieli etatowych istnieje jednak 
wiele nauczycieli i nauczycielek tymczasowych, 
mianowanych na rok przez Radę szkolną okręgo­
wą, stósownie do ilości klas równorzędnych, rok­
rocznie w miarę potrzeby przez tę samą Radę 
szkolną ustanawianych. Obowiązek płacenia tych 
sił nauczycielskich ponosił dotąd zawsze fundusz 
krajowy, z kwoty* przeznaczonej w budżecie kra­
jowym przez Sejm na substytucye.

Tymczasem w roku bieżącym tutejsza Rada 
szkolna okręgowa pod dniem 15 września u- 
wiadomiła Magistrat, że według preliminarza, 
zatwierdzonego przez Radę szkolną krajową na 
r. 1883, na płace nauczycieli i inne potrzeby 
szkolne wymaganą jest kwota 54.740, która ca­
ła ma być uiszczoną z funduszów miejskich, a to 
dlatego, że według ustaw obowiązujących kwota 
ta nie dochodzi do wysokości 12% dodatków do 
podatków bezpośrednich, gmina zaś do tej wyso­
kości wydatki na płace nauczycieli pokrywać po­
winna. Lecz gdy z funduszów miejskich do fun­
duszu okręgowego na ten cel zostało już 39.COO 
na rok bieżący przelanych, pozostała jeszcze 
do zapłacenia suma 15540, z której % części, 
jako przypadające na czas do końca sierpnia rJb. 
pokryte zostały tymczasowo z funduszu krajowe­
go, V3 część zaś w kwocie 5.180, jako przypa­
dająca na czas od 1-go września do końca gru­
dnia hr. na mocy rozporządzenia Rady szkolnej 
krajowej z dnia 17 września hr., udzielonego Ma­
gistratowi w dniu 16 października, do funduszu 
okręgowego ma być przelaną.

Sekcya Ill-cia sądzi jednak, że obowiązek ten 
na gminę niesłusznie został nałożony, a to już 
dlateg o, że według ustawy obowiązującej gmina,, 
tylko płace na tych nauczycieli ponosić powinna, 
których prezentuje, ale nie na nauczycieli tym­
czasowych, których nominacyę bez wszelkiej in- 
gerencyi Rady miasta uskutecznia wyłącznie Ra­
da szkolna okręgowa, zwłaszcza, że i na ustana­
wianie klas, równorzędnych gmina żadnego wpły­
wu nie wywiera. Zresztą Sejm krajowy, wsta­
wiając w budżet krajowy pewną kwotę na sub­
stytucye, miewał zawsze na względzie wszystkie 
w kraju zaprowadzone klasy równorzędne, dla 
których nominacya tymczasowych nauczycieli o- 
kazała się być potrzebną. To samo stało się 
z budżetem* uchwalonym na r. -1883 i z budże­
tem* uchwalonym na r. 1884. Rada szkolna kra­
jowa niema więc prawa zmieniać prawomocnych 
uchwał Sejmu i wydawać na inne cele pieniądze* 
przeznaczone na substytucye w szkołach ludo­
wych krakowskich.

Faktem jednak jest, że nauczyciele i nauczy­
cielki tymczasowi, pełniąey obowiązki swoje od 
d. 1 września hr. są do tej chwili bez centa, al­
bowiem Rada szkolna krajowa zatwierdziła wpra­
wdzie ich nominacyę, ale nie zaasygnowała im ża­
dnych płac, słuszność przeto i prosta sumienność 
wymagają tego, aby im należne płace, bogdaj tym­
czasowo z funduszów miejskich zostały wyasy­
gnowane, swoją zaś drogą wypadnie użyć wszel­
kich środków, aby ciężar, który Rada szkolna 
krajowa na gminę zwalić pragnie, od niej u- 
chylić.

Imieniem sekcyi III sprawozdawca czyni więc 
następujące wnioski:

1) Rada miasta nie uznaje obowiązku do ui­
szczenia kwoty 15.540 złr. funduszowi okręgowe­
mu z tytułu wydatków na płacę, nauczycieli i po­
trzeby szkolne* objęte preliminarzem Rady szkol­
nej okręgowej na r. 1883 i zatwierdzonym przez 
Radę szkolną krajową.

2) Rada miasta nie uznaje tem samem obowią­
zku do uiszczenia kwoty 5.180 złr., będącej '/3 
częścią powyżej pod 1) wyrażonej sumy, której 
przelania do funduszu szkolnego okręgowego za­
żądała Rada szkolna krajowa rozporządzeniem z d. 
6 października b. r. do 1. 10.104  ̂ i upoważnia 
Prezydenta miasta do [właściwego przeciwko roz­
porządzeniu powyższemu przedstawienia.

3) Rada miasta uchwala jednak przelać do fun­
duszu szkolnego okręgowego kwotę 4 200 złr. na 
płace tymczasowych nauczycieli i nauczycielek, 
ustanowionych od 1-go września r.b. dla 28 klas[ 
równorzędnych szkół ludowych krakowskich, oraz 
3-ch pomocnic nauczycielskich — z zastrzeże­
niem zwrotu owej sumy z funduszu szkolnego 
krajowego.

Po krótkiem wyjaśnieniu, udzieloaem r. m. 
K o p f f o w i  na tegoż zapytanie przez sprawozda­
wcę i r.m. M a j e r a ,  tudzież po wyrażeniu wśród 
oklasków ze strony r. m. O e t t i n g e r a  ubole­
wania, że Rada szkolna krajowa mogła dotąd 
nauczycieli, na których włożyła obowiązek nau­
czania w klashch równorzędnych, pozostawić bez 
chleba, Rada bez dyskusyi wnioski Sekcyi III 
przyjęła jednomyślnie.

R. m. Dr B o b r z y ń s k i , imieniem sekcyi szkol- 
nej, wykazuje znakomicie potrzebę i pożytek utwo­
rzenia przy tutejszem Muzeum techn.-przemysł. 
szkoły artystyczno-przemysłowej dla rzemieślników. 
Mówić zbyteczna o znaczeniu praktycznem takiej 
szkoły, wpływającej na podniesienie rzemiosł, zwią­
zanych ze sztuką. Przykładem być może wiedeń­
skie Museum fu r  Kunst und Gewerbe. Lwowskie 
Muzeum wpłynęło tak dalece na przemysł tam­
tejszy, że znawcy uznali to na ostatniej wystawie. 
My mamy znakomite zbiory, dzięki p. Baranie­
ckiemu, jakich nie posiada inne miasto polskie, 
wyzyskać je zatem należy praktycznie. Dla stwo­
rzenia szkoły artystyczno-przemysłowej komisya 
nie uznaje za dobre kreślić z góry statutów, re­
gulaminów i t. d. .Niechaj się szkoła zawiąże, za­
kwitnie , a wtedy dopiero przystąpić będzie mo­
żna do załatwienia tych czynności. A do założe­
nia takiej szkoły uzdolnionym jest p. Stanisław 
Barabasz, który ukończył w Krakowie instytut 
techniczny, w Wiedniu politechnikę, a następnie 
przeszedł na kursa Museum fu r  Kunst und Ge­
werbe, otrzymał tam pierwszą nagrodę konkurso­
wą dwukrotnie, a następnie stypendyum rządo­
we. Obecnie- pracuje on w wiedeńskiem Muzeum, 
rysując wzory artystyczne dla różnych gałęzi rze­
miosł. Ostatnie obrady sejmowe wskazują nawet 
potrzebę wyzyskania praktycznego zbiorów mu­
zealnych — lwowskie Muzeum przejęto na fun­
dusz krajowy, a Prezydent nasz uzyskał tylko, 
by subwencya krakowskiemu Muzeum nie została 
cofnięta, gdyż nie przynosi ono dotąd praktyczne 
go pożytku.

Sprawozdawca czyni następny wniosek:
Rada miasta Krakowa mianuje p. Stanisława 

Barabasza nauczycielem szkoły rysunkowej przy 
Muzeum techniczno-przemysłowem za wynagro­
dzeniem rocznem 1,000 złr., począwszy od pół­
rocza letniego 1883 4 r. — Odpowiednią kwotę 
wstawia się w budżet r. 1884.

W obszerniejszej dyskusyi, wykazującej po­
trzebę podniesienia i rozwoju naszych rzemiosł, 
ku czemu taka szkoła znakomicie przyczynić się 
może, hrali udział* r. m. . F r i e d l e i n ,  Kopf f ,  
Z a r e m b a ,  O e t t i n g e r ,  R o z w a d o w s k i ,  F. 
J a k u b o w s k i ,  W a r s c h a u e r ,  M a j e r  oraz 
prezydent Dr W e i g e l ,  który wykazał gruntow­
nie konieczność stałego nauczyciela rysunków dla 
przygotowania tak potrzebnej miastu naszemu pod 
bokiem Muzeum przem. szkoły artystycznego prze­
mysłu.

W głosowaniu przyjęto wnioski komisyi jedno­
myślnie.

Na wniosek wreszcie r. m. S t r a s z e w s k i e ­
go uchwalono natychmiastowo przerobienie wy­
chodków w szkole na Kleparzu.

Na tem posiedzenie zakończono.
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Kronika miejscowa i zagraniczna.
H jp a IłÓ w  10 listopada.

Delegat i radca dworu hr. B a de n i  mial
we czwartek dłuższą'u N. Paca audyencyę.

— Zwiedzanie szkół miejskich przez Prezy­
denta i członków komisyi szkolnej Rady miejskiej 
odbywa się dzisiaj w dalszym ciągu.

— Zgromadzeni wczoraj w sali Radnej ręko­
dzielnicy i przemysłowcy krakowscy wyrażali, wo­
bec prezesa Izby handlowej p. B a r a n o w s k i e g o  
i sekretarza Dra Leo,  swoje życzenia co do po­
łączenia poszczególnych rękodzieł i przemysłów 
w stowarzyszenia, mające być zawiązane na mocy 
nowej ustawy przemysłowej. Życzenia te były nie­
co odmienne od projektu, jaki wypracował Magi­
strat. Projekt ten wszakże był tylko wskazówką, 
rękodzielnikom bowiem i przemysłowcom zostawiono 
swobodę co do wzajemnego połączenia się. Załatwi­
wszy się z tą sprawą, pewna część rękodzielników 
omawiała stosunki szkoły rzemieślniczej, wyrażając 
głównie życzenie, aby terminatorzy uczęszczali do 
szkoły tylko w niedziele i święta. Majstrowie na­
rzekali także na złe rezultaty tej szkoły. Życzenie 
to jest równie niewłaściwem, jak zarzuty podno­
szone przeciw szkole. Szkoła bowiem, choć nie jest 
ściśle przemysłową, udziela kilkuset terminatorom 
nauki niezbędnej każdemu rękodzielnikowi — z do­
wiedzionym i uznanym pożytkiem. Tymczasem nauka 
ograniczona na niedziele i święta* traciłaby na cią­
głości.

— Na wczorajszem posiedzeniu komisyi
edyktalnej, z powodu żądania Towarzystwa Gazo­
wego, — aby mu pozwolono zaciągnąć nowe rury 
gazawe* w niektórych ulicach, postanowiono odro­
czyć orzeczenie, albowiem budownictwo miejskie 
dowiodło, że plany przedłożone przez Towarzystwo 
Gazowe nie są dostateczne. Z powodu tego*— tak 
komisya gazowa Rady miejskiej, jak Magistrat, ko­
misya sanitarna, oraz strony interesowane uznały 
niemożność wyrażenia swojego zdania , dopóki od­
powiednie, żądane przez budownictwo miejskie pla­
ny nie będą wygotowane ze strony Zakładu Gazo­
wego. Zakład Gazowy zobowiązał się przygotować 
rzeczone plany w taki sposób, jak tego wymaga 
budownictwo miejskie.

— Izba handlowo przemysłowa, ną zasadzie 
nowo-zatwierdzonej ustawy wyborczej, miała przy­
stąpić do przeprowadzenia wyborów w przyszłym 
miesiącu. Jak się dowiadujemy, z powodu trudno-
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ści zachodzących w zupełnem przerobienu kart wy­
borczych, wybory będą musiały być odroczone do 
pierwszego miesiąca roku przyszłego. W  tym wzglę­
dzie odniesie się Izba do Namiestnictwa.

— Nowe ai kusze kuponowe od obligacyj 
indemnizacyjnych z W. Księstwa Krakowskiego i Ga- 
licyi zachodniej, na następny okres czasu 1884 do 
1893 r. wydaje tutejszy główny urząd podatkowy; 
arkusze kuponowe zaś z Galicyi wschodniej otrzy­
mać można tylko za pośrednictwem tutejszych weks- 
larzy i za zapłatą. Dla wielkiej ilości tutejszych ró­
żnych instytucyj, jako posiadaczy ostatnich obli­
gacyj, byłoby z wielu względów bardzo pożądanem, 
gdyby Namiestnictwo do wydawania nowych arku­
szy kuponowych z Galicyi wschodniej także tutej­
szy główny urząd podatkowy upoważniło, coby pu­
bliczność z radością przyjęła.

— Jutro w niedzielę o godzinie 3ej po połu­
dniu odbędzie się w lokalu Towarzystwa Muzycznego 
przy placu Szczepańskim, XY II zgromadzenie ogólne 
członków tegoż Towarzystwa. Po’ządek dzienny jest 
następujący: Zagajenie przewodniczącego; Odczyta­
nie protokółu z poprzedniego zgromadzenia i spra­
wozdanie z czynności zarrądu i stanu Towarzystwa; 
Sprawozdanie ze stanu kasjy; Wybory; Wnioski W y­
działu; Wnioski pojedynczych członków Towarzy­
stwa.

— Ddennik Polski w znanej z Czasem spra­
wie, pomimo naszego powtórnego wezwania, ani 
nie dowiódł cytatam i, iż Czas t r ą b i ł ,  ż e  j e d n a  
n i e l i c z n a  g r u p a w ł o n i e j e d n e g o z e s t r o n -  
n i c t w  s e j m o w y c h ,  s a m a  j e d n a  d z i a ł a ł a  
w t y m  S e j m i e ;  ani odwołał tego potwarczego 
twierdzenia,—  zatem Dziennik Polski postąpił so­
bie względem Czasu niesumiennie i ze złą wiarą.

Zapisujemy to na pamiątkę, jako jeden z tysiąca przy­
kładów postępowania z Czasem ; jako dowód, jakto 
przypisują Czasowi rzeczy, których nigdy nie powie­
dział, a to dlatego, że podobne fałsze ucierają się, na­
bierają prawa obywatelstwa w lekkomyślnych umy­
słach, a z nich powstaje mylne, kłamliwe i szkodli­
we dla sprawy i kraju zdanie o jednym ze zna­
czniejszych organów dziennikarstwa polskiego. W  tym 
zaś wypadku, dlatego do znudzenia położyliśmy na­
cisk na eałą rzecz, że w przypisywaniu Czasowi 
powyższych słów, których nie napisał, i myśli, k tó ­
rej nigdy nie miał, tkwił wyraźny zamiar wprowa­
dzenia zaraz na wstępie rozdwojenia w klubie Gro­
cholskiego, a niezgody między tym klubem i centrum, 
a zatem w wielkim obozie zachowawczym, od bytu 
którego zależą pomyślność, bezpieczeństwo i przy­
szłość kraju.

— Ojców, który w ostatnich czasach był wła­
snością pp. Adlera i braci S taubów , został świeżo 
nabyty, jak  donoszą dzienniki warszawskie, przez 
margr. Fr. Huntlej Gordona. Rodzina Gordonów, jak 
wiadomo, oddawna w Polsce osiadła i zasłużona.

—  W Wiedniu odbył się pierwszy dworski 
obiad dla członków delegacyi. Cesarz siedział mię­
dzy oboma prezesami delegacyi węgierskiej i austrya- 
ckiej, kardynałem Haynoldem i ks. K. Czartoryskim.

— Jan Strauss otruty nikotyną. Znany wie­
deński kompozytor w zeszłym miesiącu niebezpie­
cznie zachorował i wpadał bezustannie w omdlenia, 
z których go z wielkim trudem ocucić zdołano. Nie­
którzy lekarze przypisywali stan jego otłuszczeniu 
serca, ale słynny wiedeński lekarz* p. Nothnagel, 
profesbr uniwersytetu, wskazał jako jedyny powód 
choroby* zatrucie n iko tyną , w skutek zbyt wielkiej 
ilości mocnych cygar, które kompozytor zwykł był 
palić. Rzeczywiście, Strauss zaniechawszy palenia, 
wrócił niebawem do zdrowia.

— Wydział Towarzystwa odbudowania teatru 
narodowego w Pradze, wystosował następującą ode­
zwę:

Do braci Słowian.
Raz już cieszył się Naród Czeski, że reprezentan­

tów braci swych słowiańskich, jatojteż przedstawi­
cieli innych przyjaznych mu narodów, powita jako 
świadków i uczestników uroczystego otwarcia Tea­
tru Narodowego. Dwa la ta  temu, jak  los srogi pię­
kne nasze nadzieje w niezmierny żal przemienił. Je ­
dnakże Naród Czeski w mnogich cierpieniach do­
świadczony i w wszelkiej walce zaprawiony, wobec 
tak strasznej klęski nie osłabł w swem postanowie­
niu. Zniszczył pożar wspaniałe dzieło kilkoletniej 
pracy, nie zniszczył jednak szlachetnych usiłowań i 
ofiarności ludu Czeskiego. Świetniej niż przedtem 
wznosi się dziś przed nami budowa Teatru Naro­
dowego. Dnia 18go listopada zostanie ta  Świątynia 
Muz oddaną Sztuce Słowiańskiej.-Będzie ona trwa­
łym pomnikiem dla przyszłych wieków naszego od­
rodzenia i wymownym świadkiem naszego postępu, 
wykształcenia i siły ducha czeskiego. Do was wszy­
stkich B rac ia ! zwracamy się te raz , którzyście przez 
cały czas brali szczery udział w naszem dążeniu i 
nas wedle sił pomocą swą wspierali, byście przybyli 
święcić z nami otwarcie Teatru Narodowego, chwilę 
tak doniosłą w naszem życiu, tem samem byście się 
przyczynili do podniesienia blasku tej uroczystości 
i nam nowy dowód braterskiej przyjaźai złożyli. 
Przybądźcie więc wszyscy cieszyć się wspólnie, k tó ­
rych pokrewieństwo i duchowy stosunek z nami 
wiąże, przybądźcie wszyscy, którzy jesteście dziećmi 
Słowiańszczyzny. Kto z was naszemu wezwaniu na 
uroczystość zadośćuczyni, niech nas raczy wprzód 
uwiadomić, byśmy go mogli podczas dni naszej ra ­
dości gościnnie przyjąć i miejsca pośród nas za­
trzymać.

Praga, 8 listopada 1883.
W Neuilly pod Paryżem zmarł niedawno, 

licząc lat 81 , gałganiarz znany w Paryżu pod na­
zwiskiem Le chiffonnier de Vimperatriee. W  r. 1858 
cesarzowa Eugenia spacerując w lasku Bulońskim, 
zgubiła kosztowną bransoletę, k tóra  nadto była dro­
gim dla Cesarzowej upominkiem. Gałganiarz Cele­
styn Collet był szczęśliwym znalazcą cennej zguby 
i zaniósł ją  do prefektury policyi. Skoro się Cesa­
rzowa dowiedziała, kto odnalazł bransoletę, kazała 
Colleta przyprowadzić do pałacu Tuileryjskiego i za 
swej prywatnej szkatuły wyznaczyła uczciwemu bie­
dakowi 600 fr. rocznej pensyi. Uszczęśliwiony gal- 
gamarz usunął się od „interesu," pędząc w spokoju 
resztę życia. Zdetronizowana Cesarzowa nie zapo­
mniała o nim i z wygnania regularnie przesyłała 
pensyę do ostatniej chwili życia Colleta.

~  Kobieta-profeąbr. Młoda A ngielka, miss 
Alicya Gardner, autorka broszury Pogląd cesarza 
Juliana na chrześciaństwo, mianowana została pro­
fesorem historyi w Bedford - College w Londynie. 
Dwudziestu kandydatów mężczyzn, ubiegających się 
o tę k a ted rę , musiało przed młodą miss ustąpić.

Wiadomości policyjne. Straż policyjna 
przytrzymała: Józefa Ugryana, murarza, który za­
zdroszcząc swemu towarzyszowi, że ten ostatni a 
nie on otrzymał robotę, osmarował mu głowę wa­
pnem; Floryana F abera  i Józefa U jeńskiego, za 
kradzież beczek z piw em ; za pijaństwo 3 osoby.
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R epertoar teatra ln y . I my bynajmniej doraźnego sądu publiczności, ale
W n i e d z i e l ę  l ig o :  Emigracya chłopska, An-1 wif a BSpad?  P°“iek^d, na pianistę, który kompo-

‘ I zytorow, do których świetnego .wykonywania Kra-

słabość skłoniła go do pozostania w Wiedniu dłu- Powstało ztąd wielkie zwątpienie w ich szeregach, 
z j, niz zamierzał; w poniedziałek wyruszyć malDowódzca powstańców Didicz obiecał poddać sie

— Muzeum Narodowe 
„i godziny 11—4

-  W;

k L T ź y w y k ł , Ł S  uzyska am^ s ty ę . Propozycyę tę odrzucono:

powszednie 30 centów. 
— Muzeum Techniczno 

szksńskim otwarte

nych gości na dworzec kolejowy. Publiczność że- 
poddać się, gnała Arcyks. Rudolfa i jego małżonkę entuzya- 

stycznemi okrzykami.
P a r y i  10 listopada. Temps donosi, że pod­

czas rekognoskowania, przedsięwziętego w okoli­
cy Bac-Ninh spostrzegli oficerowie japońscy, to­
warzyszący francuskim, zupełnie wyraźnie chorą-

- ™ w .  - , . . - - . . - - - - -  -   ui» om garyi, jam ę . W i e d e ń  lOgo listopada. W  komisyi budżeto-1 UlarDJch W°jsk  chiÓ8kich* okfepnfoeych
niczno-przemysłowe w gmachu Franci- J  y ’ zycz7“ y jej najlepszego powodzenia w tym | mu tu okazywano. Rozumia tu wszyscy bardzo I weJ delegacyi austryackiej oświadczył minister j  i a i - j .  j  tt  • , . .  ,
w  - ^ p  | i nićtracimy nadziei, że w spa-| dobrze szczególny stosunek,.istniejący miedzv Buł-18Praw zagranicznych, iż kompetentne sfery w Bel-1 „u „i.  ,._ 0Pada. Komisya budżetowa^ u-

>dowe sztuki (w Sukiennicach) otwarte Nemy n? teL  k r?tkiej wzmiance o wczorajszym I fem sekcyi w ministerstwie spraw zagranicznych

Ą  do 4ej prócz ma zam>.ar o tw o -L w o g o d n e , o przyjęciu, ’jakiego doznał w Wie
# dnie powszednie 30 centów. meazieie | Cieszymy się bardzo z tej I dniu i objawach źyczliwośbi dla Bułgaryi, jakie

Telegramy biura korjesp.

i oent. od osobv W ŁT?**! „.-„Kr ^  ^ r -iuuurzt; szczególny stosunek,, istniejący miedzy Buł- 8Praw zagranicznych, iż kompetentne sfery w Bel- L i ,W(,i;ij ; * p ?! . .
— G abinet a rch eo lo e in  •** ^  7*° Ik iltn  l t a e.nt odzyJe W.J®J uczennicach, że za lgaryą a Rosjrą, i zalecają mu, aby’księstwo b u ł - p radz ê spodziewają się, że energiczne postępo- 1004. 7P _tn ™ sumV amortyzacyjnej

JA l ^ a J a t  rnoze która z nich zawita do nns i że lgarskie starało się stanąć z Rośyą ńa dobrej stopie. wanie rz^ u  będzie m ilło  wkrótc! pomyślny r e - 18^  ZG I4* “  60  M ionów  franków.
Co się tyczy rezultatu nnhvt.11 awon-r. -nr |zu ltat, że wyjątkowa sytuacya w Serbii zakończył 10 listopada. Avenir donosi, że na tele

g ie llo ń sk ieg p  I T u M s T S T  * r : a ™W1™ “ V ? 8. 1 z e |S a s k ie  starało'się stanąć ź R osją  na dobrej stopie. | waai° r.Ziłda będzie miało wkrótce pomyślny *re-11884  ZC n* f °  p io n ó w  franków,
dziennie od 12ej do lej próoz niedziel, świąt i feryj ani- ^ ; i j  J Podziwiać będziemy mogli jej m i-1 Qo się tyczy rezultatu pobytu swego w Peters- zdtaF  ,że wyj%tkowa sytuacya w Serbii zakończy P a r y *  10 listopada. Avenir donosi, że na tele- 
ffersyteokich bezpłatnie. Jstrzymę dawną Panią Artól. Mst. |b urgu, miał p Bałabanow oświadczyć że no r o z - N  mebawem i że nie można jeszcze nic stanów- f afi.oz° e. zaPyt.ame P- Challemel-Lacour, odpowie-

r  - rr- J ’ - V I c.7.Pt(rc\ Tinwiprł-arioń onw ;  1________ • I Cłziai Incou . IZ me COra fftlfijyrfłrrm nwAorn nnnłiio'1 SO

Gospodarstwo handel i przemysł.

w śpiewie jej podziwiać będziemy mogli jej mi
..i. i ‘ Mst. .. __

1 mewach* ^  carem ^^iersem ^K atkow em 2i fnnemi I Czeg0 P.owiedzi^ - czy 1 Taki wpływ będą“mTały I dzf ł Tricon, iż nie*cofa telegramu swego, podług 
wybitnemi osobistościami stolicy rosyjskiej nabrał LWypadkl w Suerbl? ?a Austro-W ęgry. Podług do- któreS° Ll HunS CzanS zSanił postępowanie 
przekonania, że Rosya nie chce przeszkadzać g uj  I *ycbcza8.°wych wiadomości, za których wiarogo- i8^ “ "a- , .. , „  . . . .  _
garyi w dążności do pewnego rodzaju samodziel- ? T C, “ ie mo?na r§czyó, zbuntowała się część P a ? y a  10 listopada. Podług doniesienia z O- 
ności i swobodnego rozwoju, i że nie wybitne ludaoścl Przeciw wykonywaniu ustaw i powadze ranu> aresztowano jednego z wybitnych p«ywód> 

. .  __    Płacono pszenice za 100 k ilo lsfery r 0Byj8kie, ale tylko partye skrajne i dzień- rz^ ’ a powstanie to dotąd nie ma charakteru c6w arabskich, Sharraonn, zostającego pod za­
szedł do 11-0 C. Barometr opada; o godzinie 7ej po 20-20 marek (11 złr. 82 cent.);* — Żyto z a lniki panslawistyczne, które są plus royalistes owe anl ?  ,°weg0’ ani Polłtycznego, ani wreszcie I rzutem udziału w ostatmem powstaniu w połudmo 
rano d. lOgo stan jego był 739 3 millim., term. 6 0 100 kilo po 16'40 marek (9 złr. 54 e n t ) • owies r e roi' uważają Bułgaryę za państwo, które za -1 an^_ynastycznego. I a”1®- .. , „  , . , . . , . .
0 .— W iatr zachodni. za 100  kilo po 14 —  marek (8 złr. 19 cen t) • — I ci?Sn§ło si§ pod sztandar wrogów Rosyi. Rosya W spólny minister finansów Kallay w odpowiedzi 1(̂  kstopada. Patrie donosi, ze książę

— W niedzielę d. l ig o  listopada: Opieki BT Ma rzePak za 100 kilo 30-— mark. (17 złr. 55 en t) | nie Podnosi z rzu tó w  przeciw konstytucji ty rn o w -na r^zne Pytania przedłożył w dwugodzinnej p r z e - l e k t o r  Napoleon weźmie niebawem udział w po-
ryi P., Ś. Marcina b.; w poniedziałek 12gó ś ś £   —  ^  h k ie j, chociaż uważa ją  za zbyt liberalną dla Buł- m°Wie eX>0S\ °  Prowmcyach okupowanych, w k t ó > faem grom adzeniu, na którem objawi swe za
cina pap. i Józefata Kuncewicza. g * OE>' Mar' l  .   - -  1-------« --------- 1- - " - -  ^ ^  - . I rem nowtórzvł oaw,ndc.«r,,a.

— Zbiór Ks. Czartoryskich we wtorki, czwartki 
boty od g. lOej do l*)j.

— Groby królewskie, Grób zasłnżonych (w krypcie ns 
Skałce), Grób Skargi (u % o Piotra), oraz Skarbce kate­
dralny 1 kościoła N. P. Maryi, oglądać można w chwilach 
wolnych od nabożeństw, za zgłoszeniem się do zakrystyi.

— D. 9go listopada deszcz; term. od 7-0 do Wrocław.

W ia d o m o ś c i  a r  t y  e ty c z n e ,  i i i e ta e k i e ,  
i  n a u k o te e .

Teatr amatorsk'. Jutro w lokalu Towarzy­
stwa Drukarzy krakowskich „Ognisko" (Rynek gł. 
Nr 12, II-gie piętro), odbędzie się przedstawienie 
amatorskie. Rozpocznie: Majster i Czeladnik, ko- 
medya w dwóch aktach przez Józefa Korzeniow­
skiego. Zakończy: B łażek opętany, krotochwila 
w 1 akcie ze śpiewami Wł. L. Anczyca. Początek 
o godz. 7 wieczór.

Koszta transportu za 100 kilo zboża wynoszą • I garyi 1 Pragnie tylkio, aby istniejąca w* Bułgaryi Pow.t6rzył. oświadczenia, udzielone w komisyi patrywanm, a wyprze się tych, jakie jem u 1 ojcu 
z Krakowa do Wiednia 1 złr. 3 ent., z S o w a  kon.stytucya P ^ y ł a  do pomyślnego r o z ^ u  delnegacyi 7 ęgierskieT . , ,  . Ijogo chcą podsuwać.
do Wrocławia 1 markę 48 fenis-ów • zn T.wnwa l k r a J u - Co się tyczy administracyi cvwilnei. nie I I  9.° Sle. *7czy obsadzania urzędów, oświadczył ary  a  10 listopada. Finansista Armand _Iei-
do

Wrocławia 1 markę 48 fenigów; ze L w ow a|kraJa - Co si§ tyczy administracyi cywilnej, nie U- u Sle. yczy ob8adzania a rz?dow, os 
Krakowa 96 centów. | ma Kosya nic przeciw tem u, aby adm inistracja! z e ^poP'zobnyeh w okupowanych prowin-

1 skoncentrowaną była w rękach bułgarskich. Rosya (Cy, urz| da,k6w dostarczył wyłącznie z perso- 
wysłała wprawdzie do Bułgaryi własnych jenera- wzedników obi, ™lnw
łów dla objęcia najważniejszych posad administra-itasą od Ite d » h « y ł.

|ne umarł.
a „__ _ Londyn 10 listopada. Na bankiecie u lorda-

BI wysłała wprawdzie do Bułgaryi własnych jenera- j n^ u arzędników obu połów monarchii, ponieważ I majora^ odpowiedział W addington na toast wznie- 
d to  °"|J'ów  dla. nhienia 1 nnaaA [ ukwalifikowanych ludzi do sprawowania urzędów Isiony na cześć reprezentantów zagranicznych, że

N A D E S Ł A N E . (2697)

cyjnych, ale uczyniła to tyl'ko dlatego, ponieważ | !“ ema Jeszcze w prowincyach okupowanych. Na miejya jego jest misjyą pokojową. Gladstone od- 
Bułgarzy wówczas nie byli jeszcze zupełnie d o j -P IZi ze u,rzędy P°wołał już teraz wielu krajowców, powiadając na toast na cześć gabinetu angielskiego, 
rzali do życia administracyjnego I Zarzfld w Bośni:’ nie utrzymuje bezpośrednich oświadczył, że gabinet jest usposobiony jak  naj-
, Co się tyczy kwestyi,.'m inisterstwa wojny, o- ki^ u ją e  się tylko ideą po-

P. T a t a r k i e w i c z ,  reżyąer rządowych teatrów 
warszawskich i znakomity artysta, przybył dziś do 
Krakowa i będzie na przedstawieniu Sprzym ierzeń-1 
eów.

Koncert pani Artdf.

. W obecnej porze, w której tak cierpiący|św iadczył Bałabanow^ żiTw Rosyi nie ż y c z T s o - l zagrani ,cznyck- Stosunki zresztą koju i sprawiedliwości; zaznaczył gorącą sympa- 
jak  zdrowi ograniczeni są na pokój, jest Bit-łb ie , aby ministerstwo wojny powierzono enerało-L  l  v  admm,8tracyJn^ h w z władzami 79 narodu angielskiego dla francuskiego,?tudzież,

__ I™,: T  :___  ̂ _i__A. J . |tureckiem i w prowincyach,. graniczących z Bośnią, I zę nieporozumienie w sprawie Madagaskaru usu-
n o n  A 1 * j-\ /i  rv b  n  , r, m.. »  1.1  t __A      _ * I n  1 A 4* A rr A a ta  W a  ««vn i... . .  4>a 1V w a U u a m. a I «  A .  M ~ A __ n   *

Koncert wczorajszy Fani Artót niejwypadł tak | ogłoszeniu- 
świetnie jakby się tego spodziewać można było, T---'T" : - 
po sławnych nazwiskach koncertantów. Pani A r­
tót była jedną z najznakomitszych śpiewaczek, 
o którą się ubiegały wszystkie teatra europejskie.
Pan,Padilla, zjednał sobie także niemałą sławę.
Dzisiaj są oni epigonami tych dawnych śpiewa 
ków, którzy uprawiali sztukę dla sztuki a nie 
dla pieniędzy, są ostatnimi z tych, którzy upoje­
ni świetnością swego zawodu, nie'myśleli o pó­
źnych latach i o tern , że jak  wszystko na świę­
cie i głos z latami przekwitnąć musi.

. Bittnera wy kiem, a książę Aleksander nie zapomina o swych L /ia ł Z T k l  l  T  ’ i j  • zasta.na- T , ąg ip u c . -ougu* wycuiam j
ciąg lgliwiowy uznanym środkiem leczniczym w przyjaciołach i o wyrządzonych mu usłusach P  L  1 gł §boko Pad tym względem i ze już częśc wojsk z Egip u , a w Kairze nie ma j 
chorobach przyrządów oddechowych i ustroju ner- Bałabanow spodziewa się (ednak że i L d  W™ ?°  w porozumieniu z namiestnikiem w Ty- wcale załogi angielskiej. — Anglia podziela : 
wowego. Składy zamieszczone są w dzisiejszem względem przyjdzie wreszcie do porozumienia ° PeWDft n tyrolskich, które nnzha-leżenia utrzymania nokoiu z innemi mocarstw
A i v / a c i v m i i n  I  I  .  J  T l  _ “ i  i  i  > .

juz
-  ZJ '

pewną liczbę rodzin tyrolskich, które pozba-1czenia utrzymania pokoju z innemi mocarstwa- 
wione zostały wskutek wylewu wód środków do I mi, które głównie starają się o utrzymanie trak-
7T7A1Q Olr/AAl f AA *\<a»An< Ani - J _ "O - f  _ I 4- A 4i-a V. n -1 ___Pt 1 A J _1  ________' 1/   ____ • _  
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f
W I K T O R  z B R Z E Z I A

Hrabia  LANCKOROŃSKI

przyjść do°skutlm k^m ^rnm is^D  ł6 Tm° ze I zyo'a ’ k ło n i ł  do przeniesienia się do Bośnij, przy-1 tatu berlińskiego. Gladstone wyraził wreszcie na
przyjść do skutku kompromis, iz jenerał Lesso- | rzekaiac im newne korzyści. Minister postępował dzieję, że państwa na półwyspie bałkańskim pój-

em bardzo ostrożnie, ponieważ I dą za przykładem mocarstw, i że siłę swą upa-
ne będzie innejVkwalifikowanej o s o b i s t o ś c i ' Y t ó - 1 ^  ^  był nie * ^  --------------
raby była tak dla Rosyi, jak i k! I l e Ł d S i  S i ’ m,ałoby to .bardz0 szkodliwy wpływ na 
persona arata. ’ eK8anara dalsze przeprowadzanie systemu kolonizacyi. Mi-

I voy otrzymał inny wysoki urząd wojskowy wBuł -  a l ^  Pi ^ ne karzyści Mlnlater postępował dzie ję ,ż e  państwa na półwyspie bałkańskim poj- 
garyi, pOdcz^s gdy ministerstwo wojny powierzo ? f  tym względem bardzo ostrożnie poni eważ dą za przykładem mocarstw, i że siłę swą upa­

lne bedzie innei ,,tw » lifilnw0n0i i.Ax |je» t przekonany, ze gdyby plan ten był się n ie |tryw ac będą tylko w przywiązaniu swych ludów.
P e t e r s b u r g -  10 listopada. Jenerał-majorzy 

Kaulbars i Sobolew zamianowani zostali komen-
  , , . m . „ .n ister stwierdził następnie pocieszający rozwój I dantami brygady; car wyraził im nadto uznanie

Inn i W P°ya8zJ t  na konferencyi w Wiedniu I szkó ł, tudzież powiększanie się liczby uczniów i | z powodu dobrego wywiązania się z powierzo- 
mną jeszcze, dość zawikłaną kwestyę. Jak  wia- widoczną korzyść, jak ą  wynoszą ze szkół. nych im misyj.

!Y k! l y _Landlr e podfug . trak ta tu | W i  d e n  10 listopada. Delegacya węgierska! .  P e t e r s b u r g  10 listopada. Podług ruskiego
Z! r « e ,Przez moc obowiązii-1 przy jęła na dzisiejszem  pełnem  po sied zen iu 'Y p o  | Inwalida,  jen e ra ł Lessovoy i podporucznik Posil-

Program" wYorajsYTo YTncerTu °‘był bardzo | w łaŚ cic ie l dóbr F a łk o w ie , G d ow a  i R y b ia , I traktaty te wypowiedzfaTT’ p r z T t^ B u l'a r y ls t?  dłUf ZfJ m0Wie T7 anka’ W któreJ tenźe Przema- k°,^ zostali ł uż Przydzid o a i do armii ross.yjskiej, 
»tn r > • , I J ’ L_X , ’ .A. I3Ułgary a sta- |  w iał za zaprowadzeniem różnych reform a mię- 1 to L essov°y do głownego zarządu artyleryi,

 _ • _______ e • • 1 . 1  . I a  P A O lllr n n r  ił A lM lł lr n  nr lr łA lin m  J n n r n r  nr ~ 1 .. I X

czy, któremi dawniej czarowała słuchaczy? Czyż )laTa 1883 V d S s ^ T X r S 11 i ł 7™- LlSt° " |ł abaaow znalazł tu i pod tym względem' usposi! U  Btr.zelunl" ~  zwyczajny budżet wojskowy, a na- M o s k w a  10 go listopada. Gazeta moskiewska 
niejzostały je j w garn ięci ani szczątki tych ró l , • P doczesne zakończył życie. | hifinifi n n „ ^ aKa "_SP?S?:Istępnie nadzwyczajny, bez zmian podług wnio-1 utrzymuje, że samodzielność Bułgaryi nie dozna-. . ______________________________________, . .b ienie uprzedzające, ‘ale nie otrzymał “ a tu ra lde  1 zmi an podług wnio-1 utrzymuje, że samodzielność Bułgaryi nie dozna
które tak świetnie odtwarzała w swoim prawdzi- I Pozostała rodzina zaprasza Krewnych, Przyjaciół, jakichś obowiązujących przyrzeczeń ponieważ kwe- t  p a T  ’ odrzu.ciła zaś zapr°ponowaną prZe z 1 **hv ««*— —
wie dramatycznym śpiewie, np. M rłgorzaty z Hu- Sąsiadów i pobożną Publiczność na wyprowadzę-1 sty a ta jest dość skompliokwaną ' ivanka redukcyę całego budżetu o 207,400 złr.
ymotów lub Lucyi z  L tm m erm oru? A Pan Pa- nip zwł°k w Poniedziałek dnia 12go b. m. przed! przy tJ tułacb . 7 1 8 ; po dziesięciu minutach
dilla. czyż także zapomniał zupełnie swoją rolę | wieczorem z Fałkowie do Gdowa do kościoła pa- 
fiyara, którą tak  przepysznie interpretow ał, i rafialnego, gdzie we Wtorek dnia 13go b. m. po 
(zyż niemógł nam choćby małej jej cząstki ofia- odPrawieniu Nabożeństwa Żałobnego w grobie fa­
lować? Bardzo poważny krytyk muzykalny Cza-1 milijnym złożone zostaną
su p. Żeleński mówiąc o koncercie Barcewiczn. I " i ' iłu ulu—™—..........

N A D E S Ł A N E .
mówiąc o koncercie Bareewicza,

[powiedział, że Kraków ma za dużo;'?'znawców 
i lubowników m uzyki, których byle czem zaspo­
koić niemożna. To te z , rozmowa miłosna mię-i -ir ■ 3
dzy Panią Artót i Panem Padilla na estradzie G°śó?lec 1 reumatyzm. Każdy

. -  W  (Seldeneka walc śpiewany f pCl Ĉ rGU yZm ma t0 SmUtne
przez panią Artót). Jo t’ame-o (Stanzieri przez ;p P p a ­
rana Padilla). Filr immer, filr  inmme*. (Posti) I I  ^ •,

T elegram y w łasn e „CEasn.tt

sków komisyi; odrzuciła zaś zaproponowaną p rz e z |łaby uszczerbku, — gdyby Bułgarya połączona
z wschodnią Rumelią, była rządzoną przez jen e­
rał-gubernatora, któryby, jak  książę Yogorides był 

przerwy przystąpiła delegacya węgierska do dys-1 poddanym sułtana, 
kuąyi nad kredytem okupacyjnym.

Delegacya austryacka przyjęła sprawozdanie Kursa. — W i e d e ń  10 listopada. 5 godz.
iTłUOUI TT7 OMKAnriA __ 1 .’___i ______________•_  l a l  1. I A A .  ^  _  ... . „ l    O

(1470)

śpiewana: Je t’aime (Seldeneka walc śpiewany „ „ j .  v ,- , , . . ------- ;— .-----^
nrr.or nanin a>»aa T- t’_____  / ó i ___ ...fi • | z e  p o d cza s s ło ty  lub zm iennej p ogod y  cierp ien ie

jego silniej w y ^ — ‘ T"  '
Wenn es nur immer so bliebe. (Rubinstein przez I h11-'6 d e iPi4cy 
Panli. A.IAO i  . ' . . u  Tr.... ?• F sme obecnie

I  a r  ,  »  I  a  i d -  I   ~  ■ m a . u a  o w i  I I  1 VI U  VI U  X V / 1 1 0 1V.1 p d U U ,  f j  g U U i a

komisyi w sprawie preliminowania nadwyżek cło- 30 m. popoł. — Renta papier. 78-75. — 5 °/0 Renta 
wych tudzież w sprawie budżetu ministerstwa papier, nieopodat. 93-30. — Renta srebr. 79-70. 
wspólnych finansów i najwyższej Izby obrachun- Renta złota 98 90. — 6°/0 Renta złota węgierska 

B e r l i n  10 listopada. Nordd. AU a.Zta  chwali ™ T J' dy8ku8jD nad. budżetem ministerstwa 120 05. —  4 °/0 Renta złota węgierska 86 65. — 
i . . {postępowanie rządu serbskiego który w sam czas u ay  zagramcznych oświadczył Coudenhove, że Losy z r. 1860 132 25. — Akcye Banku Austr.

g° ' owłada^  ruch radykalistów, nim mę r o z w i n ą ć pdl t yk  ̂ zag ramczną za odpowie- Węg. 841. — Akcye kredyto. 278-10. — Londyn 
utnę doświadczenie, L dołał > 9 416 Mmą, musi jednąlr powszechną sytuacyę uważać 120-40. —  Napoleony 9‘57—. — Lombardy 138-80.
1 nnorArW Iza fatalną. Czyż to jest bowiem sytuacyf pokojo- Losy roku! 1864 170 50 ..................... ......

TITO i n ń o l i  n n ń n ł - n . A  __   1 • • 7 * , ,  I  M  .

Artót), i to wsżystko wśród Verdi prati.I Vra.ll. I • V / • *1 J -----  J ̂  I OT7TY-ITVO łlT-ł tmIa/I TT* • J • I  vxu.vouj uu, vxoi  ̂ a t  UUUUWC UUW V
poprzedzone' przez Poem i d’amour (H ensel- P  l  ZW.r°%my i c b . uwagę na wyrób, który jąk  ^ “ patyi “ W  Hiszpanią a dworami pragnące- fortec i dostarczać nowych broni? Należałoby się I Losy prem. węgiersk. 113-20. -  Akc'ye kolei Ko­
ta) wykonanemi przez pana Schóllinga, nieza t 7 r J-? g, • doswiadf  unie działa nietyb  dnich V a n d .lT w ’ P °Y ', PyJko wobec poprze- zastanowić nad tern, czy nie lepszą byłaby w oina, szycko-Bogum. 144-—. — Akcye kolei półn-zach 

shiohaoiiw . Po . .  ten. Pen ’Padilla R ?  ta k i ,  prey “  P0'  " ‘ż t ,k l  P » ¥ i - , N.> > t » j i d  c d i .  J u l-  auetr. 186 25. -  6 7 . Listy S  S .  W2 -  _
■nalarf dla swego ogromnego glosa tylko C«P»- s w ł S h L ł  o ? .  , 0 o i  p y“ ' f  Z M adrrtu donoszą ió  oo.eLtwn” \ -  • f  w ”  mezow,<i! utrzymania pokoju. 6 7 . Listy zastaw, galic. Zakładu kredyt. Ziemsk.(Pacmiego') i jedna małą aryę Isccowy wyrabiany przez c. k. nadwornego do-j  ^ m a a ry tu  aonoszą, ze poselstwo hiszpańskie| Mnwnn. nmom.o —  i a— — . 1. . . r,. . .

Część poważniejszą u programu wziął na sie l ^ C|  1 aptekarza ohwodowego Franciszka Jana w Berlmie zamienionem zostanie na ambasadę.
kie pan Schaelling. Trzeba pewnej dozy wyro- ? F ,Z5® 7  Ko™e.uburgu , na który już kilkakro-|

: o o k t . i . . : .  j i _  .i  I tn iezumiałośsi i pobłażania dla początkowych arna-I!-1" ” ua, cf™ miejs 
torów, którzy - o— J   L  “  ,_lb czne świadectwa
p- Schi
tepianowej jak  również niewdzięcznego akompa­
niowania przy śpiewie.

Nie mówimy nic o dziesiątej etiudzę Rubinstei­
na (granej zamiast ogłoszonej Pollaca brillante 
ijebera) ani o romansie tym kompozytora (za­
miast Czajkowskiego) ale ani preludium Chopina, 
am jego polonesa A-dur granego na tempo walca 
ł  ostatniej części, ani Rapsodyi Liszta na tempo 
‘oonell-polka darować nie możemy. Nie chwali-

— x>— ” uiińjuiauia p u iv UJ u
Mówca omawia następnie kwestye rozbrojenia i l l .  A. 1 0 2 -- .— Akcye kolei Siedmiogro*. 161-50.—

m r .  a „  , , Ł , wyrażf  . w koncu ?y«zeme, aby polityką pojedna- Marki 59-10. — Ruble 116-75. -  Dukaty 5-71. —
u e l g - r a d  10 listopada. Redaktor serbskiej Ne- wczą kierowano się także w stosunkach zagrani- Srebro — Akcye Anglo-Bank —

na tem miejscu zwracaliśmy uwagę; zresztąUaioistności, organu R isticza, został wydalonym ozmych. Następnie zabrał głos Suess
>rów, którzy *z dobrego serca* podejmują się, jak | ™  świadectwa przemawiają same za dobrocią z Serbii. Król wezwał do siebie Risticza, Miłoj- Wiedeń lOgo listopada. Vaterland nazywa
• Schaelling wypełnienia w koncercie części for- g wyiobu. kowicza i Wasilewicza, i upomniał ich, aby po- szereg znanych artykułów Helferta szkicem przy-
!n,a— :    ł atęrPOwah lo jalm e! nie ściągali na siebie podejrzeń, szłości, narysowanym przez autora w samotności i

Zaicrarn i K n S i  ma8zer^ e z ParaczJ nu do mającym czysto akademicko-historyczne znaczenie;
Aajczaru i Kmaziewacza. Dowodzea radykałów którv nie zawiera, ani nnlit™,™,™ ___

Usposobienie giełdy: ciche.

Ostatnie wiadomości.
Piszą nam z W iednia dnia 9 b. m.:
(F) Minister bułgarski Bałabanow przebywa, jak

n a d n r n n  nil I r ł l t n  iln i m  X X T i t> __________.

Berlin 10 listopada. Banknoty austryackie 
"—. — Krótki Wiedeń —-—. — Krótka War-

p  - • ^  M .-  . -------------- radykałów I który nie zawiera an ipo litycżnegoY Y raY rstron -’ I „Q t p  i , ? anknoty rosyj-, 7 7 '" -_  .7“
P o g ło s k iDn .  y  Ją 8Ie>Ż0 u c ie k ł d o W ęg ier , n ic tw a  teg o  d z ie n n ik a , an i też  p r o |r a m u  inn ej P o k k ie  ~ ’~ *  ~
P o g ło sk i o rozszerzam u  s ię  p ow stan ia  m e  stw ier-1  ja k ie jś  partyi. J | P o lsk ie
dzają się. Rozbrojenie przeprowadzono już w ca 
łym kraju. Jenerał Nikolicz podaje popa Marinko, 
chłopa Jeftę, Miłojkowicza i kilku duchownych i 
nauczycieli za sprawców powstania. Powstańcy

4%  Listy Likwida. 
— Akcye Kolei Karola Ludwika

wiadomo, od kilku dni w Wiedniu. Y r z e ^ j ^ c a  J u d e ^ U n a  Z a j c ^ * ^
i

m n

I  Hubie

Berlin 10 listopada. Arcyks. Rudolf i Arcy-. 
księżna Stefania, pożegnawszy się serdecznie z Ce­
sarzem i książętami, odjechali o godz. 10 wieczór 
do W iednia. Następca tronu niemieckiego i ks. | 
Wilhelm wraz z małżonką odprowadzili dostoj-

■— • — Akcye austr. kredytowe — •— .

REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 

A n t o n i  K ło b u k o w s M .

(fars pieniędzy i papierów paisl
HurnKtów 10 listopada

ftnk « P*'Pier0WP rosyjskie za 100 ra.
Ubel srebrny o b r ą c z k o w y .....................

ri?L niemieckie za 100 marek . . . .
^Ukat ważny ' ..........................................
F‘fran k ó w k a .....................................
■Uperyai w a ż n y ...............................
» ebr°  austryackie za 100 z ł r . ................
upony srebrne płatne za 100 z łr . .

Listy zastawne i obligi 
^Pożyczka krajowa galicyjska. . 
k  i?8eYe indemnizacyjne galicyjskie *

zast. Tow. kredyt, ziemsk. . B a
5v w n n b R eni. V 53
5j( 1̂  zasł- Tow. kredyt, ziemsk. . ) f

dł,lż”ne galic- zakŁ włość.’ ! I ? g 
W i: Y zast. gal. zakł. kred. wło. za 100 zi

bankn hipot.

gal. zakł. kred. wło. za 100 złr.

0g-s.

k f  y
H i;S.Z  zas‘- Banku hipot. gal. z pre. 10^ B „  
5y; i- "J zast. „ n zwrotne za 40 lat -  Ł

1 » 0z,.as<:- g- z- kr. z. w Krakowie, zwrot 
H lifil 6 Iat 8rebrem za 100 złr. w. a. .

za8t- g- z- kr. z. w Krakowie zwrot 
8K li»łt at> banknot, za 100 złr. w. a. .

7 1  -fi?8*" z" kr. z. w Krakowie, zwrot
N lal1’ banknot, za 100 złr. w. a. .

g- z. kr. z. w Krakowie, zwrot 
k  ]j_ta 20 lat, banknot, za 100 złr. w. a. . 
k  ii„P zastawne Król. Pol. z r. 1869 [ „ 100 rubli] 

v  likwidacyjne Królestwa Pol. [ „ 100 rubli]
^ Akcye kolejowe i bankowe. 

kolei Karola Ludwika
b Lwowsko-Czemiowieckiej 

banku hipot. we Lwowie 
banku gal. dla h. i prz. w Krab.

Losy krajowe.

po złr. 210
b  200
B 200 . 200

__
Y  ®]asta Krakowa 

as ta Stanisławowa

pkeą żądają

116 Ł0 
1 62 

5ó 50 
5 66 
9 50 
9 78 

100 — 
99 50

117 50 
i  62 

59 25 
5 76 
9 57 
9 87 

100 —

• 01 — 
99 — 
89 25 
86 50 
98 50 

101 50 
101 — 
91 — 

100 50 
97 50

102 -  
109 — 
90 50 
87 50 
99 75

102 50
103 — 
93 50

101 50 
98 50

98 - 100 —

101 50 102 75

100 — 101 50

100 — 
99 50:2 
87 — g

102 -  
100 50:3 
88 50g

283 — 
166 — 
286 —

285 — 
161 _  
289 -

18 75 
23 —

19 75 
24 50

W !s« t« ]d  9 listopada 
Obligi długu państwa. 

}*/»*•, Renta papierowa . . . .
F i j ! ,  „ srebrna ......................
F ii  » złota . . . . . . .
*'/,% Losy z roku 1854 po 250 zir
Y jf  ■ - 1860 » 500 „
4 ó  b .  1860 „ 100 J

b b 1864 „ 100 „
» „ 1864 „ 50 .

Losy Como-Renten . . . .
Obligi indemnizacyjne.

Czeskie . , . . . ,  10*/, podat. 
Bukowińskie . . . .  n
G a licy jsk ie ..............................
Morawskie . . .  „ "
Niższo-austryackie . . „ ’
Wyższo-austryackie . . ,
S z lą s k ie .................... ,
Styryjskie . . . . . 
Siedmiogrodzkie . . . 7*/, „
W ęgiersk ie ...............  „ ,
Wegier. z klauz. 1867 . „ B
!Syt Oblig. poż. kolei węgierskiej . . 
6 Renta węgierska złota . . . .  
i i , y t  „ * b b (za Ostbahn).

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiego Bnku . 120 -złr. 
Boden-Credit węgierskie . . 140 „

.  „ austryackie . 80 „
Credit-Anstalt dla Han. i Prz. 160 „ 

b b węgierskie . 200 „
D ep ositen -B an k .....................  200 „
Escompt Gesell. niż. austr. . 500 „ 
Gal. Banku dla Hand, i Prz. 200 „ 
Austro-węg. Banku (Nat.-Ba.) 600 „
U nionbank..................................100 „
Verkehrsbank ogólny . . .  140 _ 
Wied. Bankverein . . . .  100 „

Akcye kolei.
A }b m :h te .......................  200 złr. bez*
Alfóld-Fiume. . . .  200 B 5ft

’ptattj i*d«ją

78 6 78 80
79 40 79 55
98 85 99 —

119 50 120
132 — 132 40
138 139 -
169 75 170 25
188 50 169 -
37 - 39 -

106 50
98 75 99 25
99 20 99 80

104 — 105 -
104 75 105 75
104 50 105 50
110 - ----- —

104 - 105 -
98 50 99 25

100 - 1( 0 75
98 75 99 25

138 t 0 139 -
120 15 120 30
96 75 97 25

106 F0 107 -

204 75 205 75
277 75 278 -
276 50 277 -
201 - 201 U
859 — 855 —

840 — 842 —
101 50 107 7r
145 50 146 -
103 25 103 75

§1
1 

i 
1

166 50

Donan-Dampfsch. - Ges. 525 złr,
E lżb ie ty ...............................210 „ .
Linz-Budweis . . . .  200 » „
Salzburg-Tyrol . . .  200 B ,
Ferdynanda Nordbahn . 1050 „ „
Franciszka Józefa . . 200 „ „
Gal. Karola Ludwika . 210 „ „
Koszycko-Oderberg . . 200 „ „
Lwowsko-Czem.Jassy . 200 „ n
Nordwest austr. . . . 200 „ „

b b Bit. B. 200 „ „
R u d o lfa ............................. 200 ,  „
Siedmiogrodzka I . . 200 „ „
Staatz-Eisenb. Gesell . 200 „ „
Siidbahn (Lombardy) . 200 „ r
Theisbahn (Cisańska) . 200 „ „
Węg. gal. Łupkowska. 200 „ .

„ Nord-Ost . . . 200 p ,
b Westb. Stuhiw. . 200 „ „

Listy zastawne.
6?< Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
5*/, Boden Credit allg. złotem płatne 
5% b i  b papier 33 lat 
6'/, Tow. kred. krakowskiego 18 lat
7*/, Listy dłużne „ . „ 20 lat
6*/, Towarzystwa kredyt. „ 36 lat
b1/ , '/, b b złote 36 lat
4'/, Gal. Tow. Kred. ziemsk.
5'/, Gal. Tow. Kred. ziemsk.

b b b b nowe 37 lat 
6*/, b Bank Hipot. lwów..................
kJ,’ o" ta ■ Wł0Ś<5- . - • • • •5y, Bank austr. węg. (National.) wal. a.
5'/0 Szląsko aust. Bod. Kredit-Anstalt
5'/,*/, Węg. ogól. Bod.-Kredit 34 lat
5”/%, „ Boden Krodit-Institut. .

Priorytety kolei.
Albrechta. . . . . 300 złr. 5*/.
Alfóld-Fiume . . . .  200 „ _

„ „ Em. 1874 200 „ „
Donau-Dampfsch. 100 i 200 6*/.
E lż b ie ty .......................100 „ 4 '/;•/.

Em. 1862 . . 300 .  _ _

pawe, ifdąją
545 - 546 -
223 - 221 75
198 5C>199 -
188 5C 189 -
2540 2550

199 50 200 —
283 5(J 284 -
144 - 144 50
167 5< 168 -
186 2b 1«6 75
19 - 195 50
169 75 170 25
161 50 162 50
3U  75 312 -
38 75 139 —

248 50 249 5.)
159 - 159 50
146 75 147 —
163 25 163 75

119 25 119 75
104 50 ___
101 50 102 50
103 - 104 -
101 75 102 25

89 50 90 50
99 10 99 30
99 10 99 3“

101 80 102 30
ICO 50 101 -
100 80 101 -
100 — 101 -
A t — ------

101 - 102 25

96 70 97 10
98 — 98 25
97 25 97 75

107 39 107 60

11 ------

Elżbiety Linz-Budweis . 200 słr. W
,  Em. 1870. . . 200

„ 1872. . . .  200 
b ,  Salzb.-Tyr. 1870 200 

Eperies. Earn. węg. część 300 
Ferdyn.-Nordb. m. kon, . . " F /ji  

b „ wal. austr. . . . 
b Mor.-Szląz. linia 1871/72 5jś
b poż. 14 milion. 1882 . „

poż. 1872 r. . .100 złr. 
Frano. Józefa Em. 1867 . 2:)0 „ „

b „ Em. 1873 . 200 „ „
GaL-KaroL-Lud. I Em.. 300 » „

„ H „ 1671 300 „ _
ra  „ 1872 300 .  ,

Koszycko-Oderb. . . .  200 - 
Lwow.-Czer. I Em. 1865 300 

b H „ 1867 300
III „ 1868 300
IV „ 1872 300 

Nordwestb. austr. . . .  200
b b Lit. B. . 200 

„ Em.1874 200
Rudolfa .................. 300

b Em. 1869 . . .  300 
Em. 1872 . . .  300 

„ Salzkam. gut. zł. 300 
Siedmiogrodzkiej I .
Staatseisenbahn . .
Śiiddahn (Lombardy)

:il/&

200
500 fr.
500 fr. 3 *  
200 zir. 5 *

3*

Theissb.-Gesell.. .
Węg. gal. Łupków. .  .  200 ” ”

b b R Em. 200 „ _
„ Nordost . . . .  300 „ „
n b złotem . . 200 „ .
b Westbahn. . . .  200 _

„ Em. 1874 200 „ „
Losy.

5 k  Donau Reguł........................złr. 100
Premiowe Wiedeńskie . . „ 100 

„ Węgierskie . . „ 100 
3ii  „ Tureckie . . .  fr. 400 

e d y to w e .............................złr. 100

płacą teosią

104 75 105 25
100 5C 101 50
106 5(1 107 25
104 75 105 25
103 75 104 25
103 - 103 20
103 50 103 75
98 30 98 70

98 — 98 40
95 30 95 80
99 40 99 90
95 40 95 90
94 25 94 75

102 — 102 40
102 50 103 —

100 75 101 25
100 30 100 70
100 30 100n70
120 - 121 -
92 10 92740

181 75 192 25
137 7f 138 25
121 - 121 50
101 80 102 20
94 6< 94 90
93 25 93 75
91 - 91 40

115 75
97 - 98
97 - 97 50

115 20 115 50
124 60 124 90
113 20 . 3 50
21 30 21 50

1169 75 170 25

płaeą ząoeją
Cksry i . • i b . i • złr. a 36 75 37 25
47, Donau-Dampfsch. . . . 105 109 90 110 20
Insbrucku................................e SG 21 - 21 bO
Koglewieha . . : . , „ 107, 17 o0 18 50
Krakowskie . . .  . „ 10 19 — 19 25
Ofner (miasta B udy). . . „ 40 38 — 40 —
P a b y .......................... .....  , » 42 34 75 35 25
R u d o lf a ................................„ 10 v . 19 25 20 —
S a lm a .....................................„ 42 51 — 52 —
Salzburgskie. . . . . . . 20 22 80 23 20
St. G e n o i s ..................... ..... „ 42 48 40 48 60
Stanisławowskie . . . . „ SO 23 50 24 —
F U ) ,  Tryesteńckic . . , a 105 126 - 127 50

Waldsteina ”. ..................... *
50
21

64 50
26 75

65 -  
27 25

Winrfischgratza..................... „ 21 39 60 41 —
Waluty.

Dukaty w a ż n e .......................... 5 71 6 73
20 frankówki . ........................... 9 57 9 58
Imperyały rosy jsk ie ..................... 9 85 9 87
Funty szterl. angielskie . . . 12 — 12 04
Liry tureckie złote . . . . . . 10 89 10 91
Marki niemieckie za 100 marok # 59 10 59 15
Rubel papierowy za 100 . . . • * 116 75 117 —

Lwów 9 listopada.
Akcye Banku hip. gal. 200 złr.. c • 288 — 293 —
5•/, Listy zast. Tow. kred. ziem . 98 55 99 554 •/* # n n » n n . . 89 50 90 50
? /• b b b b 37-letnie. 98 55 99 55
6 /, „ „ Banku h:p. gal. . . 101 60 102 60
»7. » b b włość, galio. . 100 — 101 50
5°/, Obligi indemn. gal. 5% podat. . 98 75 99 75
67, „ pożyczki krajowej . • • 101 5 0 102 50

Warszawa 9 listopada. ■ub.lkop. rab. [kop.

57, Listy zastawne nowe 1869 r. . _ _ 10) 10
47, Listy likwidacyjne . . kup0“

_ _ --- --

kupon . 174



U21A.S s Niedzieli 11 Listopada 1883.

Urzędnik gospodarczy po s iad a jący
10-letuią praktykę gospodarczy w gospodarstwach 
wzorowych, obzaajomiony z wszelką manipula- 
cyą gospodarczą i kasową, mogący się wykazać 
chlubnemi świadectwami, władający językiem  pol­
skim, niemieckim i ruskim , życzy sobie objąć 
posadę na deputat każdego czasu, ekonoma, 
kontrolora, rachmistrza lub magazyniera w kraju 
lub za granicą. Łaskawe oferty pod literą S. Ć. 
Błr. 38 post. rest, giedliszowice. (2632-2-3)

: a; x  s s  s s  ze az s s  ze as ze a s  a:
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ADWOKAT KRAJOWY

Dr. Józef Radomyski g
otworzył kancelaryę adwokacką ”  

w  G to rlicac li
w domu p. Rogawskiego obok apteki. 

(2640 3 6)

Ji s s  s s  as a: re se as ae =-13
H ©  s p r z e d a n i a

kamienica I-piętrowa
w Rynku w W a d o w ic a c h
Wiadomość w handlu A. 
skiego w K r a k o w i e .

Mecnarou -
(2633-3-5)

I  Dr. LEON KOPFF
mieszka obecnie przy ulicy $*? 
M i k o ł a j s k i e j  pod Nr. 7. 
Ordynuje od godz. 11 do 1.

(2646-2-4)

F. Brano Hali
w Krakowie przy ul. Grodzkiej N r. 2. 

Magazyn robót haftowanych
zastosowanych do różnego użytku, oraz 
białe hafty. Przybory do haftu w najob- 
szerniejszem tego słowa znaczeniu i do 
nauki na kursach robót ręcznych w szko­
łach. Skład wszelkiego rodzaju bawełny, 
wełny, włóczki, zabawek dla dzieci, cerat 
na meble i podłogi, sznurówek, skór pa­
tyczkowych. Towary galanteryjne rzeźbio­
ne na drzewie, z alabastru i ze skóry, 
Harmonie ręczne i koncertowe. Towary 
drobiazgowe i guziki do ubrań. Skład ko­
mis woy materyj na aparata kościelne. Ga­
lony i frandzle szychowe. P a r f u m e r y e  
i przybory toaletowe. Krćski najnowsze 
(Ruches pospoil). Koronki i wiele innych 
towarów. (2550-4-12)

Wysiewki herbaciane

Nakładem księgarni, składu i wypożyczalni nut muzycznych 
oraz ekspedycyi pism peryodycznych

§ .  A .  Krzyżanowskiego
W  KRAKOWIE (2477-5-5)

wyszły:
Żeleński Władysław. „Marzenia dziewczyny" . . . złr. — -60 

Dwie pieśni: l)  „Róża dzika", 2) „Niepewność"

L. 11442.

1) „Czarnobrewka", 2) „Zakochana"
75
60

1) „Na śnieżnym krzaku choiny",
2) „Robaczek kochał się w róży" „

Powyższa księgarnia otrzymula na skład:
Żeleński Władysław. Qp. 21. Waryacye na 4/ms. . „

Op. 28. Kwartet na 4/ms. . .   „
Grand Scherzo de Concert na 2/ms. . „
Mazur na 4/ms.  ........................... ......
Mazur p a r t y t u r a ........................................... »

•60

'krynickich na okres trzechletni 1884, 1885 i 1886.

Ważniejsze warunki dostawy i rozprawy ofertowej są:
1. Corocznie potrzebna ilość wynosi około 60,000 flaszek, te m«ją

______  * ~   K I  ~  M / v n r i n n A  K ttA D i i n o l n i a  n n - w o f a  f t » ł n r l1 r i a

Op.
Op.
Op.

35.
37.
37.

1-50
4-80
1-50
2—  
3 —

F g & e r a  S K C Z E G O Ł S ł O Ś C I !
Przeciw  kurczowi żo łądk a  i z łem u trawieniu.

ibiano na kompresyjnych maszynach, mogą byćEggera pastylki sodowe, wielce skutecznie * używane przeciw paleniu w żo­
łądku , zgeszczeniu i osłabieniu w kiszkach, wole, błędnicy, są one środkiem zapobiegaw­
czym w nerwobólu głowy. Pastylki te  szybko się rozpuszczają w ustach i m ają przyjemny 

smak, odświeżający i orzeźwiający oddech. P u d e łk o  oryginalne 30 cnt.
P nnopa n ac łu lk i n iorcinW o na kaszel> chrypkę, zaflegmienie i wszelkie ro- 
L y y o l d  p d o l j l K I  JJlC I d I U n C  dzaje dolegliwości szju. Cukierki te  są szczęśli- 
wem połączeniem gumy arabskiej i najczystszego cukru , działają uśmierzająco, zwilgotnia-
jąco  na błony śluzowe i nawet po dłuższem używaniu niesprawiaią żadnego kwasu żołądkow.

Pudełko oryginalne z opisem użycia po 85, 50 cnt. i i  y .tr .  (2312-39-)

Eggera cukierki z roślin mchowych hen) zrobione z najdelikatniej­
szych pierwiastków, działają zwilgolniająco i uśmierzająco, mają bardzo przyjemny smak 
owocowy. Zapobiegają głównie wysychaniu przyrządów do oddychania. Mówcy, sędzio­
w ie, itrlyśei dram atyczni, nnnczycłele, wogóle osoby, które wskutek powołania 
sw igo mają wiele mówić, powinni używać tych cukier*ów uznanych jako  dobre. Mimo do­
broci i giistownrgo zewnętrza dla każdego przystępne. P u d e łk o  oryginalne 15 cnt.

W KRAKOWIE mają na składzie apt.: J. Trauczyński, A. Siedlecki, W.Re­
dyk, E. Radler, K. Wiszniewski, — następnie wszystkie większe apteki w Galicyi.

i -

S k ł a d  t r u m i e n  i n e t a ł o w y c l i
w najnowszym guście i w wielkim wyborze znajduje się w  p od w or  
c«  X X . F ran ciszk an ów .

F it .  EHBMRT.
Adres depesz: Ebert, Kraków.

(231-19 24)

z najlepszych gatunków herbat, kilo zlr. 3 20,

wysiewki herbaciane
śied tiego  gatunku kilo 2 złr.,

procli herbaciany
kilo złr. 170, (23 <5-6 22)

rozsyła handel herbat, rumu i win 
A .  M .  M a n d l ,

król. pruski nadworny dostawca w B ernie 
moraw. (Biiinn).

Znaczne zn iien ie ceny.
M A W E

W PROST z HAMBURGA 
rozsyła ja k  wiadomo w najlepszym gatunku

Karol Fr. Burghardt w Hamburgu
w workach po 5 bilo opłatnie z opakowa- 

waniem nieoclone za zaliczką. 
Mocca praw. arab. b. szlach. 4% klg. złr. 6-30

Nowych arkuszy kuponowych
do gal. obligacyj indemnizacyjnych

dostarcza jaknajspieszniej i pod naj przystępniejszemi warunkami (2565-4-4)

DOM BANKOWY

B l a n  &  E d p s t e i u
w Krakow ie p r z y  R yn ku gl. p o d  L, 12.

O B W I E N Z C Z E 1 I E . Nowa ustawa przemysł, z a 30 c.
Właśnie wyszedł moim nakładem tom VI. 

Biblioteki prawn czej zawierający: Ufo. 
wą ustawę przemysłową z d. 15

Dnia 39 listopada 1883 r. odbędzie się w  e.
ByreKcyi lasów i domen we Lwowie rozprawa o- [dawcy za przekazem poczt. 3 5  c ., otrzy-
ertowa celem dostarczenia flaszek do napełniania mineralnych w od |ma p0Wyź,sze dziełko franco. Ce c hom

li odsprzedającym, zapisującym więcej e- 
gzemplarzy, odstępuję stosowny rabat. 

(2594-2-3) J. W . Him m elblau,
księgarnia wydawnicza w K r a k o w i e .

P

Pier

jyć barwy ciemno-zielonej, szkło powinno być zupełnie czyste, gładkie, 
jez baniek, otwór szyjki ma być jednostajnie równo w ten sposób okrą­
gły, by począwszy od najwyższej części, zwężał się nieco stożkowato 
łu dolnej części, zaś płaskie nieco wklęsłe dno flaszki ma zawierać na­
ns „Krynica".

Każda flaszka zawierać ma przestrzeni około 60 clt. wagi 
40 dekagramów, zaś wysokość każdej flaszki wynosić ma 26 cm., obwód 
środkowy 23 cm., średnica otworu szyjki we flaszce 14 m/m,  grubość 
nerśeienia na szyjce 3 m/m, wreszcie szerokość tegoż 10 m/m.

2. Flaszki dostarczać ma przedsiębiorca loco Krynica przy głów 
nym zdroju, w terminie do 1 marca każdego roku, zapłatę zaś otrzyma 
w (8/ 10) ośmiu-dziesiątych częściach po każdorazowej dostawie zamówio­
nej ilości, resztę zaś w (2/ i o )  dwóch-dziesiątych częściach po obrachuoku 

końcem października każdego roku.

Konkurs.

GRUNTOWNA i SZYBKA POMOC 
d la  elcrptąeycli n a  io łą d e h  1 upoił nie eię ic l d a la .

IHenada wybór, w smaku 
P e rło w a  Ceylon b. d. i ł. „ „ 
M ieszanina szszegl. p. god. „ „ 
Ceylon p lan tacy j. b. sm. „ t  
Ja w a  zło to-bruu. wyborni', „ „ 
Cuba niebiesko ziel. wspan. „ „ 
a f i r y k .  Mocca dob. i wyd. „ „ 
Santos dobra i mocna „ „
Kio smaczna...............................„ „
H erbata  w wielkim wyborze za 

od złr. 1 do 6.

5-40 
5-40 
530 
5-— 
4-70 
4-40 
3-90 
3 55 
3 25 
kilo 

(2514-56 )
V,

'Wina!
bezpośrednio sprowadzone, w yborne, najlepsze 
gatunki w baryłkach netto 4 litry  miary, całkiem 
opłatnie, tak, żo Szan. kupujący nieponoszą ża 

dnych innych wydatków.
Cena za baryłkę 4 litrową

istryjskie wino stołowe czerwone 
„ „ nawety Refosko . . .

cypryjskie prawdziwe Commendaria . 
Morsala ogniste najlepsze . . . . .
Malago 10 letnie  .....................
Muszkatołowe F ro n tig n an .....................
Madera wyborowe najlepsze . . . . 
Nfiłmazya hiszpańska najlepsza . . . 
Refosco i stryj okie pieniące, skrzynka

z 2  b u te lk a m i 3/ ,  l i t r a ...........................
rozsyła pocztą za zaliczką

złr. 2-20 
5
450 
4 60 
5-— 
5-— 
5-50 
6

.  3 -
(2507-5-6)

Antoni Paparotti w Tryeście

W IE L K I

M  sukien mpM
p. f.

Adolf Welisch
znajduje się obecnie tylko

w  W IE D H I U , 
Wiedeń, H auptstrasse  U.
,,zum romischen Kaiser"

I

ŚW IA D E C T W O .
W ielmożn? Pan F rsgner w Pradze. Za załączone 10 złr. proszę mi przysłać pocztą 

skrzynkę z 10 flaszkami Dra. Rosy balsam życia. Zarazem ośmielam się zawiadomić Pana, 
że lekarstwo to  je s t znakomite, gdyż od trzech miesięcy, odkąd je  zażywam, nieczuję w ię­
cej żadnych boleści żołądka, na które cierpiałem od 10 lat. Następnie środek ten wyleczył 
moją żonę z zastarzałego cierpienia wątroby i utrzymuje teraz także moje dzieci przy 
zupełnem zdrow iu, ochraniają i nas przed febrą, która tutaj t i k  często panuje. Proszę 
przyjąć zapewnienie wysokiego szacunku, z jakim  zostaję .

K azim ierz M asalski, dozorca robót kolejowych w Alexmaczu w heib  i.

Utrzymanie zdrowia zależy po największej części od czyszczenia i czystości soków i 
krwi, tudzież od ułatwienia dobrego trawienia. Aby to osiągnąć, jest najlepszym i najsku­
teczniejszym środkiemOUZjJ-UOJDZlJtłJJl ę.

Dra Bóij Balsam życia
Dra ROSY BALSAM ŻYCIA odpowiada najzupełniej wszelkim tym wymaganiom, gdyż

ożywia całą czynność TRA WIENIA, wytwarza ZDROWĄ i CZYSTĄ KREW, a ciału przy­
wraca napowrót dawniejszą siłę i zdrowie. Na wszelkie dolegliwości trawienia, mianowicie
S a k a p e t y t u , o d R i J a n i a  k w a s a m i , w z d ę c i a , w y m io t y ^  k u r c z  ż o ł ą d k a ,
■wraca napowrót

A TY ą 113(*npył __ _ _
ZAITiEGMIENIErHEMOROIDY, PRZEPEŁNUSNIE^ŻOŁĄDKA POTRAWAMI itd., je s t pe­
wnym i uznanym środkiem domowym, k tó ry  z powodu doskonałego skutku zyskał w bar­
dzo krótkim  czasie ogólne rozszerzenie. „ „

W ielk a  SLaazka kosztuje 1 z łr., pó ł Błaszki SO cut.
Można przejrzeć bardzo wiele podziękowań. — Balsam rozsyła się na wszystkie stro­

ny za zaliczką naleźytości,

B

Paltoty zimowe . po 18 złr. 
Futra psdróźne . „ 36 „ 
Futra miastowe . „ 45 „
Próbki na żądanie darmo i opłat. 

S t a ł e  ceny. (2392 11-12,

_  ZWRACA SIĘ UWAGĘ!
Celem uchronienia się od niemiłych nieporozumień, upraszam kupujących zawsze wy­

raźnie zażądać:
. D r a  K o s y  B a ls a m  i y c l a

z APTEKI B. FRAGNERA w PRADZE, gdyż dostrzegłem, że kupującym w niektórych 
miejscach dowolną ja k ą  miksturę dawano, jeżeli oni poprostu balsam życia, a me wyraźnie 
D ra Kosy B alsam  iyeta zażądali.

Prawdziwy Balsam życia Ora Bosy
jes t do nabycia tylko w głównym  składzie w Dradze, w aptece B. F rsg n e ra , 
,zum schwarzen A dler“, Eck der Spomerg&sse Nr. 205.

Składy prócz tego znajdują się: w K rakow ie u J .  TranczynsUIego apt., 
D ylekleso apt., W* ®*e*y!łs» apt., A .  Siedleckiego apt., M. Markiewicz apt., 
A .  Stoekm ara apt., E. K ad lera  apt., K . W iszniewskiego apt.; we Lwowie u ®. 
H ackera apt., J a k . Beseem ap t., J .  H tepM a apt., **. K r.y iaoow sk  ego apt., 
H. BIwmsinfeldo a p t, NT. K arczew skiego r pod złitym  Jeleniem  ; w B ia ły  u J .  
K olassa apt.; w B o ram o w teu  M. Wlemcze*sk*ego apt.; w Brodacli u Mick. 
K u lak a  apt., A .  I ni Umiera apt.; w B rzesku u W . Janoszka a p t.; w Brzeza- 
nack u J u l.  H ausberga apt.; w Budzanow ie u D. Jasieńskiego  apt.; w Do­
lin!® u H. Weisa*- aptek .; w Drohobycz® u W . Kaczka aptek .; w Dynowie 
u A .  Friscltm anno apt.; w Erysztaku u J .  Jean iew sk irgo  apt.; w J a ro s ła ­
wiu u J .  R ohm  apt. i L. W isłockiego aptek .; w Ja ś le  u R . K aleka ap t.; w 
Mańcsudze u R ud. H egera  ap t.; w Kołom yi u J .  Sidorowicza ap t., M . 
Stenzl* ap t.; w Llpnłfeu-BlałeJ u Ang. F u ch ia  apt.; w M ielcu u A. , “ ' vI■' 
kowskiego ap t.; w Sowym Sączu u W . B ilp k n  ap t., H .Jlahm b»wshleg 
ap t- w Przem yślu u L. MaSslt^a a p t.; w Przem yślanach u E. B aranow skie­
go a p t;  w Przew orsku u F . Switalskiego apt.; w Kyrnamiwlcu 
klewłcza ap t.; w Samborze u J .  Alexlewlcza apt ; w 8 li a  ła c ie  » W . Bi 
skiego apt ; w Skoleu St. A. Lechowskiego apt , w Stryju u J u l. Kgórsklego 
apt • w Tarnopolu  u F. Jam rogiew icza apt-, H erm an K ahane  ap t.; w Tar- 
P -’ - -  -  - ■ — ■ C h a lsc h lr ra  antek : w W illam ow icach u P r.

w POL

Prazha „powszechna maść domowa44
. .  , s i i _______ I   H_: „U m n  ? nrvtrnrl A ir

gru- 
nabrzmienia

niu piersi kobiecej, przy odłączeniu dziecka, na abscesy, wrzody krwawe i ropiące, na o 
ranie za paznogeiem, zanokcicę czyli zastrzał; na nabrzmiałość, spuchnięcia, nabiegnieme j 
czołów; na martwą kość. -  Wszelkie zapalenia, spruchmenia, stwardnienia i nabrzmi 
leczą się szybko, a gdy już przyszło do ropienia, rana goi się prędko. Słoik po 25 i 35 c. 
n i T f l l l l  Tli 1 n i  TTnTTUYm najlepszy i wielu doświadczeniami jako  najpewniejszy 
n f l  \ f l m  I I A ifc  L H l b f l  środek- u.znany’ dla leczenia tępego i przywróceniazupełnie straconego słuchu. — Flaszeczka I złr.

Celem obsadzenia posady przy 
o k o ł o ITowarzystwie Zaliczko, 

wem w Brzesku:
a) kasyera z roczną pensyą 

600 złr. w. a. i
b) likwidatora Z roczną pen- 

s ją  500 złr. w. a.
rozpisuje się niniejszem konkurs.

Wymaga się od kompetentów: teo­
retycznego i praktycznego uzdolnie-

3. Wszelkie jakiekolwiekbądź potłuczenie szkła w przewozie, tudzieżInia w rachunkowości i prowadzeniu 
przy oddawaniu, napełnianiu, opakowaniu, aż do chwili rozesłania pak, I ksiąg handlowych, wykazania do- 
ponosi wyłącznie przedsiębiorca. tychczasowego zatrudnienia i złoie.

4. Każda oferta raa zawierać: | n*a kaucyi służbowej lub zabezpie-
a) wadyum 200 złr. w gotówce lub w efektach; jeżenia takowej, od kasyera w kwocie
b) jedną lub więcej flaszek posłużyć mających jako wzór dla 12000 złr. w. a., od likwidatora w kwo- 

dostawy, na każdej z tych flaszek ma być przyklejony wła-jcie^OO z ł r . ^ a  
snoręczny podpis i pieczęć oferenta;

c) żądaną cenę od każdej flaszki liczbami i literami, wreszcie
d) wyraźne oświadczenie, iż oferentowi warunki dostawy i roz­

prawy ofertowej dokładnie są znane i że się tymże bezwa­
runkowo poddaje.

Oferty muszą być własnoręcznie pisane i podpisane, należycie opie­
czętowane i mają być najdalej do S 9 g o  listopada 1>. r. do 
godziny lOej zrana pod adresem: „O. k. Dyrekcya lasów i domen we 
Lwowie, ulica Kopernika Nr. 20“ wniesione.

5. Wybór pomiędzy oferentami zastrzega sobie skarb bez względu
na wysokość ceny.

6. Resztę warunków dostawy i rozprawy ofertowej można przij- 
rzeć w c. k. Dyrekeyi lasów i domen we Lwowie, tudzież w zakładzie

I t
(?<

I

Mający chęć ubiegania się o jedną 
z tych posad, winni wnieść podania 
udokumentowane do Dyrekeyi To­
warzystwa Zaliczkowego w Brzesku 
najdalej d o  d .  3 6  l i s t o p a d a  
1 8 8 3  r .  (2695-3-3)
Z Dyrekeyi T ow arzystw a  zaliczkowego 

w Brzesku,
dnia 5 listopada 1883 r.

Mieszkanie

uch,

’rawd. 
lalicy 

Gr
ÓWflj
fan.

zdrojowym w Krynicy. (2696-3-3)]

€. h. galic. Dyrekcya lasów i domen.
L w ó w ,  dnia 1 listopada 1883

elegancko umeblowane : salon , trzy po­
koje, przedpokój i pasaż, jest z a r a z  do 
wynajęcia. Wiadomość przy ulicy Basz­
t o we j  pod Nr. 11, lsze piętro. (2648-2-3)

r.

PJŁEC. Jednym  z głównych warunków piękności je s t piękna pleć. Nawet mniej pię­
knie ukształtowane oblicze może nas zachwycić, jeżeli płeć jego  znajdujemy 
bez skazy. Lecz także najregularniejsza piękność wtedy dopiero zostaje 
uznaną, jeżeli nie brak je j czystości, połysku i młodocianej świeżości cery 
i płci. — U bardzo znacznej liczby pań znika wszelka pretensya do pię- 
kności, jeżeli je j płeć niezachowa. Celem zapewnienia sobie pięknej świeżej 
płci aż do późnej starości, należy używać balsam u hraoiow ego Len- 
g ie la  poleconego przez słynnych lekarzy, ja k  prof. Pyefluch w Londynie 
Raspi, Dr. Jiingera, Dr. Raudnitza, i używany skutecznie przez bardzo wiele 
ludzi. Ten ulubiony kosmetyk przywraca zupełnie do dawnej świeżości płeć 
zeszpeconą przez szkodliwe bielidła, namiętności lub inne przyczyny, a nawet 
ustrój córy zniszczony przez ospę. Zwiędła i sucha cera staje się znowu 
świeżą i gładką i nabiera przyjemnego kolorytu, na co powinni zwrócic 
uwagę szczególniej starsze panie i mężczyźni. Ze oprócz D ra Lengiela 

balsam u brzozowego nieistnieje żaden lepszy i pewniejszy środek do upiększenia i za­
chowania cery, uznali wszyscy, którzy go zapotrzebowali. Cena słoika złr. T50.

Z. R uckera, apt. pod srebrnym orłem; w CZERNIOW-

i S a i s s m  V e t o r t o i e s o
Znany ten środek Szanownój Publiczno- 

I śei od lat 70, okazał się ostatniemi czasy 
jako niezawodny w cholerze. Łyżeczka tego I balsamu użyta, uśmierza kurcze żołądka 
koi słabości nerwowe, reumatyzmowe, ból 
zębów — powsztrymuje wymioty i rozwol- j nianie, a przykładany rany goi.

W iA r a lio w te  dostanie prawdziwego 
I flaszkę po 1 złr. 50 cent. u pp. aptekarzy

■ §

!/
IW I k t o r a  R e d y fc a  „POD BARAN-

Do nabycia we LW OW IE u
CACH u J . Goliohowskiego, apt. pod Opatrznością. (1726 43-)

1KIEM", K. Wiszniewskiego pod „Gwiazdą", 
F. Sobieraj skiego „pod Słońcemu i Józefa 
Irauczyńskiego, jak również w handln p. 

\Janigi] — w R z e i z o w l e  u pp. <7. 
IScAaitter i 8p. (22884)

h pifi T  W

wydzier ża w lenia
p r o p i n a c y a

Iw dobrach M o g i l a n y ,  G H to g o e x o w ,
I Ł u lc r z ó w ,  dwie austerye z zajazdami, 
i pięć karczem. Bliższych szczegółów udzie­
la zarząd dóbr M o g i l a n y  poste restante. 

(2564-2-3j

A D W O K A T
Dr. Izydor Feuereisen SPRZEDAŻ WINA.
otworzył biuro z dn'em 3 
1883 r. w Podgórzu. (2642-3-3;

^^Si5H5a5HSH5E5E5H5H5H5H5BSH5ESa5H5H5Ei5S5H5M®5HSBSHSH515E5iSl!rZSESaSiSiSE5^.

g fsg t-  C U D A  P R Z E M Y S Ł U ,  - t o ® STrlko 4 złr. 50 cl. I
C E S  K R Ó L .  P A T E N T E M  Z A O P A T R Z O N Y

zegar pendulowy
bijący i pokazujący daty

w bardzo pięknie politurowauej ramie orzechowej, kielowanej
z ciężarkam i pendnłow em i i broniow em i. [“

Prócz tych zalet ma ten zegar ten  nieoceniory przy mi o: że w ciemnej nocy nl
świeci c. k patent, cyferblat s

w na ’er dziwnym fioletowym magicznie pięknym blasku. Mocna siła światła gj
WG* port cza sic nm lO lat. "fBf g

Ten bez tego z p ,wodu swych zalet bardzo korzystny zegar staje się w ogóle przezto ^  
niezbędnym i dla każdego ba dzo potrzebnym, że pokazuje także dul mianowice powy- 
żej cyfr godzin umieszczone eą cyfry dni od 1 do 31 w czerwonej barw ie a również 
czerwona oddzielna gkazówka pokazuje każdego dnia datę bez posuwa­
nia, co uskutecznia skazózka zegarowa. . . . .  • ■-

Tysiące kupujących, którzy ten zegar widzieli i kupili, byli jakby  o:zarowam z powoau uj
nieprawdopodobnej taniości. 3

Uważamy za nasz obowiązek zwrócić na to uwagę każdego naszego czy te ln ika, że B  
odkąd w ogóle istnieją zegary niebyło jeszcze coś podobnego, praktycznego i ta  lego a jjj

Podp sani polecają prawdziwe a u s t r y a c k i e  
. oryginalne w ina górskie po następnych 

listopada I cenach: 188S-8S b ia łe  w ina liektolitr 
•po  15 z łr; 80 i 81 złr. lO ; 79 r. złr. 181

78 r. złr 3 0 ;  75 r. złr. 3 3 ;  72 r. złr. 2 fil
68 r. złr. SO. W in a  czerwone ws elkicn 
lat o 3  złr. drożej za hek to litr . Beczki 
policzone będą po c . n e  kosz ów i mogą byc
zwrócone opłatnie po tej samej cenie. ®a czy­
ste niefałszow ane w ina na tu ra lue  po­
ręczamy. .2625-2-3)
Tel tscher &  G la ttauer w Aikolsliurgn.

wszelkiego rodzaju dla szewców, introlii - ł
gatorów,'kaletników, siodlarzy, rymarzy, f  
tapicerów, kołodziejów, kuśnierzy, ręka-
wiczników i t. p .  rozsyłam y opłatnie 
poezią również pojedyncze shoir* y 
ki po najtańszyoh c»uach hurtownychi ^
stosownie do życzenia i potrzeby pp- zama­

wiających. A
Towary sezonowe, I

wysokie cholewy do butów różnej wiel- J 
kości, o ile zapas starczy, tanie i dobre. ^

Skórka sarnia do czyszczenia na
potrzebę do handlu i dam do ścierania i T 
czyszczenia, od 10 ct. wzwyż. (2621-4-4) 

S K Ł A D  S K Ó R

Do i

c. k,
nuj?

nade.
dow<
Wypi
cierp 
i mii
ełodc

daiu 
Król 
na s 
Pani 
szaci

może niezdarzy się nawet po stu latach.
O S T R Z E Z E H I E .

Każdy przezemnie dostarczony zegar zaopatrzony jest napisem złotemi hterami na 
cyferblacie > a t e n t “. , (2476 4-6)

Zamówienia tylko za zaliczką lub poprzednio nades-łaną gotówką należy adresować.

Patent - Pendel - Uhren - Fabriks - Depot

Reumayer & Co. w Wiedniu, d
Stefansplatz, Goldschmidgasse 3. a |

py,
I *yi’( 
jest

KOLEJE DRUCIANE
F .  S c l i a p i r e r ,

H ien, II., Schiffam stgasse N r.
i koleje wiszące, najtańszy środek przowozo j, 
przeszło 60,000 metrów w ruchu i wykona 

. ^  ^ ---------- u -------- ^  =i J Fabryka machin Th. Obach, biuro w W® i( i

*lov
Juko 

1 chor 
tzok' 
chor,

20.
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w  "RTFT SKTT 11 J  A  S T A N K .0 , G u st. J O H A N  WY i G . Z A B Y S T R Z A N A  a p te k  (
SR1EJ OSTRAWIE u Władysł GRAFFA aptek.; w BRZEŻANACH u Jul. HAUSBERGA 
apt w S A Ł A C IE  u W BILIŃSKIEGO apt.; w’ BRODACH u Michała KULAKA apt.

W szystkie apteki w Austryi, jakoteż handle materyalne i korzenne posiadają skład 
wymienionego balsamu. , ,

T am że je s t  do nabycia:

Osłabienie męzkie, choroby nerwów, tajne grzechy m łodzieńcze i wyuzdania.
D ra W runa  _ f

p r o s z e k  p e r u w i a ń s k i
(wyrabiany  z  ziół peruwiańskich).

Proszek peruwiański jes t jedynie i wyłącznie na to odpowiedni, 
aby zapobiedź każdemu osłabienia czyści rodnych i płciowych i tym 
sposobem usunąć u mężczyzny osłabienie męzkie (Impotencyą), a u 
kobiet niepłodność. Również je s t nieocenionym środkiem leczniczym 

wewszystkioh zboczeniach ustroju nerwowego, w osłabieniach spowodowanych wskutek 
utraty soków i krwi, a szczególniej w osłab ień  ach mązkioh wskutek wyuzdan. sa-

w u i  ««*•»

rs2 5 a s isz 5 a s H 5 iS 2 sa ssS H 5 a s is is a S H s

Sposobność.
| | 1 0 , 0 0 0  pledów 

podróżnych

pewny i doświadczony środek na wyleczenie wszelkich zapaleń, ran i wrzodów. _ 
Takowej używa się z pewnym skutkiem przy zapaleniu, straceniu Ihleka i stwardnie-

choróbach* nerwowych ja k  /o s łab ien iu ' zmysłów, utracie siły ciała, bolach w krzyżach, 
  moionp.hnlii. uporczywem zatkaniu, nerwowem drze-

na obie-

piersi i głowy, migrenie, osłabieniu, melancholii, .  .
niu rąk  i nóg, niedokrewności itd. . (2391 bA0)

Żaden środek znany w medycynie nie wyleczą tak pewnie i zupełnie w powyż­
szych chorobach, jak Dra Wruna proszek peruwiański ; nieszkodliwość poręczona.

Cena pudełka z dokładnym opisem I złr. 80 cent.
Składy w K r a k o w i e  utrzymuje W . Redyk, apt. we Lwowie b. Rucker, w Czer- 

niowcach J. Golichowski. -  Główny ajent: Al. Gischner, dyplom, aptekarz w W iedniu, 
Kaiser Josefstrasse 14.

3‘60 metrów długich, L80 metr. szero |  
kich, prawdziwa wełna,

sztuka VA. 3 * 5 0
Rozsyłka f  I

(2527-4-15) 
* U I I »

Odsprzedającym rabat.
zaliczką.

Skład fabryczny „ 
gnten Ilirten"

Wien, I., R othenthurm strasse  G 
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CZAS t  Niedzieli 11 Listopada 1883.

p r a w d z i w e  w y r o b y  p a r y s k i e
■upsze kauczukowe i Rumowe, stosownie do dobroci w różnych gatun- 

rozsyła PUNKTU ALMIE (2142-120
llalTP M m in  Pr ^ ł a d  paryskich k o w a r ó w  R u m o w y c h  
|ol 7 w Wiedniu. IŁarntnerstrasse 14 w Bazarze

1 Freiung 2 w Bazarze

i | r  WW | f | |  J |  „działa już w małej dawce na pewne rozwalniająoo".

c l l l I W l  Profesor B IESIA D E C K I we Lwowie.
„niesprawia żadnych dolegliwości".

R A N C I S Z K A  Profesor v’ BAMBERGER w Wiedniu.
, „jest skuteczniejsza niż wszelkie inne wody gorzkie".

J O Z E F A  Profesor L E I D E S D O R F  w Wiedniu.
Należy żądać za w sze  wyraźnie: FRANZ JOSEF-BITTERQUELLE.

f  Sktady wszędzie. (2505-3-15) liyrekcya lozsyłhowa w Budapeszcie

i w l z d y  p ł y n  g o ś ć c o w y
oddawna w jpróbow any doskonały środek przeciw

( o ś ć c o w i ,  r e u r a a t  y m o w l  
c i e r p i e n i o m  n e r w o w y m

^  a ró w n ie i za b ezp iecza ją c y  p r ze c iw  zw ich n ięc io m , s z ły  w- 
M S w®*c * m ięśn i i  ścięg ien , za lan iom  k rw ią , p rzy g n iec ien io m ‘ 

n ieczu łości sk ó ry , następn ie  w częściow ych  ku rczach  ( k u r­
czach  ły d e k ) ,  bó lach  n erw o w ych , spu ch n ien iach  p o w s /a ■

1  §
^  ^  u/^MŁ/fcfietźieecfuif //f /ru .

u  jffc y c h  Z' d łu g o trw a łych  o p a sy w a ń , szczegó ln ie j ta k ie  ' d  
°  w zm ocn ien ia  p r ze d  i  p o  p rzy w ró c en iu  s i l  p o  w ielkich  tru ­

tek, d łu g ich  m a rsza ch  i  t. p., tu d z ie ż  w p o d e sz łe j s ta ro śc i w  n ado
chodzącem  osłab ien iu .

rawdziwy do nabycia we wszystkich aptekach wschodniej i zachodniej 
ialicyi, hurtownie we w szyjskich wielkich składach towarów aptekarskich. 

Główny skład u p. Piotra Mikolascha, aptekarza we L w o w i e .

tówny skład rozsyłkowy utrzymuje: apteka obwodowa F r a n c i s z k a  
J a n a  K w i z d y  c. k. nadwornego dostawcy w K i . o r n c u b i i r g ' u .

C e n a  f l a s z k i  1 złr. w. a.
I F  Prócz tego znajdują się składy prawie we wszystkich główniejszych aptekach 

NJ w państwie austryacko-węgierskiem, które od czasu do czasu ogłaszają dzien-
p0. niki wychodzące na prowincyi.

i s l  S i ę  l i w a g ę .  P rzy  zakupnie tego wyrobu upraszam y Szan.
-2-3) Publiczność, aby zawsze żądała K w i z d y  p ł y n u  g o ś ć c o w e g o

i zw racała na to uw agę, aby każda flaszka i pudełko zaopatrzone 
było powyższym znakiem ochronnym. (1455-6-6)

rano-

, ból 
iwol-

B E R L I N .  I  JAM  H O F F ,
I  o. k. nadw. fabrykant wyrób. słcd . w Wiedniu. PETERSBURG.

U -S -
JAWA H O F F A  f

♦ piersiowe cukierki z  wy- ♦ piwo zdrowotne z wyciągu j  n
* » .Cl^ u słodowego. + słodowego. fI  Na kaszel, chrypkę, zaflegmienie niezrów- “     "  Ł

Ł  n *1 n T7 . n A m o r i , ,   l , ____ -1 . J _______z . .  A N i l  n n ń l l i n  h p 7 c i l n n c r  r i o r r t i o n f l 4  h a a r e i  i  '■

„ Ł E  P H Ć m X “
Francuskie Towarzystwo ubezpieczeń na życie w Paryżu,

—4# założone w 1844 r. » -
Jeneralna Reprezentacya dla Austryi I Jeneralna Reprezentacya dla Węgier

w W iedniu , I., Hegelgasse Nr. 21. I w B u dapeszcie , Nddorutcza 20 sz.
Aktywa Towarzystwa , , . • • •  233 milionów fr.
Stan u b e z p ie c z e ń .....................................................................................................  dtto
Bremie roezne 8# dtto
Police wystawione w roku 1.881 . . . .  93 dtto
Wypłacone szkody od czasu założenia przeszło . . 33 dtto

Towarzystwo rozdziela 50% zysku bilansem wykazanego między ubezpieczonych zaraz 
w pierwszym roku. (2593 23-%

Dywidenda wypłaca się corocznie w gotówce w stosunku do ogólnej sumy wpłać, premij 
Ubezpieczeni, którzy nie podnoszą rocznej dywidendy, płacą o' 10% rocznie zniżoną premię

leneralny ajent dla zachodniej Galicyi p. St. Biliński w Krakowie,
ulica ów. Jan a  Ar. 20.

NOWYCH A R K U SZY  KUPONOWYCH
d o

Galie. Obligacyj Indemnizacyjnych
dostarcza pod najumiarkowańszemi warunkami (2293-6-)

DOM BA N K O W Y

A lb e r ta  M e n d e lib n r g a
w Krakowie przy Rynku głównym pod L. 15.

S z c z e g ó l n o ś c i

Cesarska kaśźkaper łow a
w pudełku po % i % k ilo : 

uznany jako  n a jt le l ik a tn ie js z y  
i najlepszy wyrób.

HOr** Bo nabycia prawie we wszyst, 
kich handlach kolonialnych, łako ­
ci i mąki. - ^ K  (2135-9-)

A t z g e r s d o r f s k t e !

łuskan. owoce strączkowe
w pudełku po V, kilo:

■Łuskany żółty groch ,
„ zielony groszek  cukrowy,
„ soczew ioa, r bób,
„ kasza owsiana i drobna tatarczana. 

Ces. król. uprzyw. Atzgersdorfslca fabryka krup jęczmiennych 
Brtider Hirschfeld «fc Co. w Wiedniu.

Doniesienie dla podróżującej 
publiczności.

Szan. PP. Pasażerów życzących odbywać dalekie podróże n. p. do Anglii, Ame­
ryki, Afryki, Australii, mam zaszczyt zawiadomić, że w mojem biurze dla komunikacyi 
powszechnej mogą otrzymać każdego czasu bezpośrednich biletów tak dla europejskich 
jak wszelkich kolei innych części świata, również dla wszystkich Towarzystw parow­
ców pocztowych świata po urzędowej taryfie. (2174-8-50)

Również można tamże dostać wszelkich gatunków monet, banknotów i przeka­
zów na wszystkie większe miasta handlowe. Wyjaśnienia o kosztach podróży i t. p
bezpłatnie. Arnold Reif w Wiedniu, I., Pestalozzigasse.

nany. Z powodu liczi yeh naśladować u 
l i  prasza się uważać na niebieskie opako- 1 
fi r  wanie i znak ochronny prawdziwych cu- t

Na ogólną bezsilność, cierpienia piersi 
i żołądka, suchoty, niedokrewność i niere­
gularne działanie organów dolnych części

4  kierków z wyciągu słodow ego (poitret 4  Bardzo dobry uznany środek wzma- a
i w ynalazcv\ W niebieskich paczkach po 7  cn*3iący dla rekonwalescentów po każdej t  
•  60, 30, 15 i 10 cnt. W chorobie. Ceaa butelki 58 cni. ^
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roiô l’
fiedni«>

l?o5 i

IW

'.eto- jjj

U
i  za 
1-15)
mi*
i 14,

wynalazcy'. W niebieskich paczkach po 
60, 30, 15 i 10 cnt.

■ 4 - - 4 - - 4  I  ♦  9 -tk- -*■ „

Kto istotnie szuka pomocy, ten  ją  znajdzie! Gdzie już 
nic więcej nie pom ogło, przyniosły pomoc i wyleczenie 
pierwsze i jedynie prawdziwe, 5 9  razy  odznaczone Ja n a  
Hoffa słodowe środki łeczniczo-pożyw cze U mnóstwa osób, 
o których uzdrowieniu już zwątpiono, a cierpiącym przy­

w róciły życie i zdrowie.
(Słowa wypowiedziane przez wyleczonych).

Do wynalazcy i jedynego fabrykanta prawdziwych wyrobów z wyciągu słodowego pana

JAMA HOFFA,
c. k. nadwornego dostawcy, o. k. radcy, nadwornego dostawcy prawie wszystkich pa 
nujących w Europie, w Wiedniu, I., skład fabryczny: Graben, Braunerstr. 8, fabryka!

Grabenhof, Braunerstrasse 2.

SP Doniesienie o wylecienin*
. _  Antwerpia, 12 r^rzo* u -------

Szanowny Panie! W  załączeniu przesyłam dzie****-5 a „ „
nadesłać zgeszczonego wyciągu słodowego. J» - j -  —vy rratt^ów, za które prosię mi 
dowego pijam już od 6 lat i sp ro w ad ź- V ■— “, Ho" ‘ P\wo ^ ro w o tn e  z wyciągu sło- 
wypowiedzieó, ja k  ł łogi skuto’- — “ Le regularnie z Amsterdamu. Niemogę słowami
cierpieliśmy na żołądek ' wywarł Pański wyrób W tttojej todattie . J a  i mój syn
* miała błędnicę ^  -  ‘ niemogliśmy nic jadać ani spać. Córka moja była nerwową
słodowy — (  -r-ański balsam żywotny i zdrowotny — tak nazwaliśmy Pański wyćiąe
k»>-‘ . -p rzyprow adził nas do zdrowia. Jak  tr . Fnis i pełen uznania wypowiedział 

-•gzę Antoni Hohenzollern król. Wysokość w swojem piśmie pi-zy hadahiu złotego me- 
K Ai zas!a^ i ' N ikt więcej niezasłuźył na hśpiś „Bene mehenti* ja k  Pan. Jego Król. JIość 
król duński powiedział także , że poznał siłę leczniczą Jana Hoffa wyciągu słodowego 
Ea sobie i na swej dostojnej rodzinie. Czytałem wszystkie Pańskie ogłoszenia i życzę 
ranu wraz ż moją rodziną długiego życia na pożytek ludzkości. Z wyrazem wysokiego 
szacunki: zawsze wdzięczny (2628-2-4)

v . Westplml, mi jo r  pozasłużb. obecnie w Wiedniu, hotel Wien.

*) Ostrzeżenie przed naśladowaniem. T ak zwany IT.ffa wyciąg słodo­
wy, na którego etykiecie brakuje portretu wynalazcy Jana Hoffa (wszelkie Jana Hoffa 
Wyroby słodowe muszą mieć ten znak ochronny na etykietach) należy odrzucić, gdyż 
Jest naśladowany a nie prawdziwy, D. R,

Urzędowe doniesienie wyleczenia z Wiednia.
,  Jana Hoffa piwo zdrowotne z wyciągu słodowego i czokolada sło-

które używane były w tutejszym szpitalu garnizonowym, okazały się 
Jako dobre środki pomocnicze trwającego leczenia. Mianowicie wyciąg słodowy był u 
cnorygh z przewlekłem cierpieniem piersi łubianym i żądanym, również była słodowa 
®j°kolada zdrowotna dla rekonwalescentów i w osłabi mej sile trawienia po ciężkich 
Porohach wzmacniającym i bardzo łubianym środkiem leczniczo-pożywczym.

W iedeń, 13 grudnia 1878 r. Dr. łoeff, starsiy  lekarz sztabowy.

N Dr. Porias, lekarz sztabowy, 
prawdziwego Jan a  HofTa piwa zdrowotnego z wyciągu słodo­
wego : 13 butelek złr. 6 6, 28 butelek złr. 12 68, 58 butelek złr. 25-48. Od 1 3  

''"’elelj wzwyż dostawa opłatna do domu. Do rozsyłki z W iednia: 13 butel. 
J j  7-26, 28 butelek złr. 14 60, 58 but. złr. 29-10, % k io  czoltolady słodowej N I.

II. złr. 1-60, III. złr. 1. (Przy wiekszej ilości zniżka). Kg-ęszczony wyciąg- 
jodowy 1 flak. złr. 1-12, % flak. 70 c. Cukierló słodowe 1 woreczek 60 c. (także 

\ */« woreczka). Aiźej 3  złr. nic się nie posyła. Pierwsze jedynie prawdzi- 
j e *luz rozwalniające Jana Hoffa piersiowe cukierki słodowe są w niebieskim papierze, 

f i u .  Sk,afly Słowne m ają w Krakowie: J . Trauczyński, K. Wiszniewski, 
R-Stockmar, W. R edyk, A. Siedlecki, Ed. R adler, F. Gralewski apt., Jan  Janiga w gł. 
Wi0 U,,42i.Edw . Fuchs^ W ,F ęn z , S t F eirtuch ; w BOCHNI: J. Michnik; w BORYSŁA-

P. H ajeki; w BRZEŻANACH: A. D urst, Dembiński ap t.; w BUCZACZU: Kercel 
jeże w sk i; w CZORTKOWIE: L. Noss apt.; w DEMBICY: H. Zauderer aptek .; w DRO- 
( f j C Z U : J  Aichmtiller. Dobrzenicki aptek.; w GORLICACH: S B irn; w GRODKU:

ot nDVDmi7TT? . A . ot T A "R ftSIT. A WTTT . T T>~1 T n r .v t..i •  x

0
o

Si'L .w NOWYM SAĆZIT: W. F ilipek, Jakubowski, J . Grossbard; w PODGÓRZU- Ska- (  
w PRZEMYŚLU: M. Krug; w PODWOŁOCZYSKACH: G. Morawetz, w RZE- 

a n t  . : A. Karpiński apt., Schaitter & Co., E  Neugebauer; w SAMBORZE: K. Maresch 
Uura ^  A-leksiewicz ap t.; w SANOKU^ J ;  Rynczarski; w STANISjLAWOWlE: J . Ma-

r , 3  A. Amirowicz ap t.; w STRY JU : D. J. Nussenblatt & C o .; w TARNOPOLU: Jam- 
ksjawicz, C. K ahane; w TARNOW IE: W. Miildner & Comp.; w ZALESZCZYKACH C. 

'̂ P l i e b ;  w ŻYDACZOWIE M. Bardasz.

 ̂ " - ^ ^ M o w y J o r k .

PRA W DZIW Y  L IK IE R  B E N E D IC T IN E  OPACTW A  
FECA M P we FR A N C Y ! 

wytwornego smaku, wzmacniający, pomagający 
trawieniu i obudzający apetyt, 

j e d e i i  ź  l l t t j l c p s z y c h  l i k i e r  ó w .
Wymagać, aby etykieta kwadratowa znajdowała 
się na spodzie butelki z własnoręcznym podpi g  
sem głównie dyrygującego. (263-17-24)

Skład główny w Fecamp we Francyi. Agencya główna 
w Paryżu, Boulevard, łlaussmann 76.

„Prawdziwy likier Benedicfinć znajduje się w składach na- 
„stępujących domów, które podpisały zobowiązanie, że sprzeda- 

„wać nie będą fałszerstw i naśladowńietw wy­
bornego likieru Benedictine41. Dostać można w 
U fa k o w ie y r  cukierniach pp. R e h m a n a i H e n- 

csas*" l l d r i c h a ,  K n o W i a k o w s k i e g o ,  M a u r i c i o ;  
w handlach H a w e ł k i ,  F u e b s a .

D ystylarnia Opactwa w Fćcamp we Francyi w yrab ia  także;

f  O f f  I P O T  l ROŚLINY KIODOWNIKIEH ZWANEJ
(Melisie des Beneclictins) wytwory hygiefliezne, wyborne na słabe żołądki 
i wyższe od wszelkich napojów tego rodzaju, dotąd wyrabianych, i zalecane przez

lekarzy francuskich i innych.
Znajdują się w Krakowie w aptekach5 pp. W. R e d y k  a,  J. T r a u c z y ń s k i  fi­

go i E.  W i s z n i e w s k i e g O i  ____________

VERITABLE MOUETJR KE^DICTINE 
Brevetee cn France ci a

l£awa* rum. łakocie
po bardzo t a n i c h  c e n a c h ,  przy znanej od dawna dobrej obsłudze,

Kawa
w 5-kiltwych workach oclona opłatnie:

Mocca ognista szlachetna .
Ceylon zielona dobra . . . .  „
Perłowa „ „ . . . . „
Kuba dobra . .  .....................  „
Java d o b r a ..................................... „
Jamaika .  .................................. „
Manilla . . . . . . . . .  „
Sułtańska kawa figowa . . . «

palona o 20 ot. wyżej za kilo. 
tłum

w 5-litr. baryłkach z żelaz. obręczami, oclon. opłat.: 
Rum antylski wyborny do herbaty 1 litr złr. —-55 

„ Jamaika s ta ry . 1 —
Koniak s t a r y .........................................   „ 1-60
Herbata rosyj. karawan, przesuną 1/t ko

bilo zlr. 1-60 
1-50 
1-50 
1-30 
1-30 
125 
1-— 
-•50

J i a h o c i e
z a  5 k i l o  o p ł a t n i e :

W ęgorz marynowany 5 funtów . . . złr. 3 40 
Kawior astrachański w beczułkach po % 

funta 1 złr., po 1 funcie złr. 180, po
2 f u n t y ....................................................

Ś led z ie  marynowane beczułka zaw iera­
jąca 30 s z t u k ..........................................

Ś led z ie  zwijane w ostrym sosie beczuł­
ka 40 s z t u k ..........................................

Sardynki w oliwie 5 puszek . . . .
Sardynki rosyjskie beczułka 5 funtów .
Salami węgierskie 1 k i l o .....................
Salami weroneskie 1 k i l o .....................
Salami brunszwickie 1 kilo . . . .
50 cegiełek wielkich tłu stjch  w iedeń­

skich kwargli do piwa (ostrych) . .2 - -

Rozsyłka najtaniej za zaliczką przez firmę Londoner
Kaffee- & Konsumwaaren-Exporthaus,

W i e n .  O t t a k r i n g e r  H a n p t i t r a s s e  Nr. O.

3-40

2-80

2 80 
2 — 
130 
1-80 
2-10 

—•90

3 —

(2359-2-3)

P IE R W S Z Y  I  N A J W IĘ K S Z Y

dom komisowy i wywozowy

m - mebli
ZUPEŁNYCH URZĄDZEŃ DOMOWYCH

po największej ozęści pochodzących od
d o i t ó j i i y c l i

i
p a ń s t w .

Umeblowanie do salonów, ladalń, pokoFmezklch, bndoarów, sypialń, pokoi gościnnych 
i przedpokojów we wszelkich możebnych kształtach — wszystko bardzo trwała robota 
z pierwszych zakładów — są wystawione po tanich cenach w podpisanym domn komiso­

wym i wywozowym uporządkowane pokojami. .
Obrazy olejne, francuskie bronzy, jednem  słowem wszystkie potrzeby do kompletnego

urządzenia mieszkań. (2150-21 )
D. FRIEM & WECHSLER’s Kommissions u. Exporthaus,

W ie n ,  S ta d * , G łrab en  N r. 8 ,  E ln g a n g  S p le g e lg a s s e  N r. 1. 
Przyjmujemy na komisową sprzedaż meble z domów arystokratycznych.

Prosimy uważać dokładnie na firmę I ad res . * ^1 1  O o n n ild ja n n o ;________

Helia pastylki tamarymlowe
z owocu Tamarindus indica starannie zrobione i równej wartości fiancnsbim Tamar indien, 
wobec których są znaczire t.ń szn , mają cod.ień w iększy pokup u leba zy i publiczności. 
Helia pastylki tamaryndowe są przyjemnym bez bólu działającym środkiem  przeczyszcza­
jącym, który  polecić należy szczegó n iij cierpiącym  na hem oroidy, następnie kobietom  
i dzieciom  i k tó iy  znakomici lekaize przedkładają nad ostre pigułki w szelk iego  rodzaju 
i przeszkadzające leczenia wodami mineralnemi.

H elia pastylki tamaryndowe sprawiają naturalne rozmiękczenie wnętrza kiszek i są 
w zatw ardzeniach stolca i wszelkich z tego pochodzących cierpieniach najcenniejszym środ­
kiem. Cena pudełka 75 ct. w. a. ^

Fabryka i główna rozsyłka-.
O .  H e l i  &  C o m p .  w  O p a w i e .

Na m iędzynarodowej wystawie aptekarsk iej w W iedniu odznaczona dyplomem honorowym. 
Helia pastylki tamaryndowe są do nabycia w aptekach.

Główny skład w Krakowie n aptek, p?  K. W iszniewskiego E. Stockmara; we Lwo­
wie u Mikolascha i we wszystkich w.ększych miastach.__________________  (2335-5 -4 ) IB

S C H E R I N G A  esencya pepsynowa S fe tS S S T l-K
Ora Oskara LieDreiclia, profe»o*a farm akologii przy uniwer. 
• y te © le  berlińskim. Przewlekłe trudności trawieftia, powolne trafienie, pa- 
lenie w żołądku, zaflegmienie żołądka, skutki zbytnifgi używania spirytuozów i t .  e. 
usunięte będą w krótkim czasie przez ten przyjemnie smakujący płyn. Cena 
flaszki 2 marki.

Sdieringra Zielona aptefea
w Berlinie N. Chaussóe - Str. 19 (Wittich & Benkendorf).

Skład u aptekarza UL. W iszniew skiego w Krakowie. (1689 24-)

P o p r a w n y  p r z y r z ą d  
•  d o  k o p i o w a n i a .

ektograflcziia masa, 
etetosraf. atrament,
przyrząd do porządkowania listów, pism i faktur.

Illustrowane cenniki, hektografowane odb cia darmo i opłatnie. [1900-10-12]
J ó z e f  L e w itu s  w W ie d n iu ,  I., Babenbergerstrasse Nr. 9.

Składy: w KRAKOWIE u Jana Fischera, R ynek głów. L. 28, w pałacu Spiskim, — 
we LW OW IE u Seyfartha i Dydyńskiego, skład papieru. ______  ____

DOBRE, PRAKTYCZNE I TANIE
są moje nowo sporządzone

fotele kąpielowe
W B

z patentów, przyrządem do opalania, którym  bez żadnego mozołu 
można zrobić w w każdym  pokoju ciepłą kąpiel (28-30°R.) za 5ct. 
węgla i trochę wody w 30 minutach. C eni 20 złr. B ardz j gustowny 
marmurkowy z ornamentyką i ozdobą złoconą, przyozdabiający każdy 

pokój 28 złr.
icotele kąpielowe be* opalania po złr. 13 i 15.

Prócz tego polecam
kom pletne urządzenia kąpielow e, z w odociągiem  lub bez n iego, wanny kąpielow e, przyrządy do 
hidroterapii (kuracyi zimną wodą) przyrządy do rzym skiej parówki i natryskowe, bezwonne klo- 
sety  dom owe i pokojowe, przyrządy ch iru rgiczn e wedle wskazówki najsłynniejszych lekarzy, jak: 
irygatory, wstrzykawki, klisopom py, przyrządy do wziewania i t. p. tud zież  w sze lk ie  przybory 
potrzebne dla pielęgnow ania zdrowia. ' (2561-2 3)

Tl. ileluer,
fabrykant, posiadacz c. k. przywilejów i wielkiego złotego medalu wraz z innemi 

odznaczeniami, w W iedniu II. T aborstrasse 29 obok  poczty.
W łaśnie wyszły najświeższy cennik z  przeszło  100 rycinam i rozsyłam  op łatn ie . ' T H

,Zum goldenen J f  apt. w Wiedniu I
Reichsapfel" H Singerstrasse 15.

I P i c r n J l r i  l r r P W  dawni.ej  uniw ersalnem i pigułkam i zwane, za-i
U.11V1 Ł a j  S ń L / j f t L o  i v i  c  vv sługują na tę  ostatnią nazwę najsłuszniej, gdyż

1 rzeczywiście nie istnieje żadna choroba, w którejby pigułki te  nie przekonały w bardzo 
wielu wypadkach o swej cudownej działalności. W  najuporczywszyeh wypadkach, kiedy I 
wiele innych lekarstw  napróżno użyto, nastąpiło po tych pigułkach niezliczone razy i po j 
krótkim  czasie zupełne wyleczenie. I pudełko z  15 pigułkam i 21 c .,  zwój z 6 pu deł­
kami z łr . 1-5, pocztą n ieopłat. za zaliczką z łr . I -10. (M niej niż I zwój nie posyła s ię ) , i 

| Mnóstwo ju ż  listów nadeszło, w których kupujący te  pigułki dziękują za odzyskane zdrowie | 
po przebytych ciężkich chorobach. Kto raz użył ten środek, poleca go dalej. 

fBBF Z wielu podziękowań podajem y tutaj k ilka:
Publiczne podziękow anie!

Waidhofen a. d. Ybbs, 24 listopada 1880 r. 
Wielmożny F an ie ! Od r. 1862 cierpiałem na 

I hemoroidy i zatrzymanie m oczu; lekarze za­
pisywali mi różne środki, lecz bez skutku, 
gdyż choroba stawała się coraz gorszą, tak, 
że po niejakim czasie uczułem silne boleści 
brztteha (wskutek ciśnięcia na wnętrzności). 
Do tego okazał się jeszcze zupełny brak ape­
tytu, a  gdy tylko ‘trochę się posiliłem lub na­
piłem się wody, zaledwie mogłem się na_ no­
gach utrzymać z powodu rozedmy, ciężkiego 
oddychania i astmy. Wreszcie użyłem Pańskich 
prawie cuda działających pigułek czyszczą­
cych krew, które wypełniły swój skutek i ii- 
wolniły mnie zupełnie od nieuleczalnej prawie 
choroby. Dlatego wypowiadam Panu niniej; 
szem za Pańskie pigułki czyszczące krew  i 
inne wzmacniające lekarstwa, moje podzięko- 

| wanie i uznanie. Z wysokim szacunkiem.
Jan Oellinger.

Wielmożny Panie! Szczęśliwym wypadkiem 
dostałem Pańskie pigułki czyszczące krew , 
które cuda we mnie zdziałały. Przez długie 
lata cierpiałem na ból głowy i zawrót; przy­
jaciółka moja odstąpiła mi 10 sztuk Pańskich 
doskonałych pigułek, a te  tak dobrze poskut­
kowały, że się wydziwić nie mogę. Dziękując 

IPanu za to , proszę o ponowne przysłanie 1 
I zwoju.

Piszka 1 marca 1881 r.
Andrzej Par.

Bielsko 2 czerwca 1874 r.
Szanowny Panie Pserhofer! Pisemnie, jak  

I wielu innych, którym pomogły Pańskie pigułki 
I czyszczące krew, muszę wypowiedzieć Panu

najszczersze i najgorętsze p o d z i ę k o w a n i e .  
W bardzo wielu chorobach okazały Pańskie 
pigułki zadziwiającą siłę leczniczą, gdy wszel­
kie inne l e k a r s t w a  były bezskutecznem i., 
W  krw otoku k o b ie t, w nieregularnem mie- 
sięcznem czyszczeniu, zatrzymaniu moczu, gli­
stach, osłabieniu żołądka i kurczach żołądka, 
zawrocie i wielu innych chorobach gruntownio I 
pomogły. Z zupełnem zaufaniem proszę o po-1 
nowne przysłanie 12 zwojów. Z wysokim sza­
cunkiem Karol Kauder.

Wielmożny Panie! Przypuszczając, że wszyst­
kie Pańskie lekarstw a,są tak  dobre, jak  Pański I 
słynny balsam  na odm rożenie, który w mojej 
rodzinie kliku zastarzałym odmrożeniom szyb­
ko pomógł, zdecydowałem się mimo mojej 
nieufności do takich środków uniwersalnych, j 
chwycić się Pańskich pigułek czyszczący 
krew, aby za ich pomocą usunąć długolet 
cierpienie hemoroidalne. W yznaję więc Panu 
że choroba moja po 4 tygodniach użycia leku I 
zupełnie ustała i że pigułki polecam najgo-1 
ręcej w kółku moich znajomych. Nie mam nic | 
przeciw temu, jeże li Pan chce ogłosić publi­
cznie moje pismo.

Wiedeń 20 lutego 1881 r.
Z szacunkiem C. v. T.

Cseney, 17 maja 1874 r. Szanowny Panie!I 
Ponieważ Pańskie pigułki czyszczące krew nie I 
tylko przywróciły życie mojej żonie trapionej I 
długoletniem cierpieniem żołądka i reum aty­
zmem stawów, leez także odświeżyły je j życie, 
przeto niemogąc się oprzeć prośbom podobnie 
cierpiących osób proszę znów o nadesłanie 2 
zwojów tych cudownych pigułek za zaliczką, j 

Z szacunkiem Błażej Spisstek.

Amerykańska maść gośćcow a, szybko i pe­
wnie działająca, niezawodnie najlepszy środek 
przeciw w szystkich gośćcowym i reum aty 
czflyfn cierpieniom, jak  cierpieniom kości 
pacierzow ej, darciu stawów , postrzałowi 
w krzyże, migrenie, nerwowemu cierpieniu 
zębów, bólom głowy, rwaniu w uszach itd.
l  złr. 20 c._____________ _________________

I Anaterynowa woda do ust c. k. uprz. prawdz. 
J. G. Poppa, ogólnie znana jako  najlepszy 
środek do konserwowania zębów, 1 flasze-
czka 1 złr. 40 c.__________ ________

| Balsam na odm rożenia J. Pserhofera, uznany 
od wielu la t jako najpewniejszy środek prze­
ciw wszelkim odmrożeniom tudzież zasta­
rzałym ranom. Słoik 40 c.____________

| Chińskie m ydło to a le to w e , najlepsze mydło, 
jak ie  dotychczas w yrobiono; po użyciu skó­
ra staje się gładką ja k  aksam it i pachnie 
bardzo przyjemnie. Mydło to doskonale się 
pieni i nie schnie. Sztuka kosztuje 70 ct.

I Fiakierski proszek, ogólnie znany doskonały 
proszek przeciw nieżytowi, chrypce, koklu­
szowi itd. Pudełko 35 ct._________________

I Esenoya

gliwościom
środek domowy. Flakon 2%ct. _

I Esencya na oczy Dra Rom ershausena do
wzmocnienia i konserwowania wzroku. W  o- 
ryginalnych flaszeczkach po 2 złr. 50 ct. i 
1 złr. 50 ct.

| W szelkie francuskie szczególności są albo

Tran z  wątroby m iętusów M. M a a g e r a  pra­
wdziwy i oryginalny, najlepszy gatunek. | 
Flaszka 1 złr.

Pate P ectora le  G e o r g ó  od wielu lat ogólnie I 
uznany jako  jeden  z najlepszych i najprzy-1 
jem niejszych środków przeciw zaflegmieniu, I 
kaszlowi, chrypce, nieżytom, cierpieniomJ 
piersi i płuc, krtani. 1 pudełko 50 c.

Proszek przeciw  poceniu  nóg. Proszek ten 
usuwa pot nóg i wywięzujący się z niego j 
niemiły odór, konserwuje obuwie i je s t nie-1 
szkodliwym. Cena pudełka 50 ct.

Pomada Tannochinowa J . P s e r h o f e r a ,  o d -1 
dawien dawna przez lekarzy i osoby pry­
watne uznana jako  najlepszy środek do po­
rostu włosów. Gustowny wielki słoik 2 złr. I

Plaster uniwersalny prof. S t e u d  l a  wielokro­
tnie uznany przy ranach od pchnięcia i cięcia, 
trudnych do wyleczenia wrzodów wszelkiego 
rodzaju, także starych peryodycznie odnawia­
jących się wrzodach na nogach, uporczywych 
wrzodach gruczołów, przy bolących nowo- J 
tworach, zanogcicy, bolących i rozognionych j 
piersiach, odmarzłych członkach i podobnych | 
cierpieniach. Słoik 50 ct.  ___________

Uniwersalna sól przeczyszczająca A. W. Bul -  
r i c h a .  W yborny środek domowy przeciw 
wszelkim następstwom utrudnionego trawie- j
nia, jak: bólom głowy, zawrotowi, kurczom 
żołądka, paleniu żołądka, cierpieniom hemo-1 
roidalnym, zatwardzeniu itd. Paczka 1 złr. |
z<
roń

na składzie albo na żądanie punktualnie 
i najtaniej będą sprowadzone.

 ̂ R ozsyłka pocztą niżej 5  złr. tylko za poprzedniem  
otrzymaniem kwoty przekazem pocztowym, także w ięk­

sze .kwoty za zaliczką. (2540-3-12) |
Prawie wszystkie powyższe szczególności ma także na składzie 

p. W . REDYK, aptekarz w KRAKOWIE.
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Kutrzeba i Murczyński
w Krakowie.

O G Ł O i Z E i m .

w Krakowie, Rynek, linia A . B . 37.

S k ła d  fab ry czn y  w najwięk­
szym wyborze i w cenie rozmaitej 
począwszy za 100 sztuk 25 c. i wy­
żej. O brazy  większe i k a n o n y  
oraz wszelkie a r ty k u ły  dew o- 
c y jn e . K ru k i  k o śc ie ln e . Na 
olirazy  do o łta rz y  i c lio rą - 
g w ie  z wykończeniem artystycz- 
nem, uskuteczniamy zamówienia w
najkrótszym czasie. — Ceny stałe | . , , . . . , . .
i  nizkie. — Na prowincyę odsyłamy I odznaczające się trwałością i niskienn ce-
odwrotną pocztą. [2644-2-2011 nami (z wązkiemi końcami) w różnych

kształtach, oraz reichenfoerskie trze­
wiki sukienne z flanelą, kaftany my­
śliwskie, kaftaniki wełniane, kami­
zelki włóczkowe, damskie chustki i 
kamasze, pończochy i skarpet­
ki wełniane (2563-3-12

. poleca w największym wyborze
W  niedzie lę  d n ia  11 listopada h. r. I _ , — . . . ■ .

o godz. 3 popołudniu odbędzie się w s a l i 1 1 | |3 Q f tZ y n  J . t R p S R l & S S K l  8  Cj 0
Towarzystwa M nzycznegol ” ’ • " 1 1 71
w Krakowie, Plac Szczepański Nr. 3,

XVII. Zgromadzenie Ogólne
Członków tegoż Towarzystwa, na które ta­
kowych uprzejmie zapraszam.

PORZĄDEK DZIENNY:
1) Zagajenie Przewodniczącego.
2) Odczytanie protokółu z poprzedniego 

Zgromadzenia i sprawozdanie z czyn­
ności Zarządu i stanu Towarzystwa.

3) Sprawozdanie ze stanu kasy.
4) Wybory.
5) Wnioski Wydziału.
6) Wnioski pojedynczych Członków To­

warzystwa.
W związku z tem, zapraszam ogół 

Członków czynnych Towarzystwa na Zgro­
madzenie w niedzielę dnia 4 listopada 
h .  r .  o godz. 3 popołudniu odbyć się ma­
jące, w celu dokonania przepisanego §. 7 
c. 4 statutu wyboru Archiwisty i Delegata

NAKŁADEM KSIĘGARNI I  SKŁADU NUT

LEŚMIANA i ŚWISZCZOWSKIEGO w Warszawie ul. Mazowiecka 14
opuściła p rasę: (2545-3-6)

H. G. O llendorfa  teoretyczno-praktyczna Metoda nauczenia się czytać, pisać 
i mówić po rosyjsku. Wydanie II. Cena 3 złr. I

Tegoż autora wyszły poprzednio:
Ketoda niemiecka. Wyd. V. Cena złr. 2'80. I metoda francuska. Wyd. IV. Cena złr. 3-—

,, angielska. . . Cena złr. 3-50. | , ,  włoska.............................Cena złr. 3 50

M i J A T E K
w Galicy i, składający się z 2 folwarków, 
z lasami, razem lub osobno korzystnie do 

sprzedania.
Wieś tuż przy kolei do nabycia. 
Kamienica z ogródkiem, w pięknem 

położeniu, masiw, oraz p l a c  pod budowę 
do sprzedania. (2595-3-4)

Rządcy, ekonomi, leśniczowie do umiesz­
czenia, — posyła paszporta do wizy i t. d.

BIURO KOMISOWO-INFORM.
W *. Jaworskiego w Krakowie, 

ulica Flornańska Nr. 21.

p ow szechn ie  znane, Z i e m n i a k  
S t o ł o w e , k o rz e c  czy li 1 00  k ilo , 
l o c o  K r a k ó w ,  z o d s taw ą  do d o ­
mu, po 3  z ł r .  5 0  C . (2675- 3-31

K 11Ż E 11E  € 1 JM.
Celem uprzątnięcia nagromadzonego zapasu towarów galanteryjnych, 

a mianowicie: a limitów, tek, pugilaresów, portmonet,
portcigar i tysiącznych innych przedmiotów ze skóry, bronzu, drzewa 

porcelany, sprzedają się takowe do d. 1 stycznia 1884 r. z opuszczeniem

25°.
w magazynie F. SZUKIEWICZA w Krakowie,

Rynek p rzy  linii A — B.
Tenże magazyn poleca zawsze najnowsze papiery listo-1 n&TfK7FNIE PRZEDPŁATY 

we, farby olejne Sclioenfelda i chińskie srebro' UbŁU^tnit riuxuri_«n
J. Ł. Ilerrmanna. (2559-4-20)

T A N IE  W Y D A N IA  
J. Chociszewskiego.

4>zieje narodu polskiego dla ludu
1 młodzieży. Wydanie V., 12o, 256 str., z 80 
rycinami, 50 ct.

mała kistorya polska dla dzieci, lbo, 
ICO str. z obrazkami, 10 ct.

Książeczka o Kościuszce dla dzieci 
polskich, 16o, 96 str., z portretem, 10 ct.

Kistorya święta z dodatkiem małe­
go katechizmu,  w krótkości zebrana, 8o, 
120 str., z wielu rycinami, opr. 25 ct.

Kucharka polska miejska i wiejska, 
zawierająca kilkaset przepisów kucharskich, uło­
żona przez T. Wiśniewskiego, 8o, 84 str., opr. 45 c.

Żywoty świętych Patronów narodu 
polskiego dla ludu i młodzieży, 12o, 208 s t r , 
z rycinami, 60 et.

Kistorya o rycerzu złotoskrzydłym, 
o porwanej dziewicy z drogim klejnotem i o zło­
tym zamku, 12o, 36 str. 15 ct. (2471-26 )

Za otrzymaniem odpowiedniej kwoty żądane 
dzieła wysłane zostaną odwrotną pocztą.

Do n abycia  w Adm inis tra cy i 
„Czasu“ tc Krakowie.

na drukujące się obecnie dzieło p. t.

Zarząd dóbr Bierzanów
poczta Bierzanów,

c. 4 statutu wyboru Archiwisty i uciegara i d o sk o n a łe j ja k o śc i
artystycznego do Wydziału na następne | li
trzechlecie.

Wstęp dozwolony za okazaniem karty 
legitymacyjnej, która każdemu z Szanow.
P. T. Członków naprzód doręczoną zosta­
nie. Ktoby takowej na czas nie otrzymał, 
raczy w dniu zgromadzenia upomnieć się 
w kancelaryi Towarzystwa. (2585-3-3)

Kraków, d. 23 października 1883 r.
Prezes Towarzystwa: A. Czartoryski.

POMIESZKANIE,
wraz z stajnią, wozownią, obórką, ogro­
dem i polem, jest każdego czasu do wy­
dzierżawienia; oraz faeton i koń z 
uprzężą do sprzedania pod Nr. 51 w pół- 
wsiu Z w i e r z y n i e c k i e m .  (2694)

Cyrk Herzoga
w  noiuo odrestaurow anym  i  z całym  
kom fortem  u rządzonym  cyrku  w  ogro­

dzie hotelu K le in a .
Dziś w niedzielę dnia 11 listopada 

o godzinie 7Va wieczorem
pierwsze galów, przedstawienie
z nadzwyczajnym i szczególnie wyboro­
wym repertoarem w zakresie w y ż s z e j  
szkoły jeżdżenia, tresury koni, gimnastyki, 

pantomim itd.
Występ pierwszych cyrkowych artystek 
i artystów w ich podziwienie wzbudzają­

cych produkcyach.
Jazda i tresura koni najszlachetniejszych 

ras tak w ujeżdżalni jak  na wolności.

Jutro w poniedziałek d. 12 listopada 
o godz. 7y2 wieczorem

wspaniałe przedstawienie
ze zmienionym programem. (2709-1-)

H. Herzog:, .(tn ie , ocloną, z zaręczeniem dobrego sma-
koniuszy honorowy Jego Król. W ysokościŁ ’. naisziachetniejszych gatunków, nie- 

Ksieci a Luitnolda Bawarskiego. J ' -----

'Każdą niemiłą woń z nst
usuwa

c. fc. uprzywllejow. Eucalyptus esencya do ust
M. D ra C. M. F A B E R A  w W iedniu

natychmiast i nazawsze, wszystko jedno, czy ona pochodzi z ust, żołądka, płuc lub nosa, 
gdyż jest ona jedynym istniejącym środkiem przeciwgnilnym, który z powodu bezwzględne] 
nieszkodliwości może być użytym nietylko do płukania ust, ale także do połykania i wzie- 

wania, aby gruntownie usunąć niemiłą woń. (2556-1-6)
Eucalyptus esencya do ust jest do nabycia we wszyst. aptekach i większych parfumeryach. 
Bezpośr.dnie zamówienia wykonane będą punktualnie pocztą przez własny skład rozsyłkowy 

w Wiednia, Ł, Baiiernmarkt lir. 3.______________

Śliwki i powidła
świeże (2450-8-12) 

prawdziwe tureckie
nadeszły do handlu p. f.

I I I .  K r e t s c h m e r
I w Krakowie, róg Rynku i ul. Szewskiej,

Dla Dam.
Magazyn mód dam skich

„zur Franzosia“
w Wiedniu, II., Taborstr. 

Hr. II,
'poleca nowości: płaszcze damskie 
podróżne, na deszcz i zimowe, 
kaftaniki, zarzutki, kostiumy
itp. w wielkim wyborze, po cenach uzna­
nych jako bardzo tanie i bardzo trwale 

wykonane.
Zamówienia wedle miary i podania bę­

dą punktualnie wykonane, a materye do 
wyrobienia przyjęte. (2385-5-6)

Edward Schneider,
k o n f e k c y o n i s t a  „ z u r  F r a n z o s i n "  

w Wiedniu, II., Taborstrasse 17.

Kawę
wprost dowożoną, rozsyłam za zaliczką 
pocztą w 5cio-kilowych woreczkach, opła-

A B I S T O S “
nowy instrument muzyczny, na którym nie będąc mu­
zyka!, można przez nałożenie nut grać kilkaset aryj. 
1 „Ariston" z 6 wkładami nut 80 złr.,
każde następne nuty 70 cent. (2672-1-3)

K. k. Hof-Galanterie-Waarenhaus
Z U R  S T A R T  P A R I S “

w  P R A D Z E , Z eltnergasse 16.
Spis nut tudzież prospektu darmo i opłatnie.

»

D y a l o g l
czyli Rozmowy historyczne ś. Grzegorza 
Wielkiego, Papieża, Doktora Kościoła,

zawierające opisy życia osób świątobliwością zna­
mienitych, i o Nieśmiertelneści duszy, nadzwy­
czaj zajmujące i wielce budujące dla osób (ak 
duchownych jak świeckich, z oryginału ł.-.c ńśkie- 

go wiernie przełożone
przez X. L u dw ika Karczewskiego,

kanonika Kollegiaty Ś. Anny, 
a przez władzę duchowną aprobowani.

Przekład pierwszy w języku polskim.
Wydanie w wielkiei 8ce, arkuszy 20, drukiem 

ścisłym cycero.
Przedpłatę wynoszącą 1 złr. 50 ct. w. a. przyj­

muje: Księgarnia D. E . Friedleina  w Krakowie, 
tudzież tłómacz wydawca (Kraków, ul. Szewska 
pod Nr. 26'. (2558-2-3)

Po wyjściu z druku cena znacznie będzie pod­
wyższoną, z powodu, iż wydanie w niewielkiej 
tylko liczbie egzemplarzy podjętem zostaje.

O G Ł O i Z E I I G ,
Publiczny akt rozlosowania dzieł sztuki 

j między Członków Towarzystwa Przyjaciel 
Sztuk Pięknych, odbędzie się w Niedziele 
dnia 2  grudnia b .  r . o godz. ]£ 
w salach Wystawy. Wzywa się przeto tych 
pp. Korespondentów i Akcyonaryuszy, któ­
rzy dotąd nie uiścili należytości za akcye 
ażeby najpóźniej do dnia 20 listo.’ 
pada pod utratą zapewnionych korzyści 
pieniądze do kasy Towarzystwa nadesłali. 

Kraków, dnia 30 października 1883 r.
DVREHCTA

Towarzystwa Przyjaciół Sztuk Pięknych
'2598-3-3) w Krakowie.

Iw dobrach Nawojowa
pod Sowyin Sączem,

jest do obsadzenia posada r a c li*  
m i s t r z a - b a s y  e r a .  Bliższych 
szczegółów udziela kancelarya cen­
tralna K s. Sapiehów w Krasiczynie,

(2691-2-3)

I ^ B y d l o
rasy szw yck iej,

po krowach i buhaju, sprowadzonych zc 
Szwajcaryi, jest do sprzedania mianowicie: 
5 krów pełnej krw i, 19 krów */a krwi, 
8 jałówek pełnej krwi, 9 jałówek ®/4 krwi, 
1 buhaj sprowadzony, 4 buhajki i 10 cie­

ląt tegorocznych. (2638-2 3) 
Zgłoszenia odbiera w łaściciel: Adam 

Trzecie s/ci w P o l a n c e  p. Kr os no .

_________ P
Konkurs. Z

L. 1505. (25(2 3-3)

farbowaną: 
Santos piękną . . . .  
Manilla „ . . . .
Jawa żółtą „ . . . .

|Jaw a złotą bardzo piękną 
Kuba „ „
Ceylon plant. „ „

1-30 
2 ‘ -  

2 —

2 —

2 —

3 —
1-60 
1-60.
3-451 Mokka praw. arab. 
5*—

(2382-15)
złr. 5*90 

„ 6-20 
„ 7-30 
„ 8-60 
„ 7-60 
„ 8-80 
„ 9-20 
.  9-45

W A Ż N E  D LA

Kielskie szproty 2 skrzynki „
Flundry tłuste wielk. 30 w skrz. . . „
Śledzie łososiowe wielk. tłuste 30 w skrz. „
Kawior eibiański świeży łagod. kilo . „

„ uralski świeży wielkoziar. . . „
Hol. śledzie tłuste świeżewiel 30 wbar. .
Śledzie tłuste św. wielk. dobre 30 w bar „
Sw. homary 8 p. złr. 3-15, św. łosoś 8 p . ,
Sardynki w oliwie wiel. świeże 16 pusz. „ 
po-ztą opłatnie. Kupującym więcej najtaniej.

E .  H . S c h u lz  w A l to n ie  p .H a m b n r g i e i n  
(2664-1-)

INSTRUKCYA GRY W TERNO
pewnie i dokładnie wypracowana do nabycia t y l ­
k o  przez R. O r l i c e ,  Westend-Berlin. Na każde 
zapytań e natychmiast odpowiada tudzież przesy­
ła wykaz wygranych w terno za r. 1883 darmo 
i opłatnie. (2325)

CACAO van HOUTEN
w proszku

zupełnie oczyszczonym i rozpuszczalnym \
Caco van Houten jest produkcją nader poży- 

wną do polecenia każdej familii, której na poży­
wieniu zdrowem, strawnem, debkatnem i taniem 
zależy. ,

Poświadczenia najpierwszych chemików i le- 
karzy stwierdzają, że produkt ten odznacza się:!*.?, *•>—v —rJ~ j?  —-r-;—z - => - -** — i 

. . . . . . .  , . . , . I ani popękan ani twardej powłoki i czym zbyteczne
1. najdokładniejszą czystością, wolny zupełnie | uży^ { e wszelkiego czernidła tudzież apretur 

od tłuszczu ; I tak szkodliwych skórze.
2. niezmierną siłą powyższą; , W!6| ka flaszka na próbę I złr. wystarcza
3. przyjemnym smakiem i aromatom; „a 4 miesj?ce, | mała flaszka na próbę 60 ct.,
4. oszczędnością z powodu jej taniości, skoro , fla8lka ,)trowa 3 złr _ pędzel 10 ct. Vernis

rz,eczonL'go proszku wystarcza na 100 elastique II tylko do rzemieni I kilogr. 2 złr.l
hhżanek. . . .  „ ,___| Prócz tego polecamy nasze od dawna słynne

5. Bardzo łatwym i pojedynczym sposobem,! 6 1 .lyn.,
O ż y c ia SZybkiem bardZ° PrZyg(213śa9-27) c ‘ k' wYł’ uprzyw. Wiedeń, nieprzem.

C. J. van HOUTEN & ZO ON uniwersał, smarowidło na skóry I
W C C S l )  W  I l o l l a n d y l  W s a e M e  z a m ó w i e n i a  w y k o n y w a  f a -  

, f . . , , . f  b ry K a  p u n k t u a l n i e .
w Większych ilościach do nabycia na całą Gali-1 ^  wojsku żandarmeryi, straży skarbowej,]

cją w domu handlowym I kupcom, zarządom dóbr, urzędom leśnym, fabry-1J. WENTZLA w KRAKOWIE. |kom  i towarzystwom dajemy przy większych J

WW LW M-J

c i e r p i ą c y  c l i  n a  g o ś c i e c !

n a '

v- ■?+ f ;  i .  g  II

euroxylr
przez aptekarza Jill. Hcrhahncgo w Wiedniu wyrabiany

w y c ią g  roślinny, dotychczas niezrównany w  swym skutku w każdym
gośćcu i reumatyzmie

w cierpieniach nerwowych wszelkiego rodzaju, w hólacli twarzy, .migrenie, 
bólach hioder (Ischias) rwaniu w uszach, reumatycznych lińlach zębów, 
bólach hrzyżów i stawów, kurczach, ogóinem osłabieniu mięśni, drże­
niu, sztywności członhów wskutek dłuższych marszów i podeszłej starości, dole­

gliwościach w zabliźnionych ranach, porażeniach itp. 
U K W A SnfS.

Wielmożny pan Jul. Herbabny, aptekarz w Wiedniu.
Wyrabiany przez Pana neuroxylin uwolnił mnie od reu­

matyzmu trwającego już od hiłku tygodni. Już po 8-dniowern 
używaniu tego doskonałego środka mogłem znów chodzić, co mi 
wiele trudu poprzednio sprawiało. Dlatego czuję się zobowiąza­
nym do wdzięczności i będę się starał, aby ten wyborny śro- 
deh polecić ‘innym podobnie cierpiącym.

Wiesenthal pod Gablonz n. Nisą, 25 stycznia 1883 r. 
[2667-1-] Eranci.zck Fischer.

JHeuroxylin służy do wcierania. 1 flaszka (zielono opakow.) 1 złr:, 1 flaszka 
silniejszego gatunhu (czerwono opakow.) złr. 1-30, pocztą 20 c. więcej za opakowanie.

Każda łlaszha ma Jaho prawdziwa wyżej wydrukowany 
dnwTnrot. znak ochronny. Proszę uważać, gdyż są naśladowania bez wartości.

(Centralny shład rozsyłkowy dla prowincyi: WIEŚ, 1POTHEHE 
KUR K zniWHERailftKElT*11. Kerbabny, Weubau, Kaiserstrasse »0. 

”  SKŁADY- w KRAKOWIE ma E. Stockmar apt.; we LWOWIE Z. Rucker apt. „pod 
srehrnvm Orłeinu, P. Mikolasch apt., M. Karczewski apt. i H. Blumenfeld aptek ; w BIAŁY 
T Kolassa i A Fuchs; w BORSZCZOWIE M. Niemczewski; w BRZEZANACH J. Hausberg; 
ant w CZERNIOWCACH Golichowski; w DORNA WATRA F. Fritsch: w DROHOBY- 
C7JT T Aichmiiller; w GURAHUMORA E. Botezat; w JAROSŁAWIU J. Rohm, Grzymała; 
w HMPOLUNG F Fritsch; w KOŁOMYI .T. Sidorowicz, E. Stenzel; w KRYNICY H. Ni- 
tribit- w MIELCU A. Pawlikowski; w MILÓWCE M. Quirini; w PODWOŁOCZYSKACH D. 
Schneider-w  PRZEMYŚLU A. Mańkowski; w RADYMNIE A. Karpiński; w RADOWCACH 
n Rossient n w SADOGÓRZE Rubinowicz; w SĄDOWEJ WISZNI W. Włodzimirski; w SNIĄ- 
TY NIEF Niemozewski; w SUCZAWIE E. L iszki; w STANISŁAWOWIE A. Beil; w WILA­
MOWICACH F. Sohntider; w USTRZYKACH J. Riedl; w ŻÓŁKWI apt. obwodowa.

Celem obsadzenia posady le k u *  
i z a  miejskiego w mieście Rohaty 
nie, z którą połączona jest płaca ro­
czna w wysokości 300*2łr, rozpisuje 
się konkurs.

j  Kompetent ma być d o k t o r e m  
wszech nauk lekarskich.

Podania mają być potrzebnemi do­
kumentami zaopatrzone i najpóźniej
do końca listopada 1883 r.
do urzędu tutejszego wniesione.
Zwierzchność król. wol. m. Rohatyna

d. 26 października 1883 r.

ewnym i sxybhim jest skutek wyra­
bianych z bardzo leczniczej rośliny bab. 
hi zaostrzonej oraz wszędzie wielce ce­
nionych ’ (2517-2-11)

bulili M ostam i jsSSSk
Wiktora Schmidta i Synów 

w Wiedniu, 
w  kaszlu, chrypce, zailegmienlu, nie 

żytach i t. p.
Tylko prawdziwe w aptekach

ZE5Z55Z5Z5Z5Z5ZS2!

Bronisław Warzycki
p. d o k tó r  w szech  n a u k  le k a r s k ic h  
K osiadł w Rohatynie. (2639-3-3) 

l ̂ 5Z5Z5Z5Z5Z5Z5ZSZ5ZSZ5Z5Z5Z5SZZ5Z5

' 1
j

stalof®, 
ilowyk, 1

'  1

S. Ascoli w Tryeście. 
KAROL RUSS I SPÓŁKA

|fabryka chem iczno-technicznych wytworów!
w Wiedniu, IV., Kettenbrtickengasse j 

Mr. 14,
polecają swój najnowszy wynalazek

VERNIS-ELASTIQUE.
Niezrównany na kobiece, dziecinne i męzkie]

obuwie
skórę powozową, szory, rzemienie.

Nadaje wszelkim wyrobom ze skóry bez wy­
ją tk u  Choćby były bardzo zniszczone i rude,| 
w 1 minucie najciemniejszy kolor.

czarny i połysk świetny.
, Barwa niepuszcza ani z wilgoci ani z silnego 
tarcia. Konserwuje skórę, czyni ją  nieprzemakal­
ną, utrzymuje ją  miękką i gibką, niewytwarza]

O V Z I A C Z O I I
srebrnym  medalem na wystawie aptekarskiej w  W i e d n i u  1 8 8 3

Odznaczony
medalem

®
Wiedeń 1880.

Odznaczony dyplomem 
w Gracu 1880.

B i t t n e r a
wyciąg igllwlowy

Odznaczony
medalem.

Cieszyn 1880.
jest naturalnym  niefałszowanym  wytworem destylacyjnym 

sosny,
środkiem orzeźw iającym  i odwaniającym  dla pokoju dzieci 

i chorych, niemniej położnic, 
środkiem zapobiegawczym  przeciw  zaraźliw ym  chorobom, 

jak błonicy, płonicy, odrze, ospie, tyfusowi, zgniłej go­
rączce  itp.,

balsam iczno-leczniczym  środkiem  w chorobach przyrządów  
oddechowych,

środkiem wzm acniającym  nerwy i kojącym ból, w osłabie­
niu, migrenie, reum atyzm ie, gośćcu, bólu zębów itp. 

wodą do ust dla odśw ieżenia i oczyszczenia ust 
i zębów, tudzież do usunięcia z ust niemiłej 
woni.

Bittnera wyciąg igliwiowy ma na składzie jedynie 
i wyłącznie

JUL BITTNER, aptekarz w Reichenau, 
w Dolnej Austryi,

tudzież w K r a k o w i e  K. Wiszniewski, W. Kedyk 
wyciąj.u igliwio- apt,— We L w o  wie P. Mikolasch, J. Nahlik apt.— 
it rozpy acz. w p r z e m y ń l u  W. Nahlik apt. — w S a m b o r z e  

K. Mareseh apt. —- w S t a n i s ł a w o w i e  J. Macura — w T a r n o p o l u  
Jamrogiewicz — w Ż u r a w n i e  Tomaszewski — w C z e r n i o w c a c h W .  Alth apt. 

Cena flaszki wyciągu igliwiowego 80 c., 6 flaszek 4 złr., pat. rozpylacz 1 złr. 80 cnt.
Prawdziwy tylko ze znakiem ochronnym! Patent, rozpylacz ma 
w szkle wypaloną fiirmę Bittner, Beichenau, M., Oe. (2698)

Flaszka Bittnera . . . .
wego i patent rozpylacz

Tapety
z pierwszych fabryk krajowych i fran­
cuskich, stosowne s z l a k i ,  l i s t w y  
złocone i drewniane, su fity  en relief, 

otrzymał świeżo i poleca

największy skład tapet,
jstorów do okien, c e r a t  na meble 

i Stoły (2463-49-)
| Wilhelma Fenza

te  K rakow ie , R ynek O. 
Podejmuje się tapetowania miesz- 

[kąń. Próby na żądanie franco.

PRAWDZIWE
PIGUŁKI MORISONA

Depesza!
Zarząd ma»y zbankrutowanej „wielkiej an 

glo-brytańskiej fabryki srebra1- sprzc 
daje wszelke towary niżej ceny szacunkowej. Za 
nadesłaniem należytości, albo też za zaliczka 
złr. 8-SO otrzymać można bardzo dobry ser 
wis stołowy i Wctowy z najlepszego anglo-Iiry 
tańskiego srebra, (której dawniej kosztowa 
przeszło złr. 4 0 ',  a każdy zamawiający dostaji 

I pisemnem poręczeniem, że serwis nieszczernieje» 
przeciągu 10 lat.

6 noży stołowych z doskon. ostrzem 
6 praw. anglo-bryt. widelców srtbr. a talowy tt,
6 ciężkich anglo-bryt. łyżek stołowych,
6 piękny*h anglo-bryt. łyżeczek,
1 ciężka anglo-bryt. chochla srebrna,
1 ciężka anglo-bryt. chochelka.
6 doskonałych anglo-bryt sztućców,
6 doskonałych anglo bryt. łyżeczek deserowyck 

I 6 doskonałych anglo bryt. widelców,
' 1 doskon. pieprzniczka lub posypywacz euferea 

6 pięknych ciężkich puharków do jaj,
6 pięknych ły żeczek do jaj,
1 wspaniała taca 30 cmtr. dłupa,
1 sitko do herbaty bardzo piękne,
2 gastowne pokojowe lichtarze stołowe,
4 piękne cukierniczki na podstawach.

65 sztuk razem 8 złr. 50 C.
Na dowód, że moje ogłoszenie nie polega 

żadnem oszustwie, 
obowiązuję się publcrnie, jeżeli się towar 
spodoba, przyjąć go bez trudności napowrót, on 

| tego każde zamówienie jest bezpieczne.
Przez inne firmy ogłaszane serw.sy ze ..~ . 

[prawdziwe poprawne srebro Britannia są.nęe?. 
którą na żądanie o 1 złr. taniej dostarczam.

Kto zatem chce dostać dobry i trwały tom 
; niechaj się uda o ile zapas starczy z.zamww 
do podpisanego.
J .  H .  R a b i n o w i e z  w  W i e * " 1"

centralny skład ańglo brytań. fabryki sreW 
II., Schiffamtsgasse Nr. 20. 

jProszeh do czyszczenia na powyższy 
wis, pudełko 2 ił ct.

Filie w Paryżu i Londynie.

Pa Arthaud Monitu.
N ajlepsze ze środków czyszczą­
cych i  p rzeczyszcza jących  krew  we 
wszelkich słabościach złego p r z y ­
m iotu, nadto  w zołzach, lisza jach , 
w yrzu tach  skórnych i zepsuciu  

krw i.
Skład główny w PARYŻU u p. Arthaud Mou­

lin aptekarza, 30, ulica Louis le Grand, — w KRA­
KOWIE w aptekach pp. Trauczyńskiego i Wi­
szniewskiego. (2309-32-)

lliiaoleowt
k o b i e r c e :  k o r k o w e .

nakrycie na podłogę, bez a® 
ill ,  doskonała ochrona

I zamówieniach tańsze ceny. (2327-6-6)

Dra HARTMANNA
„ A U X I L I U M “
najlepszy uznany środek leczniczy bez 
wstrzyhlwania. przeciw_ślojgoto- 
howi u mężczyzn i Dra Ilartmanna 
Auxilium dla-kobiet przeciw u p ławom 
(czy świeżo powstałym, czy zastarzałym) 
jest do nabycia wraz z pouczającą broszu­
rą i biletem upoważniającym do jednej kon- 
sultacyi w zakładzie Dra Hartmanna, we 
wszystkich aptekach po cenie 2 złr. 80 c. 
i w głównym składzie W. Twerdy 
apt., I. Kohlmarkt 11 w Wiedniu. 

— T y lk o ^ ^ n a k ^ c h r o n n ^ ^ ^ i le t^ ^
patrzone^Auxrhum ^jestjskute^^ 
dziwę. '9H Pau Dr. Hartmann od

Czcionkami Drukarni „ Czasu. “

wielu lat słynnie znany specyalista, wedle 
dyplomu z r. 1870 mianowany członkiem 
wiedeń. lekar. wydziału, ordynuje od godz. 
9 -  2 i od 4—6 w swoim zakładzie, gdzie wy­
leczą kiłę, wyrzuty, choroby skór­
ne i tajne, choroby kobiece i o- 
słabienie męzkie wedle nader uzna­
nej metody, bez następn. cierpień i przer­
wie zawodu. 0  lekarstwa stara się w spo­
sób dyskretny. Honoraryum skromne. Le­
czy także listownie w Wiedniu, Stadt, 
Sellergasse 44. (2624-2-)

Skład w KRAKOWIE u W. Redyka apt.

Bardzo trwałe
niezbędne dla will, -----    , _
wszelkiej wilgoei. Skład materyj pokojowjj 
chodników, podkładów pod umywalnie w nfl ,  

[maitszych wzorach.
F. C. Collmann’s N achf. (A. 
w W iedniu, I., Kolowratring 3, c 

Johannesgasse 25.

N. Salvari w Tryeście,
najtańsze źródl

sprowadzania
wprost dowożonej suruwej

K I  W Ti
złr-

poleca następne wyborne, czyste, silne 
jące gatunki.

CUBA, najlepszą gruboziarnistą . ■ •

m e n a ^ io AVV F‘ 1 na-ilePsz^ złoto ióHi
PERŁOWA CEYLON najlep. demuoziel- 

“COSTARIKA „ ziekną ■ 
PLANT. CEYLON . . „ »
ARAB. MOKKA . . . .  * •
PERŁOWA MANILLA 
JAWA MALANG. .
SANTOS ....................
BAHIA dobrą . . •
JAMAICA „ .................................. • '

Ceny za Jeden kilo netto, z °  f 
opłata pocztową i opakowani () 
syłka w paczkach 43/, kilo netto 
liczką do wszystkich miejscowości "
Węgrzech.

jasną
zieloną

Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef Łąkocw


